
N r  42 (6695) R ok założenia 1945 Cena 50 gr

29 ra jdów nad D R W  w  ciągu 24 godzin

Dzień posła

I  s e k r e t a r z  K W

A n to n i W a la s z e k
na Z iem i Pyrzyckie j

Linie kolejowe i drogi 
celem pirackich nalotów

P A R Y Ż  P A P . W  D E P E S Z Y  Z  S A J G O N U  A G E N C J A  F R A N ­
C E  PRESSE P O D A Ł A  W  S O B O T Ę  PO  P O Ł U D N IU , ŻE  
L O T N IC T W O  A M E R Y K A Ń S K IE  D O K O N A Ł O  W  C IĄ G U  
O S T A T N IC H  24 G O D Z IN  29 B O J O W Y C H  L O T O W  N A D  
P Ó Ł N O C N Y  W IE T N A M .

P O D C Z A S  ty c h  p ira c k ic h  na n a jm n ie j 1 sam o lo t. P odobn ie  
lotów , ja k  w y n ik a  z depeszy ja k  w  dn ia ch  p o p rze d n ich  ce- 
A F P , A m e ry k a n ie  s tra c i l i  co le m  n a lo tó w  b y ły  l in ie  k o le ­

jo w e  i  d ro g i na  p o łu d n ie  od 
K a n o i.

P i e n i ł  su 
KG K P Z R

M O S K W A  P A P . Agen­
cja  TA S S  podaje, że 19 
bm. odbyło się P lenum  
K C  K P Z R . N a  P lenum  zo­
stał om ówiony p ro jek t w y  
tycznych X X I I I  Z jazdu  
K P Z R  odnośnie pięciolat- 
niego planu rozw oju  go­
spodarki narodow ej ZS R R  
na ła ta  1968— 1970.

Uczestnicy P lenum  w y ­
słuchali in fo rm acji na ten 
tem at prem iera A . Kosygi 
na. N a  P lenum  przem a­
w ia ł I  sekretarz K C  K P ZR , 
U. Breżniew .

P lenum  powzięło uchwa  
łę , w  k tó re j zaaprobowało  
p ro jek t w ytycznych X X I I I  
Z jazd u  K P Z R  odnośnie
pięcioletniego planu gospo 
darczego na ła ta  1986—  
1970 oraz postanowiło opu 
blikować w  prasie p ro jek t 
K C  K P Z R  „W ytyczne  
X X U I  Z jazd u  K P Z R  od­
nośnie pięcioletniego pla­
nu rozw oju  gospodarki na 
rodow ej ZS R R  na la ta  
1986— 1970”. Nad p ro jek ­
tem  przeprowadzona bę­
dzie dyskusja w  organiza­
cjach party jnych , na ze­
braniach pracow ników  i 
w  prasie.

W A S Z Y N G T O N  P A P . Ze ­
znan ia  se k re ta rza  s tan u  RU-» 
S K A  z a ko ń czy ły  p ie rw s z ą  ru n  
dę p u b lic z n y c h  p rze s łuch a ń  se 
n a c k ie j K o m is ji S p ra w  Z a g ra ­
n iczn ych  n ad  w ie tn a m s k ą  po 
l i t y k ą  a d m in is tra c ji a m e ry k a ń ­
s k ie j. P rzez  6 g odz in  se k re ­
ta r z  s tanu  b ro n ił  te j p o li ty k i ,  
s ta ra ją c  się p rze kon ać n ie  t y ­
le  cz ło n k ó w  k o m is ji ,  i le  w ie ­
lo m ilio n o w e  rzesze te le w id z ó w , 
że je s t ona słuszna , że le ży  
n ie  ty lk o  w  in te re s ie  „b e z p ie ­
czeństwa narodowego i  w olno­
śc i”  S ta n ó w  Z je dnoczonych  
le cz  ró w n ie ż  w  in te re s ie  po ­
k o ju  i  s ta b iliz a c ji na św iec ie , 
o raz  p rz y s z łe j t rw a łe j s t ru k tu ­
r y  p o lity c z n e j św ia ta . R u sk  za 
p e w n il,  że U S A  s ta w ia ją  p rzed  
sobą ogran iczone  cele —  „od- 
pureia agresji” i  p row adzą

w o jn ę  p rz y  pom ocy o g ra n i­
czonych  ś ro d ków .

S en a to r F u lb r ig h t  w  sw ym  
w y s tą p ie n iu  p u b lic z n ie  zdem a­
s k o w a ł n ie k o n s e k w e n c je  w  
w y p o w ie d z ia c h  se k re ta rza  s ta ­
n u . P o d k re ś lił on, iż  p o li ty k a  
rzą d u  U S A  w  W ie tn a m ie  w  
is to c ie  sp row adza  się  do żąda­
n ia  „bezw arunkow ej k ap itu la ­
c ji F ron tu  W yzw olen ia  N a ro ­
dowego” i  o s k a rż y ł rzą d  o to, 
iż  n ie  godzi s ię  on na  żaden 
k o m p ro m is  i  s ta w ia  ty lk o  na 
zw yc ię s tw o .

Poseł A . W a laszek w s p ó ln i e z g o s p o d a rz a m i, p o w ia tu  
p rze g lą d a  a k ta  ro z p ra w y  re  p a tr ia n ta  R o b e rta  B a ń k o w ­
skiego . F o to  S. C ie ś la k

300 tysięcy 
chorych na grypę

N O W Y  J O R K  P A P . W  K a l i ­
f o r n i i  co raz b a rd z ie j rozszerza 
s ię  e p id e m ia  g ry p y  a z ja ty c k ie j.  
Z a n o to w a n o  ju ż  300 tys . p rz y ­
p a d k ó w  zacho row ań  —  g ry p a  
a ta k u je  g łó w n ie  d z iec i i  osoby 
starsze.

E p id e m ia  w y b u c h ła , pod  k o ­
n iec  s ty c z n ia  w  o k rę g u  San 
F ra n c isco , n as tępn ie  rozsze rzy­
ła  s ię  na Los A nge les  i  p o łu ­
d n io w ą  część k ra ju .  A bsenc ja  
w  szko łach  w y n o s i o k o ło  35 
p ro cen t.

Mariaż à la Kuwejt
czyli 600 dam f on jeden
K A IR .  W  s a li „T y s ią c a  i  je d  n e j nocy ”  —  n a jw ię k s z e j sa li 

b a n k ie to w e j e leganck iego  h o te lu  „ N i l - H i l t o n ”  w  K a irz e  o d ­
b y ło  s ię  p rz y ję c ie  w yd a n e  z o k a z ji  ś lu b u  c ó rk i am basadora  
K u w e jtu  w  Z R A  —  A dn a n ie g o . Zg od n ie  z  t ra d y c ją  b y ło  to  
p rz y ję c ie  dam sk ie , w  k tó r y m  n ie  m ia ł p ra w a  uczestn iczyć 
żaden m ężczyzna poza panem  m ło d y m  —  d y re k to re m  g a b in e ­
tu  m in is tra  s p ra w  za g ran iczn ych  K u w e jtu  A b d a llą  Y a k u b  
B isza rą . S p e c ja ln y  u rz ę d n ik  a m b asa dy c z u w a ł u  w e jś c ia  na 
6alę, a by  te j seg reg ac ji s ta ło  się zadość.

O  s k a li m a ria ż u  św ia d czy  f a k t ,  że 400 dam  —  żon i  có re k  
k a irs k ic h  lu m in a rz y  —  re p re z e n to w a ło  ś ro d o w isko  m ie jscow e , 
a  200 z a k o s z o n y c h  p a ń  p rz y b y ło  o d rz u to w c a m i z  K u w e jtu .

Na Węgrzech

Aresztowanie grupy osób
spiskujących przeciwko państwu

B U D A P E S Z T  P A P . Dziennik „N E P S Z A B A D S A G ” po in for­
m ow ał w  sobotę, że w  ostatnich miesiącach policja wę 
gierska aresztow ała grupę osób, k tóre  spiskowały przeciw  
ko państwu i  p lanow ały  obalenie ustroju społecznego na 
Węgrzech.
C H O D Z I O  O S O B Y , k tó re  

swego czasu z o s ta ły  skazane 
na  k a ry  w ię z ie n ia  za d z ia ła l­
ność a n ty p a ń s tw o w ą  i  w y s z ły  
na  w o ln ość  na  m ocy a m n e s tii 
z 1963 r. W iększość a m n e s tio - 
n o w a n ych  —  chociaż n ie  zm ie ­
n iła  p o g lą d ó w  p o lity c z n y c h  —  
w łą c z y ła  się w  n u r t  życ ia  spo­
łecznego i  za n ie ch a ła  w ro g ie j 
d z ia ła ln o ś c i p o lity c z n e j.  N ie ­
k tórzy  jedn ak  —  p isze  „  N ep- 
szabadsag”  —  niew łaściwie  
zrozum ieli w ielkoduszny gest, 
ja k im  była am nestia, a p rze ­
ja w  hum anitaryzm u uznali za 
oznakę słabości. Osoby te, ko ­
rzystając z zachęty, a czasem 
pomocy sił zachodnich, podję­
ły  działalność spiskową w y ­
m ierzoną przeciw ko ustrojow i 
społecznemu na W'ęgrzecli, w  
zw iązku  z czym zostały aresz­
towane.

W  K IL K U  W Y P A D K A C H  są 
dy w ę g ie rs k ie  w y d a ły  ju ż  w y ­
ro k i,  p rz y  czym  ska zan i bę­
dą m u s ie li o dbyć  je  łą czn ie  z. 
resztą  k a ry  zaw ieszone j w  w y ­
n ik u  a m n es tii.

Czy rabusie zostaną 
zdemaskowani?

B O N N . P o lic ja  za c h o d n io n ie m ie c -  
k a  z m ia s ta  H u re m b u rg  p o szu k u je  
b a n d y  ra b u s ió w  o ... z ie lo n y c h  tw a  
rz a c h . R a b u s ie  c i w ła m a li  s-ię do  
je d n e g o  z  d o m ó w , g d z ie  z n a le ź li  
k i lk a  k a n a p e k  z se re m . W  czasie  
s p o ży w a n ia  ty c h  w ik tu a łó w  w p a d ­
l i  n a  m y ś l p o s y p a n ia  ic h  czym ś, 
co w y d a w a ło  im  się p ie p rz e m . B y ­
ła  to  je d n a k  su b s ta n c ja  ch e m ic zn a . 
P o lic ja  u t r z y m u je , że  p o n ie w a ż  
w ła m y w a c z e  s p o ży li n ie c o  tyc h  
c h e m ik a lió w , ic h  tw a rz e  i  rę c e  w  
ciąg u  k i lk u  d n i s ta n ą  się  z ie lo n e  
1 b ęd z ie  ic h  m o ż n a  ła tw o  u ją ć .

B y ło  ich  trzech . T rzech  o b y w a te l i,  k tó rz y  w y d e p ta l i ju ż  w io  
le  ścieżek, w y p is a li m o rze  a tra m e n tu , w y p ró b o w a li w ie le  spo­
sobów , a g o rd y js k ie g o  w ęz ła  b iu ro k ra c j i  n ie  uda ło  się im  ro *  
w iązać. S ta n is ła w  Cel 5 la t  te m u  o b ją ł gospoda rs tw o  w  po­
w ie c ie  p y rz y o k im , a d o tychczas n ie  może się w p ro w a d z ić  do 
b u d y n k u  m ieszka lnego , gdyż  z a ją ł go „ d z ik i lo k a to r” . R o ­
b e r t B a ń k o w s k i i  S y lw e s te r R y b c z y ń s k i też od la t  b o ry k a ją  
się z p o d o b n y m i k ło p o ta m i —  p rz y s z li w ię c  do swego posła.

T a k  zaczął się d z ień  I  sekre ­
ta rza  K W  P ZP R , posła  A n to ­
n iego W A L A S Z K A . P rz y  rozpa 
t ry w a n iu  s k a rg  są obecni ta k ­
że I  s e k re ta rz  K P  P Z P R  F ra n ­
ciszek W A R S lN S K I, pos łanka  
A n n a  S O R O K O  i p rz e w o d n i­
czący ' P P R N  Tadeusz G D A K . 
Poseł A . W a laszek s k ru p u la tn ie  
bada a k ta  sp raw .

—  K rz y w d ę  trze ba  n a p ra w ić
—  m ó w i do gospodarzy p o w ia ­
tu . Ą  w y  tow arzyszu  C e l na ­
p iszcie  d o  m n ie , je ż e li w  p rze ­
c iągu  14 d n i w asza sp raw a  n ie  
będzie z a ła tw ion a .

—  N apiszę  to w arzyszu  pośle
—  odp ow ia da  gospodarz. —• 
T y lk o  żeby na pew no z a ła tw i­
li. ..

—  P rz y rz e k a m  w a m  to  —  • 
o dp ow iada  poseł. —  D ru g i ra z  
ju ż  s ię  tu  n ie  s p o tk a m y , ch y ­
ba że u  was w  m ieszkan iu ...

(D okończenie  na  s tr. 2)

3 kary śmierci
w procesie

zamachowców 
na de Gau!le’a
P A R Y Ż  P A P . T rz e j in s p ira ­

to rz y  zam achu w  M o n t-F a ro n  
na p re zyde n ta  de G a u lle ’a, Su 
s in i, L eh m a n  i  R o s fe ld e r ska­
zani zostali zaocznie na karę  
śm ierci przez  t ry b u n a ł b ezp ie ­
czeństwa. G ille s  B usc ia  skaza­
ny zos ta ł na dożyw ocie , L u -  
c ia n i —  na 15 la t  w ię z ie n ia  
(zaocznie), a  R ossigno l na 10 
la t  w ię z ie n ia .

Zamiast jarzyn 
...półtony marihuany

N O W Y  JO R K  P A P . A m e ry ­
kańscy  c e ln ic y  z a trz y m a li t rz y  
osoby p od e jrza ne  o n ie leg a lne  
p rzew ożen ie  z M e k s y k u  do 
S ta n ó w  Z je d no czon ych  o lb rz y ­
m iego ła d u n k u  m a rih u a n y . Jak  
poda ją  agencje  zachodn ie  w  je ­
d n e j z c ię ża rów ek  na g ra n ic y  
m e k s y k a ń s k ie j zna lez iono  p o ­
nad  p ó ł to n y  tego n a rk o ty k u . 
C ięża rów ka  b y ła  z a re je s tro w a ­
na w  .Sonarze (M e k s y k ) i  o f i ­
c ja ln ie  używ an a  b y ła  d o  p rze ­
w ożen ia  o w ocó w  i  ja rz y n . Z a ­
trz y m a n y  ła d u n e k  n a rk o ty k u  
m ia ł w a rto ś ć  600 tys . d o la ­
ró w  w g  cen c z a rn o ry n k o w y c h .

Zapow edź 
procesu Untunga

L O N D Y N  P A P . A ge n c ja  
R e u te ra  d onos i z D ja k a r ty ,  że 
p łk . U n tu n g  uw aża n y  za p rz y ­
wódcę n ieudanego  p a ź d z ie rn i­
ko w ego  p rz e w ro tu  w  In d o n e z ji 
s tan ie  p rzed  ta m te js z y m  nad ­
z w y c z a jn y m  try b u n a łe m  w o j­
sko w ym . Proces p łk .  U n tu n g a  
m a się  rozpocząć w k ró tc e  po 
w y d a n iu  w y ro k u  na  N jo n o , 
cz ło nka  K C  K P I .

Mistrzostwa golfa 
— tylko białych
L A G O S  P A P . W  a r y s to k r a ty « ^  

n y ra  k lu b ie  H o u g h to n  w  J o h a n ne s-  
b u rg u  ro zp o czn ą  się w  c z w a rte k  
m is trz o s tw a  g o lfa . Z a rz ą d  k lu b u  od  

z u c ił p o d a n ie  w  s p ra w ie  ze zw o le -  
l ia  n ie b ia ły m  k ib ic o m  n a  p rz y ­

p a t ry w a n ie  się za w o d o m . J a k  p isze  
k o re s p o d n e n t A P , zas zczy tu  tego  
d o stąp ią , b y ć  m oże. J a p o ń c zy c y  o -  
k re ś la n i w  R e p u b lic e  P o łu d n io w e j  
A f r y k i  ja k o  „ h o n o r o w i b ia l i” .

I--------------------1
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W yd. A  B
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Torować drogą
p o s t ę p o w i  s p o ł e c z n e m u  

na w s i  s z c z e c i ń s k i e j

c z ło n k o w ie  p a r t i i  t r a k tu je m y  w asz  
z ja z d  ja k o  u roczystość n a jb liż s z e ­
go p o lity c zn e g o  s o ju s zn ik a  nas ze j 
p a r t i i  zaa n g ażo w a n eg o  w e  w s p ó l­
n ą  w a lk ę  o w s ze c h s tro n n y  ro z ­
w ó j w s i szc ze c iń s k ie j, a k ty w n ie  
u czestn iczącego  w  t ru d n y m  a le  
s z la c h e tn y m  d z ie le  b u d o w n ic tw a  
s o c ja liz m u  w  n as zy m  k r a ju .

O B E C N A  n a  Z je id z ie  d e le ­
g ac ja  ro b o tn ik ó w  ze S to czn i

W C Z O R A J  w  s a li P re z y d iu m  W R N  w  S zczecin ie  rozpoczą ł
s ię  d w u d n io w y  V I I I  W o je w ó d z k i Z ja z d  D e le ga tów  Z S L . N a
z ja z d  w o je w ó d z k i p rz y b y ło  176 d e le g a tó w  re p re z e n tu ją c y c h
b lis k o  11-tys ię czn ą  rzeszę c z ło n k ó w  Z jednoczonego S tro n n ic ­
tw a  Lud ow eg o  o ra z  o ko ło  100 zaproszonych  gości.

W  O B R A D A C H  w z ię li u d z ia ł 
m  in . c z ło n k o w ie  w ła d z  cen­
tra ln y c h  s tro n n ic tw a : cz łonek  

P re z y d iu m  N K  Z S L  s e k re ta rz  
N K  Z S L , pos. L u d o m ir  S T A ­
S IA K , cz ło ne k  p re z y d iu m  N K  
Z S L , w ic e m in is te r  ro ln ic tw a  
S ta n is ła w  G U C W A  oraz  cz ło ­
n e k  N K  Z S L , zastępca k ie ro w ­
n ik a  w yd z . o rg a n iza cy jn e g o  
N K  J a n in a  K U B  A N I .  P rz y b y li 
ró w n ie ż  p rz e d s ta w ic ie le  w ła d z  
w o je w ó d z k ic h  b ra tn ic h  p a r t i i ,  
c z ło n k o w ie  E g z e k u ty w y  K W  
P Z P R  z  I  s e k re ta rze m  K W  
pos. A n to n im  W A L A S Z K IE M  
oraz  s e k re ta rz  W K  S D  pos.
Z d z is ła w  S IE D L E W S K I. B y ł 
także  obecny p rze w od n iczący  
P re z y d iu m  W R N  M a r ia n  Ł E M -  
P IC K I.

R E F E R A T  p o lity c z n y  w y g ło s ił 
p reze s  W K  Z S L  poseł Ig n a c y  
K O N K O L E W S K I. N a k re ś li ł  on k ie  
ru n k i  d z ia ła ln o ś c i p o lity c z n o -o rg a -  
n iz a c y jn e j S tro n n ic tw a  w  c iąg u  
u b ie g łe j k a d e n c ji, o m ó w ił p ra c ę  
i  d o ro b e k  W o je w ó d z k ie g o  K o m i­
te tu  je g o  p re z y d iu m  o ra z  p o w ia ­
to w y c h , g ro m a d z k ic h  i  p o d staw o ­
w y c h  o g n iw  S tro n n ic tw a . W ie le  
u w a g i p o ś w ię c ił I .  K o n k o le w s k i 
u d z ia ło w i i  d z ia ła ln o ś c i Z S L  w  
ra d a c h  n a ro d o w y c h , p ra c y  k o m i­
s j i  p ro b le m o w y c h  i je g o  a k ty w u ,  
a ta k ż e  p ro b le m a ty c e  e k o n o m i cz- 
n o -r o ln e j.  O s iąg n ię cia  p ro d u k c ji  
ro ln e j w o je w ó d z tw a  szczec iń s k ie ­
go  n a p a w a ją  o p ty m iz m e m . N ie  
m n ie j je d n a k  w  w ie lu  d z ie d z i­
nac h  je s t  je szc ze sporo  do z ro ­
b ie n ia . O rg a n iz a c je  Z S L  w s p ó ln ie  
z p o d s ta w o w y m i o rg a n iz a c ja m i  
p a r t y jn y m i P Z P R  w in n y  stać s ię  
rz e c z n ik a m i po stęp u  n a  w s i, p ro ­
pag o w a ć i  in ic jo w a ć  s to so w an ie  
n o w e j te c h n o lo g ii u p ra w y  g le b y  
i  ro z w ija n ia  h o d o w li.

D O  U C Z E S T N IK Ó W  V I I I  
W o je w ó dzk ie g o  Z ja z d u  D elega 
tó w  Z S L  p rz e m ó w ił I  sekre ­
ta r z  K W  P Z P R , pos. A n to n i 
W a laszek, p rz e k a z u ją c  zebra ­
n y m  serdeczne i  gorące  pozd ro  
w ie n ia  od E g z e k u ty w y  K W  
P ZP R .

—  O B R A D Y  W aszego  Z ja z d u  —  
p o w ie d z ia ł m . in . A . W a la s z e k  —  
są w y d a rz e n ie m  d a le k o  w y k r a ­
c z a ją c y m  poza w e w n ę trz n e  r a ­
m y  Z je d n o c zo n e g o  S tro n n ic tw a  
L u d ow eg o . Z S L , je g o  w o je w ó d z ­
k ie  k ie ro w n ic tw o , je g o  a k t y w  m a  
s w ó j p o k a ź n y  w k ła d  w  ro z w ó j 
w ie lu  d z ie d z in  naszego ż y c ia , w ie ­
le  sukcesów  i  o s iąg n ię ć w  21 - le t ­
n ie j  h is to r i i  naszego g o sp o d aro w a­
n ia  na Z ie m i S zc ze c iń s k ie j. M y

im . W a rsk ieg o  p rzekaza ła  p re ­
z y d iu m  m o d e l s ta tk u  o ra z  w ie  
le  se rdecznych  życzeń d a l­
szych  su kcesó w  w  p ra c y  ha 
w s i szcze c ińsk ie j. W  d y s k u s ji 
za b ie ra ło  g łos k ilk u n a s tu  m ó w  
ców , z a trz y m u ją c  s ię  nad a k ­
tu a ln y m i s p ra w a m i naszego 
ro ln ic tw a  i  w o je w ó d z tw a .

D z iś  d ru g i d z ie ń  z ja zdu . R a ­
no p ro g ra m  p rz e w id u je  d a lszy  
c iąg  d y s k u s ji ,  w y s tą p ie n ie  
p rz e d s ta w ic ie la  N K  Z S L , sp ra ­
w o zda n ie  k o m is ji z ja zdo w ych  
o ra z  w y b o ry  n o w y c h  w ła d z  
W K  Z S L . (w it)

Akademio z okazji 
XX-lecia O RNO

W C Z O R A J  W  S A L I  F I L I I  
o d b y ła  się akad em ia  z okaz 
czystość p rz y b y li  gospoda 
z I  se kre ta rze m  K W  P ZP R  
K IE M  i  p rze w od n iczącym  P 
K IM  na czele, a także  posło 
n ic tw  p o lity c z n y c h , w ła d z  M  
czeństw a szczecińskiego.

A Ę M O N II  S Z C Z E C IŃ S K IE J  
j i  X X - le c ia  O R M O . Na u ro -  
rze  m ia s ta  i  w o je w ó d z tw a  
posłem  A N T O N IM  W A I.A S Z - 
W R N  M A R I A N O !  Ł IM P IC -  
w ie , p rz e d s ta w ić ! ~Te s tro n - 
i l i c j i  O b y w a te ls k ie j i  spo łe -

W  IM IE N IU  W Ł A D Z  P A R ­
T Y J N Y C H , P A Ń S T W O W Y C H  
I  W K  F J N  poseł A . W a laszek 
z ło ż y ł z e b ra n ym  na  s a li O R M O - 
w com  serdeczne g ra tu la c je  z 
o k a z ji ic h  ś w ię ta  i  p od z ię ko ­
w a n ie  za d o tychczasow y tru d  
w  d z ie le  u m a cn ia n ia  p ra w o -

N a z d ję c iu p re zyd iu m , z ja zdu . F o to  —  St. C ie ś la k

Dzień posła
(D okończen ie  ze s tr. 1)

Jeszcze d w o je  lu d z i,  k tó ry m  p o  
trze b n a  je s t  p o  p ro s tu  d ob ra , ży 
c iow a  rada  i  pose ł A . W a laszek 
może ju ż  te ra z  za jąć  s ię  s p ra ­
w a m i m ias ta . W  s a li P o w ia to ­
w ego D om u K u l tu r y  z e b ra ł się 
ju ż  a k ty w  p a rty jn o -s p o łe c z n y  
P y rz y c . Szczerze, po  gospoda r­
s k i!  p rz e d s ta w ia ją  p ie rw sze m u  
o b y w a te lo w i w o je w ó d z tw a  t r o ­
s k i i  k ło p o ty  P y rz y c k ie j Z ie ­
m i. O to  s z p ita l,  k tó re g o  b u d o -

Czytając ty gad n i k i
K S IĄ Ż K A  Z M IE N IA  S K Ó R Ę

„ P o l i ty k a ”  k o n ty n u u je  a k c ję  p t. 
„ K s ią ż k a  zm ie tn ia  s k ó rę ” . W  n a j­
n o w s zy m  n u m e rz e  tego  p is m a J. 
O k o p ie ń  d a ł a r ty k u ł  p t. „B es ts e - 
le r y  i  n ie u ż y tk i” , w  k tó ry m  p o d ­
d a je  k ry ty c e  p o lity k ę  w y d a w n i­
czą . A u to r  s tw ie rd z a , że  p rz y  
w ie lk im  g ło d z ie  w ie lu  w a rto ś c io ­
w y c h  p o z y c ji, za ró w n o  z za k re su  
l i t e r a t u r y  p ię k n e j ja k  i  p o p u la r ­
n e j c zy  ¡n a u k o w e j, w y d a je  się u  
nas k s ią ż k i z u p e łn ie  b ezu ży te czn e .

P ro f . B . S u c h o d o ls k i w  a r ty k u ­
le  „ N a u k a  i  o ś w ia ta ”  d a je  odpo­
w ie d ź  n a  p y ta n ie  „ ja k ie  b y ły  w  
ty s ią c le c iu  w z lo ty  i  u p a d k i, o k re ­
s y  ro z w o ju  i  re g res u? ” .

B . O ls zew sk a  w  re p o r ta ż u  „ N e r ­
k a ”  p isze o p ie rw s z e j, u d a n e j 
o p e ra c ji p rzes zcze p ie n ia  n e r k i  cho  
r e j  k o b ie c ie  p rz e p ro w a d z o n e j p rze z  
p o ls k ic h  le k a rz y .

B a rd z o  c ie k a w ą  p o z y c ją  w  „ P o ­
lity c e ”  je s t  a r ty k u ł  Z . S ze lig i „ P o l  
sk i e k s p o rt”  o raz  w y b ó r  fra g m e n ­
tó w  p a m ię tn ik ó w  w s p ółcze sn e j 
p o ls k ie j m ło d z ie ż y  w ie js k ie j.

L IT E R A T U R A  W  S Z K O L E

W ie le  m ie js c a  p o św ięc a  ks ią żce  
ró w n ie ż  „ K u lt u r a ” . R e d a k c ja  te ­
go  p is m a z o rg a n iz o w a ła  dysikusję  
n a te m a t  o b o w ią z k o w e j l i t e r a t u ­
r y  w  szk o ła c h , p t . „ I  h is to r ia  i 
współczesność” . P lo n  te j  d y s k u s ji  
p re z e n tu je  r e d a k c ja  w  n a jn o w ­
szy m  n u m e rz e  p is m a . K .  T .  T o e -  
p lit z  d a ł a r ty k u ł  p t . „ B u s te r  
K e a to n :  d ra m a t  d o s k o n a ły ” , po ­
ś w ięc o n y  z m a r łe m u  n ie d a w n o  k o ­

m ik o w i a m e ry k a ń s k ie m u . W . S k u l­
sk a  k o n ty n u u je  re p o r ta ż e  z  c y k lu  
„ T ru d n e  p o d ró że” , ty m  ra ze m  
u k a z u ją c y  re e d u k a c ję  m ło d y ch  
p rzes tęp có w  w  w ię z ie n iu  s z tu m ­
s k im . H .  J a b ło ń s k i d a ł  a r ty k u ł  
p t. „ N a  m a rg in e s ie  le g e n d y  W i l ­
sona”. C h o d z i o czy w iś c ie  o p re ­
z y d e n ta  U S A  z la t  I  w o jn y  ś w ia ­
to w e j —  W o o d ro w a  W ils o n a . N a  
o s ta tn ie j k o lu m n ie  „ K u lt u r y ”  —  
ja k  z w y k le  — c ie k a w e  fe lie to n y :  
H a m ilto n a , K T T  i  Ja n a  S ze ląga .

„ C Z Y  N O W Y N O W O C Z E S N Y ”

W  „ T y g o d n ik u  M o rs k im ”  t r w a  
n a d a l d y s k u s ja  n a d  now oczesno­
śc ią  w y ro b ó w  p o lsk ie g o  p rz e m y ­
słu  o k rę to w e g o . T y m  ra ze m  głos  
z a b ie ra ją :  G łó w n y  T e c h n o lo g  Stocz  
n i G d a ń s k ie j —  in ż . Z .  T y s k a  o raz  
d y re k to r  o d d z ia łu  „ C e n tro m o ru ”  
w  G d a ń s k u  — C z. G o d e k . M a te ­
r ia łe m , k tó r y  w a r to  p rze c zy ta ć  
je s t  a r ty k u ł  B . K ih a n a , t r a k tu ją ­
c y  o a k ty w iz a c ji  p o r tu  w  E lb lą g u . 
K .  K re to w ic z  o m a w ia  n ie fo r tu n ­
n e  p ró b y  p rz e m y tu  w ię k s z e j i lo ­
śc i w h is k y  n a s ta tk u  „ E m ilia  P la ­
t e r ”  i  k o n s e k w e n c je , ja k ie  z  te ­
go w y n ik ły .

„7  G Ł O S  T Y G O D N IA ” .. .

.. .k o n ty n u u je  c y k l  p u b lik a c ji  B. 
D o p ie ra ły  p t . „ B e c k  a  sp ra w a  
G d a ń s k a ” , o ra z  re p o r ta ż  J. P e r tk a  
„ D r a m a t  k o n w o ju  P O -17” . R ó w ­
n ie ż  J . M a z u rc z y k  d a ł t rz e c i od ­
c in e k  z  c y k lu  „ P o e z ja  szc zec iń ­
sk a ” . N a  p y ta n ie :  „ C o  p an  p la ­
n u je  n a  1966 r .? ”  —  o d p o w ia d a  
S ła w o m ir  L e w iń s k i.  (k>

w a  w lecze  się  w  ś lim a czym  tern 
p ie . B ra k  m a g a zyn ó w  na zboże, 
p rz y d a ło b y  s ię  w ię c e j ś ro d ków  
fin a n s o w y c h  na b ud ow ę  d ró g , 
trze ba  zabezpieczyć m ieszka n ia  
d la  le k a rz y  i  n a u c z y c ie li, m ia ­
s to  c h c ia ło b y  także  z b ud ow ać  
h o te l ro b o tn ic z y  co z a p e w n iło  
b y  s iłę  ro b oczą  d la  b u d o w n ic ­
tw a ...

Stporo s p ra w  do  z a ła tw ie n ia  
m a ją  P y rz y c e , a le  z w ie lo m a  z 
n ic h  m ogą s ię  p rze c ież  uporać 
same.

—  B o ry k a c ie  s ię  też  z p ró b ie  
m a m i, k tó re  do tyczą  całego 
k ra ju ,  a  k tó re  w y s tę p u ją  na 
t le  b u rz liw e g o  ro z w o ju  naszej 
gos,pod a r k i n a ro d o w e j —  m ó w i 
A . W a laszek, —  T em atem  o- 
s la tn ie g o  P le n u m  K o m ite tu  Wo 
je w ó d z k ie g o  p a r t i i  b y ła  kon iecz 
ność zw ię ksze n ia  m o cy  p rze ro ­
b ow e j w  b u d o w n ic tw ie . S w iad  
czy to  o ty m , że p a r t ia  i  rz ą d ' 
w ie lk ą  w a gę  p rz y w ią z u ją  do 
ty c h  s p ra w . A le  m ó w il iś m y  tu  
d użo  o o b o w ią z k u  w ła d z y  w o ­
bec o b y w a te la , a n ic  o obo­
w ią z k a c h  o b y w a te la  w  s tosun ­
k u  do w ła d z y  lu d o w e j. P o ­
trze bn a  je s t w ię ksza  d y s c y p li­
na społeczna, o dp ow iedz ia lność  
za m ie n ie  n arod ow e. D użo  m o ­
żna b y  n a p ra w ić  w  naszym  ży 
c iu , g d y b y  o  ty m  na  co dz ień  
pam ię tano .

D z ień  I  s e k re ta rz a  K W  P ZPR , 
posła  A n to n ie g o  W a laszka  po ­
św ię co ny  Z ie m i P y rz y c k ie j ko ń

czy sp o tka n ie  z za łogą p rz o d u ­
jącego  w  p ow iec ie  gospoda r­
s tw a  —  P ań stw ow ego  O środka  
H o d o w li Z a ro d o w e j w  L u b ia -  
n ie . D z ień  w y p e łn io n y  z a ró w ­
no  tro s k ą  o  s p ra w y  ca łego p o ­
w ia tu ,  ja k  i  poszczególnych o - 
b y w a te li,  k tó rz y  p rz y s z li do 
swego p os ła  po  s p ra w ie d liw o ś ć .

POGODA na dziś
Z A C H M U R Z E ­

N IE  duże , opa dy  
deszczu ze śn ie ­
g iem . T e m p e ra tu  
ra  w  g ra n ica ch  
—  2 do p lu s  2 s t. 
W ia try  dość s iln e  
do u m ia rk o w a ­
n ych .

SÜSl i
S T A T K I N A  W E J Ś C IU :

S/s „ B R Y G A D A  M A K O W ­
S K IE G O ”  —  ze S z w e c ji pod  
b a las te m .

S/s „ G N IE Z N O ”  —  z  D a n ii
pod b a la s te m .

S /s- „ S O L D E K ”  —  z  D a n ii
pod b a la s te m .

M 's  „ G o p la n a ”  —  z  Z ac h o d ­
n ie j A n g li i  z  d ro b n ic ą .

M /s  „ M O D L IN ”  —  z  H a m ­
b u rg a  z  d ro b n ic ą .

M 's  „ L IW IE C ”  —  z  R o tte r d a ­
m u  z  d ro b n ic ą .

S/s „ S Ł A W N O ”  —  z  D a n ii
pod b a la s te m .

S/s „ C IE S Z Y N ”  —  z  D a n ii  pod  
b a las te m .

S T A T K I N A  W Y J Ś C IU :

S/s „ O P O L E ”  —  do  D a n i i  z  
w ę g le m .

S/s „ T C Z E W ”  —  do  D a n i i  z  
w ę g le m .

S/s „ K A T O W IC E ”  —  do  D a ­
n i i  z  w ę g le m .

Ż Y W E  Ł A D U N K I

P O L S K A  Ż e g lu g a  M o rs k a  w  
ra m a c h  n o rm a ln e g o  f ra c h tu  
p rz e w o z i co ro k u  z w ie rz ę ta  za­
k u p io n e  w  H o la n d ii  p rze z  
A N IM E X  d la  w s zy s tk ic h  Z O O  
w  P o ls ce . M ię d z y  in n y m i d la  
Ś ląs k ie g o  Z O O  w  K a to w ic a c h . 
P o za  ty m  ró w n ie ż  z a ło g i n ie ­
k tó ry c h  s ta tk ó w  szczec iń s k ie ­
go  a r m a to ra  d o s ta rc z y ły  w  po­
s ta c i d a ró w  do  Z O O  w  K a to ­
w ic a c h  z w ie rz ę ta  z  A f r y k i :  
ż ó łw ie , a n ty lo p y  d u jk e r y ,  
ś c ie rw n lk i, b ą k o ja d y , k o c zk o -  
d a n y  b ia ło n os e .

rządności lu d o w e j. N as tępn ie  
g łos z a b ra ł p rze w od n iczący  
W o je w ó d z k ie j R a dy  O R M O  
poseł K a z im ie rz  P ru s iń s k i,  k tó  
r y  o m ó w ił os iągn ięc ia  i  d o ro ­
b ek  szczecińsk ie j O R M O  na 
p rz e s trz e n i 20 la t. W  d a lszym  
c iągu  u ro czys to śc i w o je w ó d z k i 
k o m e n d a n t O R M O  W ła d y s ła w  
S ik o ra  o d c z y ta ł l is t  o tw a r ty  
M in is tra  S p ra w  W e w n ę trz n y c h  
M ie czys ła w a  M o c z a r”, do 250- 
tys ię czne j rzeszy O R M O -w có w  
w  k ra ju .

Z  o k a z ji X X - le c ia  O R M O  
1816 c z ło n k ó w  te j o rg a n iz a c ji 
w  naszym  w o je w ó d z tw ie  o trz y  
m a ło  odznaczenia. W  te j l ic z ­
b ie  55 osobom p rzyzn a n o  o d ­
znaczenia  pańs tw ow e, 188 oso­
bom  o d z n a k i „G ry fa  P o m o r­
sk iego ” , a 230 O d zn a k i 1000-le 
c ia  P ań s tw a  P olsk iego . P od­
czas w czo ra jsze j a k a d e m ii p rze 
w o dn iczą cy  P W R N  M . Ł e m - 
p ic k i u d e k o ro w a ł K a w a le rs k i­
m i K rz y ż a m i O drodzen ia  P o l­
s k i: Eugeniusza  C ie p laka , S ta ­
n is ła w a  M o ry c a  i  A le k s a n d ra  
T w a rd eg o . S re b rne  K rz y ż e  Za 
s łu g i o tr z y m a li:  A lb in  K o ra t -  
k ie w ic z , B o le s ła w  K u lig ,  R a j­
m u n d  M ie c z k o w s k i, S ta n is ła w  
P oko ra , F e lik s  S id o ro w icz , Ja n  
S kom orow sk i, A n to n i Szczepa­
n ia k , L eo po ld  Ś w ią te k  i  S ta ­
n is ła w  J o p k ie w icz . B rą zow e  
K rz y ż e  Z a s łu g i —  M a r ia n  Sko 
ru p a  i  S ta n is ła w  Za re m b a, (hs)

Akademia 
w Warszawie

W A R S Z A W A  P A P . 19 b m . 
w  20 ro c zn ic ę  u tw o rz e n ia  
O c h o tn ic z e j R e z e rw y  M i l ic j i  
O b y w a te ls k ie j , w  W a rs z a w ie  
o d b y ła  się u ro c zy s ta  a k a d e ­
m ia . P r z y b y l i  n a  n ią :  s e k re ­
t a r z  K C  P Z P R  W ła d y s ła w  
W IC H A , zas tęp ca  p rz e w o d n i­
czącego R a d y  P a ń s tw a  —  B o ­
le s ła w  P O D E D W O R N Y , m in i­
s te r s p ra w  w e w n ę trz n y c h  g en . 
d y w . M ie c z y s ła w  M O C Z A R ,  
k ie ro w n ik  W y d z ia łu  A d m in i­
s tra c y jn e g o  K C  P Z P R  —  K a ­
z im ie rz  W IT A S Z E W S K I,  m in i­
s te r k o m u n ik a c ji  —  in ż . P io tr  
L E W IŃ S K I,  w ic e m in is te r
o b ro n y  n a ro d o w e j g e n . d y w .  
G rze g o rz  K O R C Z Y Ń S K I. P rz e ­
m ó w ie n ie  w y g ło s il i:  W . W i-  
ch a , G . K o rc z y ń s k i i  M . M o -

Id ©  s ia te k
nadmistrza
L e łim a n a

W C Z O R A J  w  p o łu d n ie  w  S to cz­
n i S zc zec iń sk ie j im . A d o lfa  W a r ­
tk ie g o  z w o d o w a n o  k a d łu b  d ro b n i­
co w ca  m o to ro w e g o  m /s  „ G ó rn ik ” . 
S ta te k  p rze zn a c zo n y  je s t  d la  P o l­
s k ie j 2 e g lu g i M o rs k ie j ,  a k tu  
c b rz tu  je d n o s tk i d o k o n a ła  J a d w i­
ga T K O C Z , m a łż o n k a  d y re k to ra  
k o p a ln i „S z c z y g ło w ic e ”  m g r  in ż .  
P . T ko c za .

W  u ro czy sto śc i w o d o w a n ia  w z ię ­
l i  u d z ia ł m . in . s e k re ta rz  K W  
P Z P R  S ta n is ła w  R Y C H L IK ,  I  se­
k r e ta r z  K M  P Z P R  S ta n is ła w  
B A R T C Z A K , w ic e p rz e w o d n ic z ą c y  
P M R N  E u g e n iu sz  G A Ł K A  o raz  
d y re k to r  Z a k ła d u  T ra m p in g u  P Z M  
S te fa n  P E R K O W IC Z . P rz y b y ła  
ró w n ie ż  d e le g a c ja  ś ląs k ic h  g ó rn i­
k ó w  z  p rz e d s ta w ic ie le m  M in is te r ­
s tw a  G ó rn ic tw a , d y re k to re m  d e­
p a r ta m e n tu  gó rn icze g o  M G iE  m g r  
in ż . A . W Ą S IK IE M .

P o n a d to  w  w o d o w a n iu  u d z ia ł  
w z ię ła  g ru p a  p rz e d s ta w ic ie li r u ­
m u ń s k ie g o  p rze m y s łu  s to czn iow e­
go z  in ż . Ilo n e m  K A L I N Ą  n a  
czele . R u m u ń s c y  goście z w ie d z ili 
ju ż  s to czn ie  w  G d a ń s k u  i G d y n i a  
ob ec n ie  z a p o z n a ją  się z  p ra c ą  
S to czn i S zc ze c iń s k ie j.

Z  o k a z ji  w o d o w a n ia  „ G ó r n ik a ”  
m iły  ju b ile u s z  o b c h o d z ił n a d m is trz  
sto czn i K a r o l  L E H M A N . Je s t Ło 
s e tn y  s ta te k , w  k tó re g o  b u d ow ie  
u c ze s tn ic zy  n a d m is trz  L e h m a n .
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Z dnia na dzień

Propozycje na czasie
A id e -m e m o ire  rz ą d u  ra d z ie c ­

k ie g o  do U S A  w  s p ra w ie  za­
k a z u  lo tó w  z b ro n ią  a to m o w ą  
n a  p o k ła d z ie  z a w ie ra  p o s tu la t 
n ie z m ie rn ie  a k tu a ln y  i  odpo ­
w ia d a ją c y  p ra g n ie n io m  w s zys t 
k ic h  lu d z i na  św ie c ie . Rząd  
ra d z ie c k i n ie je d n o k ro tn ie  o - 
s trz e g a ł rzą d  S ta n ó w  Z je d n o ­
czonych  p rz e d  n iebezp ieczeń ­
s tw e m  z w ią z a n y m  z lo ta m i 
b om bo w có w  tra n s p o rtu ją c y c h  
b ro ń  n u k le a rn ą . J a k  w ie lk ie  
je s t  to  ry z y k o  zd a je  sob ie  s p ra  
w ę  ró w n ie ż  rzą d  F ra n c ji,  gdzie  
a m e ry k a ń s k ie  bom bow ce  n u - ' 
k le a m e  n ie  m ogą o d b yw a ć  lo ­
tó w  bez spec ja lnego  zezw ole ­
n ia  fra n c u s k ic h  w ła d z  w o js k o ­
w y c h .

R ząd a m e ry k a ń s k i z le k c e w a ­
ż y ł je d n a k  te  o s trzeżen ia  i  w  
m y ś l za leceń  tw ó rc y  S tra te g ie  
A i r  C o m m a n d  (D orvódz tw o  
S tra te g ic z n y c h  S ił  L o tn ic z y c h )  
g e n e ra ła  C u rtis s  L e  M a y , bom ­
bow ce  B -52 i  B -5 8  (przew ożące  
n a jg ro ź n ie js z e  b om by  o s ile  
e k s p lo z ji 20 m egaton) przez  
24 g o d z in y  k rą ż ę  n a d  z iem ią . 
O d 1958 ro k u  b y ło  ju ż  k i lk a ­
naśc ie  w y p a d k ó w  z tego ty p u  
s a m o lo ta m i, spow o d ow an ych  
b ądź b łęd e m  p ilo ta  bądź zde­
rz e n ie m  w  p o w ie trz u . T a k ie  
w ła ś n ie  zderzen ie  n a s tą p iło  
o s ta tn io  n ad  h iszpa ń ską  w io ­
ską  P a lom ares . W s k u te k  d z ia ­
ła n ia  p ro m ie n i ra d io a k ty w ­
n y c h , w y d z ie la n y c h  przez  
s z c z ą tk i ro z b ity c h  sa m o lo tó w , 
u le g ły  zn iszczen iu  z b io ry  w a ­
r z y w  w  c a łe j o k o lic y . P rz y ­
szłość pokaże, czy n ie  u c ie r ­
p ie l i  ró w n ie ż  lu dz ie .

A m e ry k a n ie  p ró b u ją  bagate ­
liz o w a ć  te  w y p a d k i,  p o w o łu ją c  
się  na  u rzą d ze n ia  zabezpiecza­
jące . „N ie m n ie j je d n a k  —  p i­
sze ko re sp o n d e n t „P a r is -  
M a tc h ” , M a rc  H e im e r  —  n ig d y  
n ie  m ożna w y k lu c z y ć  p o m y łk i,  
k tó ra  na  p ozó r w y d a je  się fa n  
tas tyczn a , a p rze c ież  m oże się 
zd a rzyć ” .

Święto zakochanych
P A R Y Ż . W  S a in t  V a le n t ín  < In - 

d re ) ,  je d y n e j  m ie js c o w o ś c i F r a n c ji  
n o s zą c e j im ię  p a tro n a  za k o c h a n y c h  
—  św . W a le n te g o , o d b y ł się t r a d y ­
c y jn y  z ja z d  n a rz e c z o n y c h . Z  c a łe j  
F r a n c j i  p rz y b y ło  140 za k o c h a n y c h  
p a r :  p a n o w ie  o b o w ią z k o w o  z  goź­
d z ik ie m  w  b u to n ie rc e , p a n ie  z  b u ­
k ie te m  k w ia tó w . N a rz e c z e n i p o w i­
t a n i  z o s ta li p rz e z  m e ra  g m in y , o ra z  
p rze w o d n ic zą c e g o  k o m ite tu  ob ch o ­
d ó w  ś w ię ta  z a k o c h a n y c h . U fo rm o ­
w a ł  się poch ó d , n a  k tó re g o  cze le  
k r o c z y l i  k o b z ia rz e  i  lu tn ia rz e . O d ­
b y ło  się ró w n ie ż  u ro c zy s te  p r z y ję ­
c ie  z  u d z ia łe m  p rz e d s ta w ic ie li m ie j  
sc o w y c h  w ła d z . K i lk a  p a r  z a k o c h a ­
n y c h  zo s ta ło  o b d a rz o n y c h  b e z p ła t­
n y m  za p ro s z e n ie m  w  p o d ró ż  p o ­
ś lu b n ą  n a  L a z u ro w e  W y b rz e ż e . N a ­
g ro d y  u fu n d o w a ły  to w a rz y s tw a  k u p  
c ó w , fe d e r a c ja  h a n d lu  k w ia t a m i w e  
F r a n c j i ,  T r a n s f lo t  i  in t ę r f lo r a .

Kompletował soSiie 
bibliotekę

L O N D Y N . D ro g ą  sy s te m a ty c zn y c h  
k r a d z ie ż y  w  n a jw ię k s z y c h  k s ię g a r­
n ia c h  L o n d y n u  2 4 -le tn i s tu d e n t z 
W ło c h , A n to n io  Q u a g l ia , s k o m p le ­
t o w a ł  sob ie  w  c ią g u  8 ty g o d n i, w c a  
le  n ie z ły  k s ię g o zb ió r . P r a w ie  co­
d z ie n n ie  o p u szczał on  k tó ry ś  z  w ie l 
k ic h  sa lo n ó w  k s ią ż k i z  g ru b ą  p a c z ­
k ą  k s ią ż e k  pod p a c h ą , o czy w iś c ie  
s k rz ę tn ie  o m ija ją c  ka sę . K ie d y  po ­
l ic ja  t r a f i ła  w re s zc ie  n a  ś la d  s p ra w  
c y  ta je m n ic z y c h  k r a d z ie ż y  k s ią ż e k ,  
w  je g o  m ie s z k a n iu  z n a jd o w a ło  się  
539 d z ie ł p rz e w a ż n ie  n a u k o w y c h  i  
f i lo z o fic z n y c h  o g ó ln e j w a r to ś c i p o ­
w y ż e j  200 fu n tó w . P o s ta w io n y  p rze d  
s ą d em  A n to n io  o ś w ia d c z y ł z  e m fa ­
z ą :  „ K r a d łe m  k u l tu r ę  i  p ro szę  n a j ­
b a rd z ie j k u l tu r a ln y  n a ró d  ś w ia ta  
o  p rz e b a c z e n ie ” . S ę d z ia  je d n a k  n ie  
d a ł się z m ię k c z y ć  teg o  ro d z a ju  a r ­
g u m e n te m  i s k a z a ł p rz e d s ię b io rc z e ­
go  W ło c h a  n a  m ie s ią c  w ię z ie n ia .

18 fcm. podczas p rz y m u ­
sowego lą d o w a n ia  n a  lo t ­
n is k u  a m e ry k a ń s k ie j bazy 
w o js k o w e j w  L i t t i e  R o ck  
(A rk a n z a s  U S A ) ro z b ił się 
b om bo w ie c  B -5 8 . T r z y ­
osobow a za łoga  sa m o lo tu  
zosta ła  u ra iov^ana .

C A F  P h o io fa x

Degradacja świętej Bór?
W  s ie rp n io w e  d n i u p a ły  

to k i js k ie  są n ie  do w y trz y m a  
n ia . F o w ie lrz e  je s t  rozża rzo- 
ne  i w ilg o tn e  ja k  w  p a ro w - 
n i.  N ie  p om ag a ją  w te d y  l i t r y  
w y p ija n e j coca c o li z lo du , 
m le k a  o nazw ie  F u d ż i czy  po 
ru sza n ie  ( je ś li się m a  je sz­
cze s ilę ) w a c h la rz e m , ró w ­
n ież  z nap ise m : F udżi...

Co w te d y  pozosta je?  A n o  
w ła ś n ie  ch y b a  F u d ż i, n ie  z wa 
c h la rz a , n ie  z m leczn ych  b u te ­
le k , a le  ta  a u te n tyczn a , św ię ta  
F u d ż i. T u , p o n iż e j 40 st. w  cie  
n iu , a ta m . na  F u d ż i ponoć 0 
s t. bez c ie n ia ; tu  la b i r y n t  u lic  
z g ę s ty m i fa la m i lu d z i,  tam ..."

Z n a jo m y m  Ja p o ń czyko m  n ie  
p rz y z n a ła m  s ię , że id ę  ta m  szu 
kać  o ch ło d y , lecz... o z n a jm i­
ła m  k w ie c iś c ie , że p ra gn ę  od ­
dać h o łd  Ś w ię te j G órze.

S a ito -sa n  u ś w ia d o m ił m n ie  
jeszcze, że g d y b y m  ż y ła  p rzed 
s tu  la ty ,  b y ło b y  n ie  do  p o m y ­
ś le n ia , a bym  m o g ła  ta m  w ę d ro  
w ać, g d y ż  ko b ie c ie , ja k o  is to ­
c ie  n ie czys te j, w s tę p  b y ł w z b ro  
n io n y .

O pa trzo na  ty m i w s k a z a n ia m i 
u d a ła m  s ię  w  p ie lg rz y m k ę  na 
3 7 7 6 -m e tro w y  p rz e d m io t k u l ­
tu  ja p o ń s k ie g o  na rod u .

T a k . J a p o ń c zy c y  u w ie lb ia ją  tę  
s w o ją  g ó rę , p u szc za ją c  j e j  w  n ie ­
p a m ię ć  a ż  18 w y b u c h ó w , w  ty m  
n a js tra s z liw s z y  w  1707 r . ,  k ie d y  to  < 
m ia s to  E d o  (dziś —  T o k io )  p o c h ło ­
n ą ł d y m  i  p o p io ły . C zczą j ą  ta k ,  
że p rz e z  c a ły  bez m a ła  r o k  d ążą  
tu  p ie c h o tą : m ło d z i i  n ie m ło d z i,  
d z ie c i p rz y c z e p io n e  p a s a m i do  
p le c ó w  m a te k  i  p o c h y le n i re u m a ­
ty z m e m  s ta rc y . T a k ic h  p ie lg rz y ­
m ó w  m o ż n a  n a lic z y ć  200 ty s . ro c z -

S z ła m  z c a ły m  t łu m e m . J a  w  
p o ls k ic h  t ra m p k a c h , o n i w  sa n d a­
ła c h  z r y ż o w e j s ło m y  n a d z ia n y c h  

b u ty . P o trz e b a  b y ło  o ko ło  8

c z y l i
J e ia  pielgrzymka 

na Fudżi“
(Korespondenta własna 

i  Japonii)
g o d z in , a b y  p rz e b y ć  k i lk a  k i lo m e ­
t ró w  d z ie lą c y c h  nas od  szc zytu .

S lc ń c e  ju ż  zas z ło , s z liś m y  w  
m ro k u . Z  to k ijs k ie g o  p o w ie trz a  i 
u p a łu  w c h o d z iliś m y  w  ch łód  i  
o rz e ź w ia ją c e  p o w ie w y . S u n ę liś m y  
w o ln o  w  m ilc z ą c y m  p o c h o d z ie  p ie l 
g rż y m ó w  ro zs y p a n y c h  w  lu źn e  
g ru p k i:  ro d z in n e  c zy  s to w a rzy s ze ­
n io w e .

P o rz ą d n ie  z m ę c z e n i, z  rado ś c ią  
p o w ita l iś m y  s c h ro n is k o  p ra w d z i­
w ie  p ie lg rz y m ie , bo  p rz b a w io n e  
w s ze la k ic h  w y tw o rn o ś c i. A c h , 
z d ją ć  te  t r a m p k i  i  w y c ią g n ą ć  się 
n a m a ta c h . V / z b io ro w e j s a li w id ­
n ie ją  n a  s to le  w ie lk ie  im b r y k i  z  
z ie lo n a  h e rb a tą . N a  t e j  w ysokości 
k o s z tu je  to  w ie le  je n ó w . N ie  tale, 
ja k  w  T o k io ,  g d z ie  w  w ie lu  n n . 
s n a c k  b a ra c h  s to ją  t a k ie  c z a jn ik i,  
b e z in te re s o w n ie  o fe ru ją c e  s p ra g ­
n io n y m  tę  g o rz k ą  z ie le ń  w  p ły n ie .

O d ru g ie j w  nocy  p ob ud ka . 
Jeszcze c iem no, jeszcze z im no , 
a le  chcąc b y ć  ś w ia d k ie m  
w sch od u  s ło ńca  nad F u d ż i, trze  
ba p odn ieść  s ię  z m a ty .

Z ią b  co raz  w ię k s z y , m i ja m y  
ja k ą ś  ob lo d zon ą  g łęb o ką  g ro tę .
M g ła  zac ie ra  dalsze  w id o k i,  a

w ia d o m o , że w e d łu g  ja p o ń s k ie  
go  p rz y s ło w ia , „m g ły  n ie  ro z ­
p roszysz w a c h la rz e m ” .

L e c z  w re s zc ie  s zc zy t ! o to  za­
c zy n a  w s ta w a ć  nad  J a p o n ią  s ło ń ­
ce. S k ła d a m  m u , t a k  ja k  i  in n i,  
g łę b o k i u k ło n . J e s te śm y p o n ad  T o ­
k io , po n ad  p ię c io m a  w  d o le  je ­
z io ra m i:  J a m a n a k a , K a u a g u c i,
S a ik o , S o o ji ,  M o to s tn  S c h ro n is k o  
z  k a m ie n ia . K a m ie n n e , b ia łe  lw y ,  
ś w ią ty n ia , u ś p io n y  od 260 ła t  w u l­
k a n . 50 0 -m e tro w y , p ra w ie  o k rą g ły  
k r a t e r ;  g u b i s ię  w z ro k  w  je g o  
16 7 -m e tro w e j p rze p a ś c i. Je s t p ra ­
w ie  0  s t . P ro p o n u ją  n a m  h ib a c i  
d la  o g rza n ia  n ó g . Je s t to  ja k b y  
p ie c  — o g n isk o  w  g lin ia n e j p o d ­
ło d z e . ż a rz ą c e  s ię  w ę g la m i.

N o g i m am  p o k ry te  c ie m ­
n y m  p y łem . „N ie  u tru d z is z  
sw y c h  s z la ch e tn ych  s tóp  —  d o ­
w ie z ie m y  cię  na szczy t w  13 
m in u t”  —  za pe w n ia  p la k a t  na 
śc ian ie . K r z y k l iw y  a fisz  re k la ­
m u je , jeszcze n ie  z a tw ie rd z o n y  
p rzez  rz ą d , p ro je k t  p od z ie m n e ­
go tu n e lu  d la  „k a b lo w y c h  t ra m ­
w a jó w ” . Jest to  p o m y s ł boga­
ty c h  u d z ia ło w c ó w  z  „F u d ż i 
E x p re s s  C o m p an y” .

O F u d ż i, czego s ię  doczeka ­
łaś po  w ie k a c h  c h w a ły ?  W  
tw o im  w n ę trz u  chcą  ry ć  d ro g i 
d la  t ra m w a jó w . W s zys tko  w s k a  
ż u je  na  to ,  że z d e g ra d u ją  c ię  z 
t ro n u  Ś w ię te j. I  zaczniesz w  
p oc ie  czo ła  g ra ć  n ow ą  ro lę  re ­
la kso w e g o  i  b a rdzo  u techn icz- 
n ionego  w ie rz c h o łk a .

K ry styn a  K O L IŃ S K A

Z Kraju Rad
R E K O R D O W E  Z B IO R Y  B A W E Ł N Y

W  1965 R O K U  ra d z ie c c y  h o d ow ­
cy  b a w e łn y  s p rz e d a li p a ń s tw u  po­
n ad  5,6 m il io n a  to n  te g o  cennego  
su ro w ca . T a k  w y s o k ie  z b io ry  b a ­
w e łn y  o s iąg n ię to  p o  r a z  p ie rw s zy  
w  h is to r i i  Z S R R .
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M E T R O  W  T B IL IS I

W  S T O L IC Y  G r u z j i  o d d an o  do  u  
ż y tk u  p ie rw s z y  o d c in e k  m e tra  d łu  
gości 6,3 k m . Je s t to  c z w a rta  p o d ­
z ie m n a  k o le j  ra d z ie c k a . P ra c u ją c  
w  c ię ż k ic h  w a ru n k a c h  g e o lo g ic z ­
n y c h  g ru z iń s c y  b u d o w n ic z o w ie  m e  
t r a  w y ję l i  po n ad  700 ty s ię c y  m e -  

-  t ró w  sze śc ie n ny ch  z ie m i i  z u ży li 
250 ty s . m e tró w  sze śc ie n ny ch  b e ­
to n u .
K O S M IC Z N Y  M R O Ź  N A  Z IE M I

N A U K O W C Y  ra d z ie c c y  o p ra c o ­
w a l i  n o w ą  m e to d ę  o trz y m y w a n ia  
s u p e rn is k ic h  te m p e ra tu r .  U d a ło  
s ię  im  o z ię b ić  h e l do  te m p e ra tu ry  
p rz e k ra c z a ją c e j z a le d w ie  o d w ie  
setne s to p n ia  a b s o lu tn e  z e ro  (m i­
n u s  237 sto-pni C e ls ju s za ). P rz y  
p o m o cy  t e j  m e to d y  z a m ie rz a  się  
u zy s k a n ie  je szc ze n iżs ze j te m p e ra ­
t u r y  —  je d n e j d z ie c ię c io ty s ię c zn e j 
s te p n ia  p o w y ż e j z e ra  a b s o lu tn e g o .

D O N IO S Ł E  O S IĄ G N IĘ C IE

J A K  W IA D O M O  w  Z w ią z k u  R a ­
d z ie c k im  sk o n s tru o w a n o  po  ra z  
p ie rw s z y  n a św ie c ie  l in ie , w y s o k ie ­
go  n a p ię c ia  d la  p rz e k a z y w a n ia  
o rą d u  ‘ z m ie n n e g o  o n a p ię c iu  590 
k i lo v o lto w . C h e c n ie  zespół p ra ­
c o w n ik ó w  N a u k o w o -B a d a w c z e g o  
In s ty tu tu  E le k t -c e n e r g e ty k i p ra c u ­
je  n ad  z a d a n ie m  z w ią z a n y m  z 
n rze s y ła m e m  c r e d u  e le k try c z n e g o  
o n a p ię c iu  750 k i lo v o lto w .

S U K C E S Y  P R A C O W N IK Ó W  
A R M E N I I

P R Z E D  re w o lu c ja  A rm e n ia  b y ła  
k r a je m  z a c o fa n y m . A n a jfa b r  
s ta n o w ili 99 p ro c . lu d n o ś c i. W e  
w s zys tk ic h  szk o ła c h  u c z y ło  sie  za ­
le d w ie  35 tv s . d z ie c i. B ib lio te k  
b v ło  13, a lic z b a  k s ią ż e k  w  n ici: 
n ie  p rz e k ra c z a ła  9 ty s ię c y . L e k a ­
rz y  w  c a łe j A rm e n i i  b y ło  73.

O b e c n ie  w  A r m e n i i  n ie  m a  a n a l  
fa b e tó w . W  ^ z k o ł*c h  p o b ie ra  ) 
b "  o k o ło  p ó ł m il io n a  d z ie c i. B i-  
b ’ io te k  je s t 1 165 o łą c z n y m  fu n ­
duszu  f r  m ilio m a k s ią ż e k  i  czaso- 
tńsm . L ic z b a  Ie lc a rzv  p rz e k ra c z a  

. "  tv s ie e v . N a  10 090 lu d n o ś c i p r z v -  
" p a d a  27 le k a r z y . (e t)

R yn e k , w  L ip s k u .
(F o to —C A F )

Lipsk
-  symbol
owocnych

kontaktów
W  D N IA C H  8 — 15 m a rc a  od ­

b y w a ć  się  będ ą  w  L ip s k u  t r a ­
d y c y jn e  T a r g i W io se nn e . T a r ­
g i lip s k ie  są w y m o w n y m  do ­
w o d e m  ra n g i N ie m ie c k ie j R e ­
p u b lik i  D e m o k ra ty c z n e j , ja k o  
je d n e g o  z  n a jw a ż n ie js z y c h  p a r ­
tn e ró w  h a n d lu  m ię d z y n a ro d o ­
w e g o . P o n a d  10 ty s . w y s ta w ­
có w  z  70 k r a jó w  i  —  ja k  się  
p rz e w id u je  — o k o ło  600 tys . 
z w ie d z a ją c y c h  z b lis k o  80 k r a -  
jó w  w e ź m ie  u d z ia ł w  W io s e n ­
n y c h  T a rg a c h  L ip s k ic h  1966 r .

L ic z b y  te  m ó w ią  o ty m , j a k  
w ie lk ą  ro lę  o d g ry w a  t a  w ie l ­
k a  im p re z a  h a n d lo w a  d la  w o l­
n eg o  h a n d lu  św ia to w e g o  o raz  
ja k o  p ła szc zyzn a  p o ró w n a ń  n a j  
no w szy ch  osiągnięć n a u k o w o -  
te c h n ic z n y c h . N a  343 ty s . m  k w .  
p o w ie rz c h n i w y s ta w o w e j bę­
d z ie  m o żn a  og ląd a ć  po n ad  m i­
lio n  e k s p o n a tó w . O k o ło  2/3  o - 
g ó ln e j p o w ie rz c h n i ta rg ó w  z a j ­
m ą  ta r g i  te c h n ic z n e . W  17 p a ­
w ilo n a c h  ta rg o w y c h  w  c e n tru m  
m ia s ta  L ip s k a  w y s ta w io n e  bę­
d ą to w a r y  k o n s u m p c y jn e .

P ie rw s z e  sk rzy p c e  b ęd ą oczy ­
w iś c ie  o d g ry w a ły  te  g a łę z ie  
p ro d u k c ji  p rz e m y s ło w e j, k tó re  
d e c y d u ją  o d o k o n u ją c e j się w  
n as zyc h  czasach w ie lk ie j  re w o ­
lu c j i  te c h n ic z n e j. N a  czo ło  eks-, 
p o z y c ji lip s k ie j w y s u w a ją  się  
w ię c  —  p rz e m y s ł e le k tro te c h ­
n ic z n y , e le k tro n ic z n y , p rz e m y s ł 
b u d o w y  k o m p le tn y c h  o b ie k tó w  
ch e m ic zn y c h  o ra z  m a s zy n  do  
o b ró b k i m e ta lu . W  ty ć h  d z ia ­
ła c h  p ro d u k c ji  n ie  z a b ra k n ie  i  
P o ls k i, k tó r a  w y s ta w i m .in .  
m a s zy n y  lic zą c e  z  w ro c ła w ­
s k ie j E L W R O .

T e g o ro c zn e  W io s e n n e  T a rg i  
L ip s k ie  będ ą  je szc ze je d n y m  
d o w e d e m , że id e a  p o k o jo w e g o  
w s p ó łis tn ie n ia  je s t  s i ln ie js z a  od  
za b ie g ó w  z w o le n n ik ó w  z im n e j  
w o jn y . O k o ło  1/3 o g ó ln e j p o ­
w ie rz c h n i w y s ta w o w e j, c z y li  
120 ty s . m  k w . z a jm o w a ć  b ęd ą  
w y s ta w c y  z k r a jó w  za c h o d ­
n ic h , z  N R F  o ra z  z  B e r l in a  z a ­
c h o d n ie g o  i in n y c h  k r a jó w .

W a r t o  p o d k re ś lić , że zn a c zn y  
u d z ia ł w  T a rg a c h  W io s e n n y c h  
będ ą  m ia ły  r o z w ija ją c e  się k r a ­
j e  trz e c ie g o  ś w ia ta . N a  cze le  
t e j  g ru p y  w y s ta w c ó w  z n a jd ą  
się —  In d ia  i Z je d n o c z o n a  Re­
p u b lik a  A ra b s k a . R ó w n ie ż  w y ­
so k o  r o z w in ię te  k r a je  po za ­
e u ro p e js k ie , w  p ie rw s z y m  rz ę ­
d n e  U S A  i  J a p o n ia , w y k a z u ją  
du że  z a in te re s o w a n ie  ta rg a m i  
w  L ip s k u .

W io s e n n e  T a r g i L ip s k ie  1988 
b ę d ą  p ie rw s zą  im p re z ą  ta rg o ­
w ą , k tó ra  o d b ęd z ie  się  po  z a ­
w a rc iu  szeregu  p o w a ż n y c h  w ie  
lc le tn ic h  u m ó w  h a n d lo w y c h  
p o m ię d z y  k r a ja m i s o c ja lis ty c z ­
n y m i n a  la ta  196« —  1979. U m o ­
w y  t e  p rz y c z y n ią  się  do d a l­
szego p o g łę b ia n ia  w s zec h stro n ­
n y c h  i ow o cn y ch  s to su n k ó w  w  
ło n ie  n a ń s tw  s o c ja lis ty c zn y c h .

T a r g i l iń s k ie  cieszą się w  n a­
s zy m  k r a iu  zas łu żo n ą  p o p u la r ­
nośc i.*. N a  p e w n o  w  tv m  m in i  
w ś ró d  t łu m ó w  z w ie d z a ją c y c h  
r ; e  z a b ra k n ie  p o ls k ic h  h a n ­
d lo w c ó w , in ż v n ie r6 w , te c h n i­
k ó w  i w s zy s tk ic h  ty c h , k tó rz v  
in te re s u ją  się w spółczesną tech  
n ik ą  i je i  n a  i  w y ż s z y m i osią­
g n ię c ia m i. T a r g i  l iń s k ie  norwe­
g a  i n a m  w  re a liz a c n  w ie lk ie j  
b a te 1»  o now oczesność i w v s '1-  
k a  ja k o ś ć  n rc d u k c li .  (Z A P )

200 lat
Ss jednsk za tSSssęo
N O W Y  J O R K . W  L o s  A n g e le s  

d w ie  b liź n ia c z k i S a ra h  i  M a t t ie  
D u c k w o r th  o b c h o d z iły  n ie d a w n o  
se tne  u ro d z in y . W  czasie  p rz y ję c ia  
je d n a  z  n ic h  s tw ie rd z iła ,  że  n ie  
c h c ia ła b y  ż y ć  je szc ze  100 la t .  S io s tra  
je j  b y ła  teg o  sam ego  z d a n ia . W  
z w ią z k u  z  ty m  uro czy sto ść  o d b y ła  
s ię  b e z  tra d y c y jn e g o  „s to  l a t " .

T y c h  w ła ś n ie  „ o m y łe k ”  oba­
w ia ją  s ię  n a jb a rd z ie j m iesz­
k a ń c y  k ra jó w  n ad  k tó r y m i  
p rz e la tu ją  b om bow ce  z  n u k le ­
a rn y m  ła d u n k ie m . D la  zabez­
p iecze n ia  s ię  p rze d  n im i k o n ie  
czne je s t bezzw łoczne  zaprze ­
s tan ie  lo tó w  nad  te r y to r iu m  
su w e re n n y c h  p a ń s tw , ścis łe  
p rze s trzeg an ie  pod p isan ych  
ró w n ie ż  p rze z  U S A  u k ła d ó w  
m ię d z y n a ro d o w y c h  w  s p ra w ie  
zapo b ieg a n ia  za każe n iu  ra d io ­
a k ty w n e m u . (m . j.)
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J e ś lib y  za u fa ć  b is k u p o m  p o ls k im , k tó r z y  ta k  często a p e lu ­
ją  z am bon, a b y  im  w ła ś n ie  w ie rz o n o  bez w a h a n ia , h is to r ia  
P o ls k i zaczęła  s ię  n as tę pu ją co : b y ł las, a  w  les ie  d z ic y  po­
g a n ie , u z b ro je n i w  k a m ie n n e  to  p o ry . P o te m  p rz y je c h a ła  do 
M ie szka  k ró le w n a  D ą b ró w k a  i  p od  je j  w p ły w e m  M ieszko  I  
p r z y ją ł ch rzes t. A  ty m  s a m ym  zaczęło  się n a rod ow e  i  p a ń ­
s tw o w e  is tn ie n ie  P o ls k i.

A le  w sp ó łcześn i h is to ry c y  
m a ją  dość odmie-nmy, b a rd z ie j 

■ p ro za iczn y  pog lą d  w  te j m a ­
te r i i .  N a s i p ra szczu ro w ie  sp rzed  
ty s ią c a  la t  p o s łu g iw a li s ię  na ­
rz ę d z ia m i z żelaza, t r u d n i l i  s ię  
g łó w n ie  ro ln ic tw e m , a pod  
w zg lę d e m  o rg a n iz a c ji życ ia  
spo łecznego n ie w ie le  us tępow a  
l i  za cho dn im  sąs iadom . W y ra ­
zem  tego b y ła  w s p o m n ia n a  
p rze z  Ib ra h im a  ib n  J a k u b a , w  
966 ro k u , drużyna., p a n c e rn y c h  
w o jó w  M ieszka  I  (a se tka  ic h  
znaczy  ty le  —  p is a ł z przesadą 
a ra b s k i p o d ró ż n ik  —  ile  d z ie ­
sięć ty s ię c y  in n y c h  w o jo w n i­
k ó w ).

W y s o k i ju ż  p rze d  c h rz te m  po ­
z io m  m il i ta r n y  p a ń s tw a  p o lsk iego  
n ie  m ó g ł, rz e c z  ja s n a , w y w o d z ić  
się z  e k o n o m ic z n e j p u s tk i i spo­
łe czn e go  chaosu. P a ń s tw a  n ie  po ­
ja w ia ją  się n a  m a p a c h , j a k  deus  
e x  m a c h in a , pod w p ły w e m  je d ­
n o ra z o w y c h  fa k tó w , n a w e t  t a k  
w a ż n y c h , ja k im  b y ł c h rze s t. H is to ­
r y c y  są dziś zg o d n i, że p roces sca 
la n ia  p ię c iu  g łó w n y c h  p le m io n  p o i 
sk ic h : P o la n , W iś la n , S lę z a n , M a -  
zo w s zan  i  P o m o rz a n  m u s ia ł t rw a ć  
co n a jm n ie j sto , a n a w e t  po n ad  
sto  la t  p rze d  t r a f n ą  p o lity c z n ą  d e­
c y z ją  M ie s z k a  o p rz y ję c iu  chrseści 
ja ń s tw a . B y ła  to  b o w ie m  d e c y z ja  
p o lity c z n e j,  a  n ie  e m o c jo n a ln o -re li  
g i jn e j  rs a tu ry . P rz e z  c h rze s t P o l­
sk a  w c h o d z iła  do  m ię d z y n a ro d o w e j  
społeczności. (P ro f .  G rz y b o w s k i 
p rz y r ó w n u je  ó w c zes ną  fu n k c ję  
c h rz e ś c ija ń s tw a  do o b e c n e j ro li  
O N Z ) , o d e jm o w a ła  n ie m ie c k im  fe u  
d a lo m  p re te k s t  do  a g re s j i, t.i. n a ­
w ra c a n ia  p o g an , p rz e d e  w s z y s tk im  
zaś  —  o g ro m n ie  w z m a c n ia ła  cen ­
t r a ln ą  w ła d z ę  ks ią żęc ą .

P o n a d to , w  ówczesne j k o n ­
s te la c ji p o li ty c z n y c h  so juszó w  
ś lu b  M ieszka  z  czeską ks ię ż ­
n ic z k ą  z ry w a ł p rz y m ie rz e  Czech 
z n ie b e z p ie c z n y m i ry w a la m i 
p o ls k ie g o  ks ię c ia  na  o d rz a ń ­
s k ie j g ra n ic y  —  p o g a ń s k im i 
W ie le ta m i i  o b ra c a ł p rz e c iw  
n im  połączone  s i ły  o bu  p a ń s tw  
s ło w ia ń s k ic h . J u ż  w  ro k  po 
ch rz c ie  p rz y s ła n a  w  s u k u rs  
M ie s z k o w i czeska ko n n ic a  p o ­
m aga ro z b ić  a w a n tu rn ic z ą  e ks-

M Ł O D Y  to ru ń s k i e le k tro ­
m e c h a n ik  —  M a r ia n  Jssnoch  
s k o n s tru o w a ł ro b o ta , k t ó r y  —  
Jak tw ie rd z i —  „ s tw o rz o n y  
Jest n a  w z ó r  i  p o d o b ie ń s tw o  
c z ło w ie k a ” . M o ż e  on  s p e łn ia ć  
w ie le  f u n k c j i :  o d b ie ra ć  te le ­
fo n , p rz e k a z a ć  te le fo n u ją c e ­
m u  k i lk a  zd a ń  i u t r w a l ić  k r ó t  
k ą  w ia d o m o ś ć  od ro z m ó w c y .

R o b o t — po  o d p o w ie d n im  za 
p ro g ra m o w a n iu , b ę d z ie  m ó g ł 
ró w n ie ż  s p rzą ta ć  pok< ’ u p iec  
c ia s to  w  p ro d iż u , g ra ć , śp ie­
w a ć , ch o d z ić  a ta k ż e .. . n ia ń -  
czy ć  d z ie c i.

T o ru ń s k ie g o  ro b o ta  z a k u p i­
ła  d y r e k c ja  w a rs za w s k ie g o  
P K iN .  Jego d z ia ła n ie  b ę­
d z ie  d e m o n s tro w a n e  p u b lic z -

(C A F )

p e d y c ję  n ie m ie ck ie g o  g ra fa  
W ic h m a n a , s to jącego  na czele 
W ie le tó w  i  W o lm ia n .

In t e r p r e ta c ja  w y ło ż o n a  w  „ O r ę ­
d z iu ” , że c h rze s t n a s tą p ił pod w p ły  
w e m  D ą b ró w k i,  p rz e c z y  i h is to ry ć z  
n y m  fa k to m  i z d ro w e m u  ro zsą d ko  
w i,  g d y ż  p o ś lu b ia ją c  M ie s z k a  D ą ­
b ró w k a  b y ła  dość le c iw ą  i m a ło  
u ro d z iw ą  d a m ą  (co  p o ś w ia d c za ją  
ó w c ześ n i k r o n ik a rz e ) ,  zaś ks ią żę  
P o la n  o d zn a c za ł się ra c z e j z a m iło ­
w a n ie m  do  p łc i p ię k n e j ,  o c zy m  
m ó w i lic z b a  s ie d m iu  je g o  p o p rze d ­
n ic h  żo n ... C z y ż b y  w ła ś n ie  d o p ie -  
ro ro  t a  ósm a t a k  p o c ią g a ła  M ie s z r  
k a , że  aż  d la  z d o b y c ia  j e j  w z a je m ­
nośc i zd e c y d o w a ł się p o rzu c ić  s ta ­
r ą  w ia rę ?  B y ło  to  czysto  d y p lo m a  
ty c z n e  m a łż e ń s tw o , d la  d o b ra  k r a  
ju ,  a  n ie  z  o so b is te j sk ło n n o śc i.

P o w ia d a ją  d a le j b is k u p i w  „ O rę  
d z iu ” , że p rz y łą c z e n ie  P o ls k i do  
Z a c h o d u  d o p ro w a d z iło  do  b o g a te j 
w y m ia n y  naszego k r a ju  z k r a ja m i  
za c h o d n im i, a  zw ła szc za  z p o łu d ­
n io w y m i N ie m c a m i. O w  a k c e n t  n ie  
z n a jd u je  p o tw ie rd z e n ia  w  h is to ­
ry c z n y c h  fa k ta c h . O g ro m n a  w ię k ­
szość ś w ie c k ic h  i z a k o n n y c h  d u ­
ch o w n y c h , p rz y je ż d ż a ją c y c h  do  
P o ls k i z Z a c h o d u , p o c h o d z iła  z  
k r a jó w  ro m a ń s k ic h  —  ja k  J o r ­
dan  p ie rw s z y  b is k u p  p o zn a ń s k i, 
b is k u p i w ro c ła w s c y  J a n  i H ie r o ­
n im , p ło c c y  —  M a r e k  i  A le k s a n ­
d e r , k r a k o w s c y  —  H e y m o , R o b e rt  
i  W a lte r ,  j a k  w re s zc ie  p ie rw s i b e ­
n e d y k ty n i,  k a n o n ic y  re g u la rn i,  c y ­
s te rs i i  n o rb e r ta n ic . W y s ła n n ik  m i 
s y jn y  do  P ru s  św . W o jc ie c h  i j ig o  
b ra t  R a d z im , p ie rw s z y  a rc y b is k u p  
g n ie ź n ie ń s k i, b y l i  C ze c h a m i. S p o ­
śród  w ie lu  d o s to jn ik ó w  K o ś c io ła  
z a  p ie rw s zy c h  P ia s tó w  N ie m c e m  
b y ł je d y n ie  b is k u p  k o ło b rz e s k i  
R e in b e rn . W p ły w y  p a ń s tw  ro m a ń ­
sk ic h  w  P o ls ce  „ s ta n o w c zo  g ó ro w a  
l y  n a d  w p ły w a m i n ie m ie c k im i”  —  
s tw ie rd z ił  w y b itn y  u c z o n y , p ro f .  
J ó z e f K o s t iz c w s k i.

Im  d a le j w  „O rę d z ie ”  —  ty-m 
w ię c e j b łę d ó w  i  n ieśc is łośc i h i 
s fe ryczn ych . S um ien n a  in te r ­
p re ta c ja  k r a n ik i G a lla  A n o n i­
m a p o z w o liła  ponad  w sze lką  
w ą tp liw o ś ć  u s ta lić ,  iż  b is k u p  
S ta n is ła w  S zczepanow sk i „M ę -  
czę nn ik , k $ ó ry  z a b ity  zo­
s ta ł p rz y  o łta r z u ”  (c y ta t z „O rę  
d z ia ” ) p rzez  k ró la  B o les ła w a  
Ś m ia łego , zas ta ł po p ro s tu  ska  
zany  le g a ln y m  w y ro k ie m  za 
k n o w a n ie  p rz e c iw  w ła d z y  k r ó ­
la  i za łą czen ie  s ię  z czesk im  
W ra ty s ła w e m  I I ,  g łó w n y m  pod 
ówczas p o p le c z n ik ie m  cesar­
s tw a  n ie m ie c k ie g o  w  w a lc e  
p rz e c iw  p a p ie s tw u  i  B o les ła ­
w o w i Ś m ia łe m u . B y ł to  je de n  
z f ra g m e n tó w  w ła s n e j w a lk i 
G rzegorza  V I I  z H e n ry k ie m  
IV ,  zakończone j K anossą.

W  ty m  z a m y ś le  w y d o b y w a n ia  n a  
j a w  w s zy s tk ic h  m o m e n tó w  ś w ia d ­
c zą cy ch  o „ o w o c n y c h  s to s u n k a c h ”  
(s fo rm u ło w a n ie  „ O rę d z ia ” ) p o lsk o -  
n ie m ie c k ic h  w  ś re d n io w ie c z u  — 
choć p o za o k re s e m  rz ą d ó w  cesarza  
O tto n a  I I I ,  k tó r y , j a k  w ia d o m o ,  
z re s z tą  sam  n ie  b y ł N ie m c e m , m o ­
m e n tó w  ta k ic h  d z ie je  nasze n ie  
z n a ły  —  b is k u p i p o lsc y  n a z y w a ją  
„ k la s y c z n y m  p rz y k ła d e m  n ie m ie c ­
k o -p o ls k ie j w s p ó łp ra c y  w  d z ie d z i­
n ie  k u l t u r y  i  s z tu k i” ... s ły n n e g o

W ita  S tw o s za . D z iw n y  to  „ k la s y c z ­
n y  p r z y k ła d ” . P rz e d  s w y m  p rz y ­
ja z d e m  do  K ra k o w a  W it  Stosz (a  
n ie  S tw o s z) b y ł n ie z n a n y m  rz e ź b ią  
iz e m  —  n ie z n a n e  je s t  a n i je d n o  
je g o  d z ie ło  z tego  o k re s u . O s ia d ł-  
szy zaś pod k o n ie c  ży c ia  w  N o ­
ry m b e rd z e  d o zn a ł ta m  z u p e łn e j  
r u in y  f in a n s o w e j, zag ro żo n y  b y ł 
s p a le n ie m  n a  stosie, m u s ia ł szukać  
a z y lu  w  k la s z to rz e , w  ko ń c u  zaś 
z o s ta ł u w ię z io n y  i  s k a z a n y  n a h a ­
n ie b n ą  k a rę  w y p a le n ia  p o lic z k ó w  
rę k ą  k a ta . O to  je d e n  z p r z y k ła ­
d ó w  o w e j r z e k o m e j p o ls k o -n ie m ie r  
k ie j  w s p ó łp ra c y  w  d z ie d z in ie  k u l  
t u r y  i  s z tu k i...

H is to r ia  —  n a u c z y c ie lk a  ż y ­
c ia  —  n ie w ie le  w id a ć  n auczy ła  
ty c h , k tó r z y  ta k  - lu b ią  m ia n o ­
w a ć  się  n a u czyc ie la m i lu d z ­
k ic h  dusz.

G rzegorz W O J C IE C H O W S K I

Zacząć dz iś  mn-szą. od  p rz e p ro s in , że n ie  
p rze każą  p a ń s tw u  bo n ie  m am  na to  m ie j­
sca, ty c h  w s z y s tk ic h  g lą b o k ic h  i  c ie k a w y c h  
m y ś li o sztuce i  p o jm o w a n iu  ś w ia ta , ja k im i  
d z ie l i ł s ią  ze m ną  T A D E U S Z  E Y S Y M O N T , 
a rty s ta  szczególn ie  za s łu g u ją c y  na szacunek. 
Tadeusza p rzepraszam  także  z g ó ry  za to , 
iż  w  d a lszym  c ią gu  n in ie jsze g o  m ogą u ra z ić  
jego , ja kże  zn an ą  w ś ró d  k o le g ó w , s k ro m ­
ność. E a, ju ż  c h y b a  u ra z iłe m . Lecz  w ią c e j:  
w  o k re ś le n iu  je go  p o s ta w y  tw ó rc z e j m ogą  
p o p e łn ić  tu  sporo  h e re z ji. Co n ie c h a j bądzie  
policzone  na m ó j w y łączny- ra ch u n e k .

Twórczość
przez skw arzen ia

A r ty s ta -n a le ż y  do te j g fu p y
szczecińsk ich  p la s ty k ó w , k tó ra  
o s iad ła  tu ta j w  ro k u , zda je  
się, 1953, za raz  po u koń czen iu  
s tu d ió w  w  P a ń s tw o w e j W y ż ­
szej S zko le  S z tu k  P la s tyczn ych

W'k la s ie  I I  S zko ły  P o d s ta w o w e j N r  46, z a m ie n io n e j na 
te n  w ie c z ó r w  sa lę  k lu b o w ą , p rz y  s to lik a c h  siedzą 
ro d z ice . P rz e w a ż a ją  m a m y, k i lk u  ta tu s ió w  s k u p iło  się 

pod  śc ianą , ic h  tw a rz e  z d ra d z a ją  w y ra ź n e  on ie śm ie le n ie . 
W iad om o, n ie z b y t to  m iła  rzecz w y s łu c h iw a ć , p rz y  po­
s tro n n y c h  osobach, o p in ii o postępach  w  nauce w łasnego  
d z iecka . A  z pos tępam i, ja k  d ośw iadczen ie  uczy, ró ż n ie  b y ­
w a . I  w te d y  n a s tą p iło  p ie rw s z e  zaskoczenie. —  Z d a ją c  so­
b ie  sp ra w ę  z tego, że o m a w ia n ie  p os tę pó w  poszczegó lnych  
d z ie c i w obec w s z y s tk ic h  z e b ran ych  m oże p ań s tw a  k rę p o ­
w a ć —  m ó w i w y c h o w a w c z y n i k la s y  I I ,  L e o n a rd a  S Z A ­
N IA W S K A  —  oceny każdego d z iecka  za o s ta tn i o k re s  p rz y  
g o to w a ła m  na osobne j k a rtc e . Z a ra z  je  rozdam .

T w a rz e  s k u p io n e ,.o c z y  śledzą trz y m a n ą  w  d ło n ia c h  k a r t ­
kę  z ocenam i. P od  p o w ie k a m i b ły s k  m iesza nych  uczuć, a le 
za cho w a nych  d la  s ieb ie , s k rz ę tn ie  s k ry ty c h  p rzed  in n y m i. 
F o rm a  ro zd a w a n ia  ro d z icom  ocen na osobnych  k a r tk a c h  
stosow ana je s t zresztą  z p ow odzen iem  w  w ie lu  szko łach , 
tu  ro d z ice  z e tk n ę li s ię  z n ią  po ra z  p ie rw s z y .

. ^ - j - a g n ie m y  —  m ó w i w y c h o w a w c z y n i —  a b y  s p o tk a n ia  ro -  
I jd z ic ó w  z n a u c z y c ie la m i podczas w y w ia d ó w e k  n ie  o d b y w a -  
I  ly  się w  a tm o s fe rz e  „ g ro z y ” , le c z  m ia ły  c h a ra k te r  sw o bo d - 

n e j  I p rz y ja c ie ls k ie j w y m ia n y  p o g lą d ó w . N ie  z n a c zy  to  
o c zy w iś c ie , ż e  n ie  b ę d z ie m y  m ó w ić  o sp ra w a ch  m n ie j lu b  b a rd z ie j 
p rz y k ry c h . N a  p rz y k ła d  t a k ie j .  N a u c z y c ie lk a  n ac is ka  k la w is z  m a ­
g n e to fo n u . Z  g ło ś n ik a  ro z le g a  się u trw a lo n e  n a  ta ś m ie  „ d u k a n ie ”  
je d n e j z  ucze n n ic . A n o n im o w y  g los z  t ru d e m  „ s k ła d a ”  l i t e r y  
w  poszczegó lne s y la b y , c z y n i to  z  w y ra ź n y m  tru d e m . P o  c h w ili  
in n y  g los. S łow a  p ły n ą  g ła d k o , ze z ro z u m ie n ie m  tre ś c i c zy tan eg o  
te k s tu ;  s łu c h a  się ic h  z p rz y je m n o ś c ią .

—  T o  b y ły  d w ie  u c ze n n ic e  —  z t e j  k la s y  —  in fo r m u je  w y c h o ­
w a w c z y n i. —  J e d n a  c z y ta  b a rd zo  ła d n ie , d la  d r u g ie j je s t  to  t r u d ­
ność n ie  do  p rz e z w y c ię ż e n ia . D laczego?  C zy  ro d z ic e  p a m ię ta ją  
o ty m , że  d z ie c k u  t rz e b a  p om óc w  n au c e  c z y ta n ia ?  T a m  g d z ie  
ta  p o m o c is tn ie je ,* e f e k t y  są a ż  n a d to  w id o c zn e , s ły s ze liś m y  zre sz­
tą  sa m i.

N a  s a li gaśnie ś w ia tło . N a  z a ip ro w iz o w a n y m  e k ra n ie  po­
ja w ia  s ię  f i lm  o ś w ia to w o -w y c h o w a w c z y  p t. „K o m u  d w ó jk ę ? ”

K om u d w ó jk ę  za n ie o d ro b ie n ie  p rzez  d z iecko  le k c ji,  
s k o ro  w  je d y n y m  p o k o ju  m a m a  s łu cha  jednocześn ie  
ra d ia  na  t. zw . c a ły  re g u la to r?  K o m u  d w ó jk ę , g dy  

d z iecko  m a ją ce  tru d n o ś c i z o d ro b ie n ie m  za da ne j le k c j i  
z w ra c a  się o pom oc do o jc a  i  w  za m ia n  s łyszy  o dp ow ie dź : 
„ n ie  z a w ra c a j m i g ło w y , w id z is z  że je s tem  zm ęczony” . 
A  k o m u  d w ó jk ę , za fa k t  o b ra b ia n ia  p rzez  ko cha ją cą  m am ę 
z a da n ia  za syna, bo  „ to  ta k ie  ła tw e , w ię c  n iech  się d z iecko  
p o b a w i” . K o m u  dw ó jkę ...?

P y ta n ia  te  z a d a w a li sob ie  po p r o je k c ji  sa m i ro d z ic e . W ą tp liw o ś c i  
i  p y ta ń  b y ło  w ie le , b a rd zo  w ie le  i z n a c zn ie  w y k r a c z a ły  p o za d y ­
d a k ty c z n ą  treść f i lm u .  M ó w i je d n a  z m a ra :  „C zę s to  n ie  z d a je m y  
sob ie  s p ra w y , ja k  w ie lk ą  k r z y w d ę  w y rz ą d z a m y  d z ie c k u  i  sobie , 
w y g ła s z a ją c  w  je g o  obecności ró żn e  sprze czn e  o p in ie  n a  te m a t  
f o r m  i m e to d  w y c h o w a w c z y c h . N ie  zaw sze ro z m o w y  t a k ie  m a ją ,  
n ie s te ty , c h a ra k te r  p a r la m e n ta rn y . J a k ż e  często  d z ie ck o  s łyszy, 
ja k  ro d z ic e  c zy n ią  sobie w z a je m n ie  w y r z u ty :  to  t w o ja  w in a , to  
w  c ie b ie  się  w ro d z ił , że  je s t  t a k i  tu m a n . A  i le  p rz y  t e j  o k a z ji  
p a d a  tz w . m o c n y c h  słów ? D z ie c k o  to  w s zy s tk o  s łys zy i ro z u m ie  
z n a c zn ie  w ię c e j, n iż  n a m  się p o zo rn ie  w y d a je . C zy ż  m o ż n a  się  po ­
te m  d z iw ić , że nasz ro d z ic ie ls k i a u to r y te t  s ta je  się d la  d z ie c k a  
m o cn o  p ro b le m a ty c z n y ? ” .

G łos in n e j m a m y : w id z ia ła m  f i lm  i  z n a la z ła m  w  n im  
w ie le  p rz y k ła d ó w  z w ła sn eg o  d om u. Ż a łu ję , że na  w y ­
w ia d ó w c e  n ie  m a m o je go  męża. U w a ża m , że na  te  okreso ­
w e  sp o tka n ia  z n a u c z y c ie la m i p o w in n i p rz y c h o d z ić  o b y ­
d w o je  rodz ice.

I  jeszcze głos o jc a : w szyscy  je s teśm y  zm ęczeni p racą, 
tem pe m  życ ia , ro z lic z n y m i o b o w ią z k a m i. A le  n aszym  p od ­
s ta w o w y m  o bo w ią zk ie m  ro d z ic ie ls k im  je s t p ośw ięc ić  dz iec­
k u  w ię c e j czasu, n a w e t kosz tem  w łasnego  w y p o c z y n k u , czy 
w ła s n y c h  p rzy je m n o śc i. I  o ty m  n ie  w o ln o  nam  zapom inać , 
a n i z rzucać  tego o b o w ią z k u  na b a rk i w sp ó łm a łżo n ka . Czę­
sto  n am  się w y d a je , że w y c h o w a n ie  d z iecka  n a le ży  do 
szko ły . P a m ię ta jm y  je d n a k , że e d u k a c ja  szko lna  je s t ty lk o  
częścią ogó lnego w y c h o w a n ia , że w ła ś c iw e j a tm o s fe ry  do­
m u  szko ła  n ie  zastąp i. D z iś  n ie k tó rz y  ro d z ice  d o w ie d z ie li 
się, że ic h  dz iecko  m a  d w ó jk ę  z ta k ie g o  lu b  in ne g o  p rze d ­
m io tu . A le  s p ó jrz m y  ta k  n a p ra w d ę  k ry ty c z n ie  na s ie b ie  
i  o d p o w ie d zm y  szczerze ile  w  ty m  je s t i  nasze j w in y .

Z t e j  w y w ia d ó w k i ro z c h o d z il i się za m y ś le n i. U s ły s z e li tu  w ie ­
le ,  n ie  zaw sze  p rz y je m n y c h  s łó w  o sob ie , i to  od s ieb ie  
sa m y c h . K to  w ie , c zy  p r z y  n a s tę p n e j, p rz y n ie s io n e j p rze z  
s y n a  lu b  c ó rk ę  o c e n ie  n ie d o s ta te c z n e j, n ie  p o h a m u ją  p ie r w ­

szego w y b u c h u  g n ie w u  i  n ie  z a d a d zą  sob ie  p y ta n ia :  k o m u  w ła ś ­
c iw ie  d w ó jk ę ? ...

Z B IG N IE W  D Y L IŃ S K I

w  Sopocie  i  k tó ra  z te j r a c j i  
je s t n a zyw a n a  „so p ocką ” . M asz 
c i lo s ! Ju ż  tu ta j n ie  u s trze ­
g łem  s ię  s fo rm u ło w a n ia , k tó re  
bez d o d a tk o w y c h  w y ja ś n ie ń  bę 
dzie  b łęd n e . B o  p rzyn a le żn ość  
E ysym o n ta  do g ru p y  zw iązana  
je s t t y lk o  w ę z ła m i ko leże ń s tw a  
i, szcze rych  zresztą, p rz y ja ź n i.  
A r ty s tą  je s t na w s k ro ś  in d y ­
w id u a ln y m . Poza ty m  w  p o ję ­
c iu  „g ru p a ”  ta i się n ieb e zp ie ­
czeńs tw o  s z u fla d k o w a n ia  i  n a ­
rzu ca n ia  schem atów . E y s y m o n t 
zaś, ta k ie  p rz y n a jm n ie j o d n io ­
s łem  w ra że n ie , w s z e lk ic h  
sch em ató w  w rę c z  n ie  znosi.

M o że  1 p rze z  to , że s tu d io w a ł w. 
o k re s ie , g d y  n a rzu c a n o  sztuce scho  
m a ty czn o ść . M o że . A le  n ie  Jestem  
tęg o  p e w ie n , g d y ż  w  ta k im  p rz y ­
p a d k u  d z ia ła ło b y  w  je g o  t w ó r ­
czości t y lk o  p ra w o  p rz e k o ry . O n a  
zaś, to  zn a c zy  tw ó rc zo ś ć  T a d e u s za , 
je s t  zn a c zn ie , z n a c zn ie  b o g atsza . 
Z re s z tą  te n  o k re s  sw o ich  s tu d ió w , 
p rz e z  a tm o s fe rę  w  so p o c k ie j szko­
le , j a k  m ó w i p ra w d z iw ie  a r ty s ty c z ­
n ą , w s p o m in a  Jak n a jm ile j ,  Jak  
n a j le p ie j.  W y lic z a  z a r a z  w rę c z  p rz y  
ja c ie ls k ie  s p o tk a n ia  z p ro fe s o ra m i, 
c y g a ń s k ie  s jes ty  (p rz y  p o r te rz e ), 
im p re z y  a r ty s ty c z n e  w  g ro n ie  ad e p  
tó w  w s z y s tk ic h  s z tu k  (w te d y  r o ­
d z ił  się w  G d a ń s k u , ju ż  d z is ia j 
p rze s z ły  do  h is to r i i  t e a tr z y k  „ B im -  
B o m ” ), w y lic z a  co ro c zn e  p le n e ry  
m a la rs k ie . T o  w s zy s tk o  d la  a r t y ­
s ty  b y ło  d o s k o n a ły m  za c zy n e m  
tw ó rc z y m .

P o d o b n ie  te ż  n a j le p ie j w s p o m in a  
E y s y m o n t p ie rw s z e  szc zec iń s k ie  la ­
ta  s w o je j tw ó rc zo ś c i, g d y  g ło d n o  
je szc ze po  s z k o ln e m u  b y ło , ch ło d ­
no, a le  ja k  n a jd a le j o d ... f i l is te r -  
s tw a . L a ta  m ło d z ie ń c z y c h  je szc ze  
u n ies ie ń , a le  p o z w a la ją c e  ju ż  n a  
s a m o d z ie ln e  lo ty . T a d e u s z  szczęśli­
w y  w te d y  b y ł ,  że  m ó g ł ju ż  n ie  sto  
sow ać się do  k rę p u ją c e g o  sw obodę  
tw ó rc z ą , n a z w ijm y  to  u m o w n ie  —  
a k a d e m iz m u , k t ó r y  n ie  o b c y  je s t  
n ~ " e p s z e j n a w e t  szk o le  1 syste­
m o w i n a u c z a n ia . M a lo w a ł w ię c  w te  
d y  b a rd zo  d u żo , p rz e z w y c ię ż a ją c  
w p a ja n e  m u  1 s zu k a ją c  w ła s n y c h  
sposobów  w y p o w ia d a n ia  się w  sztu  
ce. Ju ż  w  ro k u  1957 w ię c  m ó g ł w y ­
stą p ić  w  S zc zec in ie  z p ie rw s zą  sw o­
ją  w y s ta w ą  in d y w id u a ln ą , k tó ra  
p o k a z a ła  k s z ta łto w a n ie  się je g o  s ty  
lu  i  w a rs z ta tu  tw ó rc ze g o , od k ie ­
r u n k ó w  p rze d s ta w ie n io w y c h  do  —  
z n o w u  o k re ś lm y  Je u m o w n ie  —  
a b s tra k c y jn y c h .

N a  te j  w y s ta w ie  Jedna szczegól­
n ie  p ra c a  (w a rs z ta to w o  zas ad za ła  
się n a  łą c z e n iu  tw o rz y w a  m a la r ­
s k ie g o  z s u ro w y m  p o d ło że m  d e s k i)  
z a p o w ia d a ła  ju ż  s ty l d z is ie js zy  a r ­
ty s ty . M a la rs tw o , t rz e b a  p o w ie ­
d z ie ć , do  o d c z y ta n ia  n ie ła tw e . R ó ż­
n ą  w  m a la rs tw ie  s w y m  o p e ru je  
E y s y m o n t m a te r ią , ró ż n ie  ją ,  w  
ro z m a ity c h  je j  p rz e ja w a c h , p o k a ­
z u je . E k s p e ry m e n ty ?  N ie . S z u k a n ie  
n a jo d p o w ie d n ie js z e j m a te r i i  do  w y  
ra ż e n ia , do ja k  n a jb a rd z ie j a d e k -  
w a n tń e g o  w y ra ż a n ia , n u r tu ją c e g o  
go w  d a n e j c h w ili  te m a tu , t re ś c i, 
k tó r e  chce w y p o w ie d z ie ć , s p o jrze ­
n ia  n a  ś w ia t.

M a la rs k ie  w id z e n ie  ś w ia ta  p rz e z  
a r ty s tę , t a k  ja k  m i to  t łu m a c z y ł:  
w  s ta ły m  ru c h u , w  c ią g łe j z m ie n ­
nośc i (ciąg łość p rz e z  zm ie n n oś ć  w  
ś w ie c ie ). Jest to  w id z e n ie  z a te m  /  
g ru n tu .. .  d ia le k ty c z n e . D o z n a je  
zaś s ta le , c zy  p rz e ż y w a  n ie u s ta n ­
n ie , m ę k ę  i  radość w ie c z n y c h  s k o ­
ja rz e ń .

T e  s k o ja rz e n ia  s ię  n a w a rs t­
w ia ją ,  je d n o  w y p ły w a  z d ru g ie  
go. W c ią ż  now e  i  now e  d a je  
m u  na  p rz y k ła d  b a le t na  sce­
n ie , w ia t r a k i po s ta ro ś w ie c k u  
p rze c in a ją ce  p o w ie trz e , poc iąg  
w ta c z a ją c y  s ię  na  d rg a ją c y  r u ­
chem  pasażerów  p eron  czy w i­
ru ją c e  p ła tk i  śn iegu . R uch , ja k  
w id z im y  z tego, je s t n ieod ­
łą c z n y m  e lem en tem  ty c h  s k o ja  
rżeń . S k o ja rz e ń , d o d a jm y , za­
le ż n y c h  od d n ia , od pogody, od 
b a rw  p o ra n k a  czy w ie czo ru . 
W reszc ie  od n a s tro ju  a r ty s ty . 
C h yba  w ię c  i  na o b razy  E y s y ­
m o n ta  p a trzą c , szukać n a le ży  
w  n ic h  w ła s n y c h  sko ja rzeń .

J a ro m ir  T R Y G Ł A W



K magazyn
V I  M F P  

S op ot —1966
T e go ro czny , V I  M ię d z y n a ro ­

d o w y  F e s tiw a l P io se n k i w  So­
pocie  odbędzie  s ię  w  d n ia c h  
25— 28 s ie rp n ia .

D o  u d z ia łu  w  V I  —  M F P  
z g ło s iło  się os ta teczn ie  27 k ra ­
jó w , spośród  k tó ry c h  po raz  
p ie rw s z y  uczes tn iczyć  będzie 
p rz e d s ta w ic ie l I r la n d ii .

P io sen karze  fe s t iw a lu  podzie  
le n i zostaną na d w ie  e k ip y . 
P ie rw sza , to  uczes tn icy  ko n ce r 
tó w  k o n k u rs o w y c h : „D z ie ń
M ię d z y n a ro d o w y ” , „D z ie ń  P o l­
s k i” , „P io sen ka  n ie  zna g ra ­
n ic ” . D ru g a  e k ip a , to  p iosenka  
rze  d e le g o w a n i p rzez  za g ra ­
n iczne  w y tw ó rn ie  p ły t ,  k tó rz y  
w y p e łn ią  p ro g ra m  k o n c e rtu  w  
d n iu  28 s ie rp n ia  —  n a zw a n ym  
„D n ie m  P ły to w y m ” . D o  u d z ia ­
łu  w  ty m  k o n ce rc ie  zg łos iło  
ju ż  sw o ich  p io s e n k a rz y  11 za- 
g ¿ śn ieżnych  w y tw ó rn i p ły t .  W  
tra k c ie  są p e r tra k ta c je  z 
w y tw ó rn ia m i:  a m e ry k a ń s k ą
M .G .M . o ra z  a n g ie ls k ą  E .M .I.

P od o bn ie  ja k  w  la ta c h  u b ie ­
g ły c h , k a żd y  z a g ra n iczn y  u -  
cz e s tn ik  fe s t iw a lu  w  „D n iu  
P o ls k im ”  w y k o n a  w  ję z y k u  o j­
cz y s ty m  p iosenkę  p o lsk ieg o  
k o m p o z y to ra . P o w o ła n a  i>rzez 
M in is te rs tw o  K u l tu r y  i  S z tu k i 
k o m is ja  p rz y g o to w a ła  d la  za­
g ra n ic z n y c h  p io s e n k a rz y  56 p o i 
s k ic h  p iosenek, k tó re  w  t łu m a  
c z e n iu  ro b oczym  przes łane  zo­
s tan ą  za g ra n ic z n y m  u czes tn i­
k o m  V I-M F P .

(28— 27.II.1S50 r .)

♦  W  ś w ie t l ic y  M i l ic j i  O b y ­
w a te ls k ie j o d b y ła  się  u ro c z y ­
sta a k a d e m ia  z o k a z ji  c z w a r ­
t e j  ro c z n ic y  p o w s ta n ia  O c h o t­
n ic z e j R e z e rw y  M i l ic j i  O b y w a  
te ls k ie j.

♦  W  S zc zec in ie  o d b y ł się 
w ie c z ó r k a rn a w a ło w y  d z ie n n i 
k a r z y  i  ra d io w c ó w . G łó w n y m

p u n k te m  z a b a w y  b y ła  lo te r ia  
fa n to w a  z  n a jw a ż n ie js z y m i  
w y g r a n y m i w  postaci- c z te ­
re c h  ra d io o d b io rn ik ó w  u fu n d o  
w a n y c h  p rz e z  S p o łe c zn y  K o ­
m ite t  R a d io fo n iz h c jł K r a ju .  
W ie c z ó r u m ila l i  s p ik e rz y  P o l­
sk iego  R a d ia :  S to iń s k i i  S o ­
le c k i.

♦  W  n o c y  z  so b o ty  n a n ie ­
d z ie lę  za k o ń c z y ła  się a k c ja  
p rz e c iw p o w o d z io w a  n a O d rze . 
D ość g ro ź n y  z a to r  p o d  W id u -  
c h o w ą  z o s ta ł w  c iąg u  d w óch  
d n i ro z b ity  p r z y  p o m o cy  m a ­
t e r ia łó w  w y b u c h o w y c h  p rz e z  
s a p e ró w  1 a k c ję  d w ó ch  p o l­
sk ic h  o ra z  dw óch n ie m ie c k ic h  
h o lo w n ik ó w .

♦  20 lu te g o  u k a z a ł się  p ie rw  
szy n u m e r  B iu le ty n u  In fo r m a

. c y jn e g o , w y d a w a n e g o  p rz e z  
Z a rz ą d  P o r tu  S zc zec in .

♦ .  P rz o d u ją c a  z a ło g a  P a ń ­
s tw o w e j F a b r y k i  S ztu czn e g o  
J e d w a b iu  n r  4 w  S zc ze c in ie  
p o d ję ła  a p e l ś ląs k ie g o  g ó rn i-  
k a -rę b a c z a  M a r k ie w k i .

♦  N a  G u m ie ń c a c h  p o w s ta je  
n o w y  k o m b in a t  fa b ry c z n y ,  
k tó r y  b ę d z ie  się p rz e d e  w s zy ­
s tk im  z a jm o w a ł p ro d u k c ią  
k o rk ó w , . m e b l i, g rz e b ie n i ro ­
g o w y c h , a ta k ż e  ś w ia d c z y ł u -  
s łu g i z  za k re s u  ta p ic e rk i i 
g a lw a n iz a c j i.

♦  W  zb ió rc e  n a  S p o łe c zn y  
F u n d u s z  O d b u d o w y  S to lic y  
p rz o d u je  n a d a l S zc zec in , 
g d z ie  ze b ra n o  w  s ty e z n iu  b r .  
po n ad  14 m in  z ł, co s ta n o w i 
200 p ro c . p la n u .

S Z P E R A C Z

SControlowac?
K r a je  d e m o k ra c ji  lu d o w e j n ie  są 

je d n o m y ś ln e  w  s p ra w ie  re g u la c ji  
u ro d ze ń . W  Z w ią z k u  R a d z ie c k im  
p rze w a ża  o p in ia , że id e e  o g ran ic zę  
n ia  p rz y ro s tu  n a w ią z u ją  do  sk o m ­
p ro m ito w a n e j te o r i i  M a lth u s a  i  że 
m o żn a  m ó w ić  co n a jw ‘y ż e j o 
w z g lę d n y m  p rz e lu d n ie n iu  n ie k tó ­
ry c h  o b sza ró w  Z ie m i.  P o ls k a , C ze  
c h o s ło w a c ja , W ę g ry  i  R u m u n ia  
p ro w a d z ą  p o lity k ę  rozsą d n eg o  o- 
g ra n ic z a n ia  u ro d ze ń , m im o  że sy ­
tu a c je  lu d n o ś c io w e  ty c h  k r a jó w  
m o c n o  się od  s ieb ie  ró ż n ią . C h iń ­
ska R e p u b lik a  L u d o w a  p rz e p ro w a ­
d z iła  o s ta tn io  k i lk a  zd e c y d o w a n y c h  
p o sun ięć m a ją c y c h  n a  ce lu  z m n ie j  
sze n ie  p rz y ro s tu  n a tu ra ln e g o  <m. 
in . p o d n io s ła  g ra n ic ę  w ie k u  m a ł­
że ń s k ieg o  k o b ie t  i m ę ż c z y z n ), A lb a  
n ia , M o n g o ls k a  R e p u b lik a  L u d o w a ,  
N ie m ie c k a  R e p u b lik a  D e m o k ra ty c z  
n a . D e m o k ra ty c z n a  R e p u b lik a  W ie t  
n a m u  i  K o re a ń s k a  R e p u b lik a  L u ­
d o w o -D e m o k ra ty c z n a  n ie  z a ję ły  do  
tą d  w  t e j  s p ra w ie  żad n e g o  o k re ś lo  
neg o  s ta n o w is k a .

D o zna liśm y  o s ta tn io  aż d w u  
k ro tn ie  srog iego  z a w o d u : raz  
v) in t r y g u ją c y m  m ie js c u  p rz e r  
w a no  p ro g ra m  (cóż, n ied o sko ­
n a ło ś c i techn iczne ), a  w  m in io

W naszym ogródku

Przedwiośnie
—  P rz y n io s łe m  p a n i b u d k i 

lę go w e  d la  p ta k ó w .
—  P ta s z k i p an u  za to  się od 

w d z ię czą  i  ze zd w o jo n y m  a p e ty  
te rn  z ja da ć  będą  szko d n ik i...

— ...o raz w iś n ie  i  czereśnie...
—  P rze c ież  w iś n i pan  n ie  

ma.
—  W ła śn ie  m a m  z a m ia r p o ­

sadzić  k i lk a  d rz e w e k  w iś n io ­
w y c h .

—  B a rd z o  m ądrze . Z  ro k u  
na  ro k  w z ra s ta  z a po trze bo w a ­
n ie  na w iś n ie . N a jle p sza  je s t 
L u tó w k a  z P u d lis z e k . T y lk o  
proszę  p am ię ta ć , że w iś n ie  są 
b a rd zo  w d z ię czne  za o b f ite  n a - 
w ożerye  z a ró w no  o b o rn ik ie m  
ja k  i  n aw o za m i m in e ra ln y m i 
P od o bn ie  ja k  in n e  d rze w a . 
M oże  pan  ju ż  te ra z  zacząć n a -

. w ożen ie . N a jw ię k s z ą  u w agę  na 
le ż y  z w ró c ić  na naw ożenie  azo 
to w e  i  potasowe. P rze d te m  je -  

. d n a k , n im  s a d y  o ż y ją , radzę 
s ta ry m  d rz e w o m  p o p rzyc in a ć  
n ieco  końce  g a łę z i, obc iąć pę­
d y  za m a rłe  i  chore, s p a lić  
w s z y s tk ie  za m a rłe  liś c ie  o ra z  
pou suw ać op rzęd y  i  ja jk a  szkód 
n ik ó w . W a rto  też w  ja ­

s n y m  pom ieszczen iu  n a s ta w ić  
k i lk a  s k rz y n e k  z w cze snym i 
z ie m n ia k a m i (np . P ie rw io s n k a ­
m i)  d o  p o d k ie łk o w a n ia . Z ie m ­
n ia k i ta k ie  w cze śn ie j w schodzą

1 d o jrz e w a ją , d a ją  p lo n y  w y ż ­
sze do  20 p roc. i  m n ie j są a- 
ta k o w a n e  p rze z  c h o ro b y  i  szko 
d n ik i .

—  A  co jeszcze p rzed tem ?
—  N a p isać  do  re d a k c ji „H a ­

s ła  o g ro d n ic z o -ro ln ic z e g o ”  ,(K ra  
k ó w , u l. G a rb a rs k a  13-4) o 
p rz y s ła n ie  p ró b  i  n as ion  ja ­
rz y n  m a ło  u p ra w ia n y c h  w  
Polsce. R e d a k c ja  w y s y ła  bez­
p ła tn ie  n as tę pu ją ce  w a rto ś c io ­
w e  w a rz y w a : 5 g  b ro k u łu ,  10 g 
sko rzo ne ry , 1 g  s a ła ty  a m e ry ­
k a ń s k ie j i  5 g  c y k o r i i  s a ła to ­
w e j.

Cześć, to ja, mister Ed!

Pierwsza eksperymentalna
D u ż y m  sukcesem  z a k o ń c z y ły  się p ra c e  e k s p e ry m e n ta ln o -b a d a w c z e  

p ro w a d z o n e  od d łuższego  czasu p rz e z  K a lis k ie  Z a k ła d y  T w o rz y w  
S z tu c z n y c h . O p ra c o w a ły  o n e  i w y k o n a ły  n o w y  ty p  g ło w ic y  izo ­
la c y jn e j  n a  s łu p y  ż e lb e to n o w e  n a p o w ie trz n e j l in i i  w y s o k ie g o  n a ­
p ię c ia .

G ło w ic a  t a  je s t  n o w y m  ro z w ią z a n ie m  w  s k a li e u ro p e js k ie j. P o  
z w o li  o n a  n a  w y k o rz y s ta n ie  w  t e j  d z ie d z in ie  t w o r z y w  sztu czn y ch  
i n a  c a łk o w ite  w y e lim in o w a n ie  iz o la to ró w  p o rc e la n o w y c h , s ta li 
i  o s p rzę tu  m e ta lo w e g o .

N o w y  ty p  g ło w ic y  iz o la c y jn e j p rze s ze d ł ju ż  p rz e z  ró ż n o ro d n e  
b a d a n ia . P rz e z  r o k  p o d d a w a n y  b y ł p ró b ie  n a p ię c io w e j w  Z a k ła d z ie  
E n e rg e ty c z n y m  w  K a lis z u .

P o  p o z y ty w n y m  w y n ik u  t e j  p ró b y  re s o r t  e n e rg e ty k i p o d ją ł d e ­
c y z ję  s p ra w d z e n ia  d z ia ła n ia  n o w y c h  g ło w ic  w  w a ru n k a c h  te r e ­
n o w y c h .

E k s p e ry m e n ta ln y  o d c in e k  l in i i  n a p o w ie trz n e j z a s ila ją c e j wieS  
S ła w in  w  w o j.  p o z n a ń s k im , o d d a n o  do u ż y tk u  n a  p o c zą tk u  tego  
r e k u . C A F —E o z m y s ło w ic z

ną n ie d z ie lę , za po w ie d z ian ą  p o ­
w tó rk ą  w  ogóle  o dw o ła n o . A b y  
w y n a g ro d z ić  m ilio n o m  w ie l­
b ic ie li u ro cze j s e r ii „K o ń , k tó  
r y  m ó w i”  ó w  za w ód , z ło ż y liś ­
m y  w iz y tę  a rty ś c ie  użycza jące  
m u  swego g łosu  m is te r  E do w i. 
P rezen tację  w y p a d a ło b y  w ię c  
zacząć od s łó w : cześć, to  ja , 
W ładys ław  H a ńcza !

—  N ie c h  n a m  p a n  o p o w ie , ja k  
p an  się  z n a la z ł w  t e j  s e r ii , czy

an  p o lu b ił m is te r  E d a ...
— B y ł  ta k i  ś w ie tn y  f i lm  p t. 

M u ł, k tó r y  m ó w i” . R e ży s e r d u b ­
b in g u , p an  J e rz y  T w a rd o w s k i,  po ­
w ie rz y ł m i „g ło s ”  ty tu ło w e j  po ­
ła c i.  P o  la tach*, g d y  T V  za k u p iła  
eri-ę „ K o n ia ” , zac zą ł m n ie  n a m a -  
/ ia c , aż sk usił.
— I  ch y b a  p an  n ie  ża łu je ?
— W  to w a rz y s tw ie  m is te r  E d a  cu ­

d o w n ie  o d p o c zy w a m . p o m ię d z y  
p ró b ą , a s p e k ta k le m  i in n y m i po ­
w a żn y m i z a ję c ia m i, to  p ra w d z iw y  
re la k s . Z re s z tą  ca ła  n asza e k ip a  
b a w i się ś w ie tn ie . T o  zn a c zy  p a ­
n ie : K o ss ob u d zk a  i*S w id e rs k a  o raz  
p a n o w ie  G liń s k i — m ó j w ła ś c ic ie l 
i P ie tra s z k ie w ic z . N ie c o  m n ie j za ­
b a w n e  są k u l is y  te j  a u d y c ji  d la  o r  
g a n iz a to ró w  k a żd e g o  s p o tk a n ia  w  
stu d io  d u b b in g o w y m , g d y ż  p o zb ie ­
ra ć  nas n a o k re ś lo n y  d z ie ń  n ie  
?est ła tw o .

—  A  ja k  w y g lą d a  te c h n ik a  p ra ­
cy?

— N a jp ie r w  o g lą d a m y  o ry g in a ł  
f i lm u  w  w e rs j i a n g ie ls k ie j 1 ró w n o  
cześn ie  ś le d z im y  te k s t  p o ls k i r o ­
b ią c  w  m y ś li „ p r z y m ia r k ę ” . 
tern  o g lą d a m y  f i lm  „ n ie m y ” , 
czasie n a g ry w a n ia  m a m y  n a  je d ­
n y m  u ch u  s łu c h a w k ę  z  te k s te m  an  
g ie ls k im , co u ła tw ia  s y n c h ro n izo ­
w a n ie  w y p o w ia d a n y c h  s łó w  z  Obra 
zem .

— B ez  k o m p le m e n tó w :  d o szliśc ie  
p ań s tw o  do  p e r fe k c ji . . .

— C ó ż , z ro b iliś m y  Już 13 o d c in ­
k ó w , te ra z  p ra c u je m y  n a d  k o le jn ą  
tr z y n a s tk ą , a ponoć m a  b y ć  z a k u ­
p io n y  d a lszy  c y k l .

—  T o  zn a k o m ic ie !

—  T y lk o , że  ja  je szc ze  n ig d y  n ie  
w id z ia łe m  g o to w e g o  o d c in k a !

—  T a k i ju ż  los a k to r a . M u s i się 
za d o w o lić  o c zy m a  w id z ó w ... I l e ­
k ro ć  p o ja w ia  się p an  n a  m a ły m  
e k ra n ie , g ra ją c  „ p r a w d z iw e ”  ro le ,  
j a k  o s ta tn io  w u ja  w  „ P a n n ie  R osi­
c ie” , esy K r y w u l ta  w  a d a p ta c j i 
„ G e n e ra ła  B a rc z a ” , te le w id z o w ie  
są p e łn i u z n a n ia .

Zm iana tw arzy
L O N D Y N . P ra s a  t w ie r d z i,  że  n a  

przys z ło ś ć  d e te k ty w i b ry ty js c y  b ę ­
d ą m ie li  p ra w o , po  p rz e jś c iu  na  
e m e ry tu rę , d o k o n a ć  o p e ra c j i  p la ­
s ty c z n e j d la  z m ia n y  tw a rz y . W  ten  
sposób chce się u c h ro n ić  Ic h  p rze d  
e w e n tu a ln y m i a k ta m i zem sty  
s tro n y  p rze s tę p c ó w .

— STRONA 5 

Kosmiczne kłopoty
z Wenerą

P A R Y Ż . P o ls k ie  p ro b le m y  Języ­
k o w e  ja k  n p . z „ le o n o w a n ie m ”  n ie  
są obce ró w n ie ż  i F ra n c u z o m . K ie ­
d y  F ra n c u z  m ó w i o lą d o w a n iu  s ta t  
k u  k o s m ic zn eg o  u ż y w a  c z a s o w n ik a  
„ a t e r r f r ”  m a  on  n a m y ś li , że  w e ­
h ik u ł  o s ia d ł n a Z ie m i. C z y  m o że  
w ię c  w  p rz y p a d k u  osa d zen ia  go  n a  
p o w ie rz c h n i K s ię ży c a  p o w ie d z ie ć  
„ w y k s ię ż y c o w a ł” ? S tra ż n ic z k a  c zy ­
stości ję z y k a  — A k a d e m ia  F ra n c u ­
ska —  z d e c y d o w a n ie  o p o n u je  p rze  
c iw k o  ta k ie m u  n e o lo g iz m o w i. J e d ­
n a k ż e  w ie le  d z ie n n ik ó w  u s i łu je  
p rz e fo rs o w a ć  je  na sw o ich  ła m a c h .

F R A N C U S K I c za s o w n ik  „ lą d o ­
w a ć  ( (a te r r i r )  p o ch o d z i od  s ło w a  
la  te r r e  — z ie m ia  — lą d . Z g o d n ie  
w ię c  z  ty m  p rec ed e n se m  lo g ik i,  
c za s o w n ik  „ a t e r r i r ”  je s t  z w y k le  u -  
ź y w a n y  p rz e z  F ra n c u z ó w  d la  o k re ­
ś len ia  u m ie s zc ze n ia  po  p o w ro c ie  z  
K osm osu  p o ja z d u . T e ra z  w ię c , g d y  
ra d z ie c k a  s ta c ja  p la n e ta rn a  z n a la ­
z ła  się n a S re b rn y m  G lo b ie , F r a n ­
c u z i s p ie ra ją  s ię , c zy  n a le ż y  m ó ­
w ić  „ w y k s ię ż y c o w a ł”  —  „ a lu n ł r ” , 
bo K s ię ż y c  p o  f ra n c u s k u  b r z m i -4 
„ la  lu n ę ” .

A K A D E M IA  z a le c a  je d n a k  m ó ­
w ie n ie  —  „ lą d o w a n ie  n a K s ię ż y c u ” . 
B o ja k  się p o w ie , g d y  p o ja z d  kos­
m ic z n y  z n a jd z ie  się n a  M a rs ie  lu b  
co g orsza (d la  ję z y k o z n a w c ó w ) n a  
W en u s .

Coraz urięcej 
samochodów!

M oto ryzac ja  czyn i szyic­
k ie  postępy. W ed ług  ostat­
n ich  obliczeń, na św ieci«  
zn a jd u je  się ju ż  167 m in  
sam ochodów, z tego n ie ­
m a l 130 m in  s tanow ią  sa­
m ochody osobowe.

Nieszlachetna
krew

W IE D E Ń . N ie  k a r a n y  d o ty chc zas  
ś lu s a rz  s ta n ą ł p rze d  tu te js z y m  są­
d em  Ja ko  o s k a rż o n y  o  k r a d z ie ż  z 
w ła m a n ie m . U s p ra w ie d liw ia ją c  się 
o ś w ia d c z y ł:  „ n ie d a w n o  d o ko n an o  
m l t ra n s fu z ji  k r w i .  P rzy p u s zc za m , 
że m ó j k r w io d a w c a  b y ł z ło d z ie je m ,  
od  teg o  czasu b o w ie m  sw ęd zą  m n ią  
d ło n ie , k ie d y  zo b ac zę coś nęcące^  

g o ” .

Anna German
na radzieckich 

p ły tach
W  Z w ią z k u  R a d z ie c k im  du-t 

żym  p ow o d zen ie m  cieszą s ię  
n a g ra n ia  A n n y  G erm a n , k tó ra  
d z ię k i l ic z n y m  w ys tę p o m  to  
ZS R R  zy s k a ła  sobie  p o p u la r­
ność w ś ró d  ta m te js z e j p u b lic z - i 
ności. Nasza p io s e n k a rk a  n a ­
g ra ła  na  ra d z ie c k ic h  p ły ta c h  
p rze bo je  p o ls k ie , radz iec ic le , 
w ło s k ie  i  a ng ie lsk ie .

(Z  N O T A T E K )

• P ora  deszczowa, c h o ro b y  i 
w y p a d k i w y k ru s z y ły  trz o n  e k s ­
p e d y c ji.  P ozosta ło  nas trze ch . 
W  o s ta tn im  m o m e nc ie  te n  
trz e c i za pa d ł na c iężką  m a la r ię . 
P ra ca  k o n c e p c y jn a  i  p rz y g o to ­
w a w cza  w y p ra w y  spad ła  na 
d w óch . B y l i  jeszcze p om ocn icy  
—  a fry k a ń s k i pe rson e l te c h ­
n ic z n y : responsab le  a d m in is tra ­
t iv e  B id ib e -S e k u  z k ró le w ­
sk ie go  ro d u . W y c h u c h a n y  f i r -  
c y k , k tó r y  w  te re n  w y je ż d ż a ł 
pod k ra w a te m  i w  m o d n y m  
k a p e lu s ik u . D w ie  le w e  ręce do 
ro b o ty . P om óc, podnieść, p rz y ­
n ieść to  n ie  p ra ca  d la  cz łonka  
k ró le w s k ie g o  ro d u . K is d y  m ia ł 
k a ta r  z ja w ia ł się ra n o  i  d o w ia ­
d y w a liś m y  się, że zo s ta je  na 
bazie , bo je s t  ch o ry . D ru g i to  
n ie z m o rd o w a n y  T o u re  P o - 
k o o u lo  z p le m ie n ia  G uerce , czło 
w ie k  na k tó re g o  m o żn a  b y ło  
lic z y ć  w  na jc ięższych  o p res­
ja c h . W  buszu  z a m ie n ia ją c y  
się w  czu jnego  w y ż ła . R zu ca ł 
s ię  w  p ra w o  i  le w o , węsząc na 
w ła s n ą  rę k ę  za k a żdą  ska łką . 
O n je de n  n ie  ty lk o  s p e łn ia ł po­
le cen ia , a le  zawsze u p a rc ie  m u -

s ia ł w ie d z ie ć  po co to , a d la ­
czego ta m to . R eszta  z o b o ję t­
nością  w y k o n y w a ła  to , czego 
ju ż  n ie  w y p a d a ło  n ie  z rob ić . 
P rz y  p ie rw s z y m  zw ia d z ie  w y ­
p ra w y , k ie d y  zoba czy li ja d o w i­
tego  węża, w z ię l i  n og i za pas i  
z n a le ź liś m y  ic h  po cz te rech  go­
d z in a ch  ju ż  k o ło  sam ochodu.

Z  ta k im  zespo łem  lu d z i p rz y ­
g o to w u je m y  tę  w yp ra w ę . 
S ta ra n n ie  za bezpieczam y się w  
s p rz ę t, p rz y  pom ocy k tó reg o  
b ęd z ie m y  w y c in a ć  busz, ro z b i­
ja ć  po tężne  b r y ły  la te ry tó w , 
to ro w a ć  d rogę  d la  sam ochodu. 
K o m p le tu je m y  w sze lk ie go  ro ­
d z a ju  p i ły ,  s ie k ie ry  do cięcia 
d rze w , ło m y  i  k i lo fy ,  l in y  sta­
lo w e , ko no pn e  i  s iza low e. N a ­
p e łn ia m y  b e c z k i benzyną . D o ­
k ła d n ie  p la s tru je m y  le u k o p la - 
s tem  b laszane  s k rz y n ie  z in ąką  
i  ry ż e m , żeby  w  n a jw ię k s z y m  
s to p n iu  za bezpieczyć je  przed 
w ilg o c ią . D o k ła d n e  u z u p e łn ie ­
n ie  a p te c z k i, ra k ie ty .  W y tycze ­
n ie  m a rs z ru ty  w e d łu g  p ro w iz o ­
ry c z n e j m a p y  i  w y k re ś le n ie  
k u rs u  kom pasow ego  na posz­
czególne o d c in k i.  M e ld u je m y  u

w ła d z  lo k a ln y c h , że k o le jn y m  
e tapem  p ra c  geo lo g icznych  bę­
dzie  re jo n  S in tia m  —  B eu re m  
i  rd ze ń  d o lin y  rz e k i L u m b a  —  
L u m b ito :  M a ło  zn an y , b e z lu d n y  
i  b ezd ro żny  obszar, p o k ry ty  
p rze w ażn ie  gęs tym  buszem , za­
m ie s z k a n y  p rzez  lw a  i  b a w o łu .

B ie rz e m y  p rz e w o d n ik a , b y  
d o w ió d ł nas do n a jd a le j w y s u ­
n ię te j w  ta m ty m  re jo n ie  w io ­
sk i. Z je c h a liś m y  „ ła z ik ie m ”  z 
g łów ne g o  t r a k tu  w  p ra w o . 
P rze jeżd ża m y przez w y s c h n ię ­
te  p o to k i, sk a m ie n ia łą , b ezw od­
ną  rze kę  za rzuconą  o to cza kam i. 
Z b ie ra m y  po d rodze  p ie rw sze  
o ka zy  ska ł. W ysoka  tra w a  n ie  
p ozw a la  ro z w in ą ć  d uże j szyb ­
kośc i. T u r la m y  się p o w o lu tk u , 
b y  n ie  ro z b ić  o  k a m ie ń  d y fe -  
re n c ja łu , czy k a r te ru .  P rz e w o d ­
n ik  na rzuca  nam  a tm osfe rę  
czu jno śc i i  o b a w  p rze d  s p o tk a ­
n ie m  z  lu d ź m i obcego p le m ie ­
n ia .

D o c ie ra m y  do m ie js c a , skąd 
w id a ć  p a rę  o k rą g ły c h , ch a t 
nad  k tó r y m i k r ó lu ją  potężne 
d rze w a  m a n go w e . B ezp o śred ­
n iego  d o ja zd u  do w io s k i n ie

m a. Z  kon ie czn ośc i w ó z  toczy, 
się po  .ro zrzu con ych  w o k ó ł po­
le tk a c h  u p ra w n y c h . W ieś  z a bu ­
dow ana je s t zw a rc ie  w  k s z ta ł­
c ie  e lip sy . M u s im y  p o rz u c ić  
w óz. W c h o d z im y  do w io s k i.  
Ł a d n ie  ozdobione  ch a ty , p o k ry ­
te  p a lm o w y m i l iś ć m i. Rzeźby 
w  g lin ie , m a lo w id ła . Rzezane w, 
d z iw n e  w z o ry  f i la r k i  p o d trz y ­
m u ją c e  podc ien ie . W szędzie  
k o lo r  g l in y  suszonej i  w y p a la ­
n e j. C h a ty  w y b ie lo n e  w ę g le m  
d rz e w n y m  u ta r ty m  na  p a p kę  !  
w y m ie sza n ym  z m le k ie m . Pd. 
ś ro d k u  w s i p lac  —  k le p is k o , 
żó łte , czys to  u trz y m a n e , jeszcze 
zę ś w ie ż y m i ś la d a m i m io tły .; 

W id o czn ie  od  p a ru  g o d z in  s ły ­
sze li w a rk o t  naszego sam ocho* 
du. N o rm a ln ie , b y liś m y  przy< 
z w y c z a je m  do tego , że k i e i j  
z ja w ia liś m y  s ię  w e  w s i a fry * 
k a ń s k ie j d z iec i i  d o ro ś li wyleś 
g a li na  nasze s p o tk a n ie , a b ! 
nas obe jrze ć , d o tkn ąć , p o w ita ł 
w rz a w ą , śm iechem  i  w y le w n y !*  
u ś c isk ie m  d ło n i.  T u ta j o dw ro ts  
n ie.

(C iąg  da lszy  n a s tą p i)



Sport
Wspaniała walka na skoczni Midtstubaken

Wirkola pokonał Neuendorfa
Przybyła o krok od 
brązowego medalu

K O N K U R S  S K O K Ó W  na ś re d n ie j skoczni w  M idtstubaken  
(F IS ) zgrom adził blisko 30 tys. w idzów . O bserw ow ał go też 
k ró l N orw eg ii —  O la f V . S ta r tow ało  66 zawodników .

R E K O R D Z IS T A  Ś W IA T A  W 
s k o k u  w z w y ż  W A L E R Y  B R U -  
M E L  z  z a p a łe m  ć w ic z y  w  b a ­
se n ie  p ły w a c k im  m o s k ie w ­
sk iego  s z p ita la , p rz e p ro w a d z a  
ją c  k u r a c ję  z d ro w o tn ą . W  
c h w ili  o b e c n e j B ru m e l,  k t ó r y  
od  czasu zes z ło rocznego  w y p a d  
k u  p rz e b y w a  w  s z p ita lu , n ie  
m a  ju ż  t ru d n o ś c i w  ch o d ze­
n iu .

C A P

Z G O D N IE  Z  P R Z E W ID Y ­
W A N IA M I,  zasadnicza  b a ta lia
0 z ło ty  m e d a l ro ze g ra ła  s ię  
m ię d z y  N o rw e g ie m  W IR K O L Ą
1 re p re z e n ta n te m  N R D  N E U E N  
D O R F E M . P o  w s p a n ia łe j 
w a lc e  z w y c ię ż y ł N o rw e g . T rz e  
c ie  m ie js c e  z a ją ł F in  L U K A R I 
N IE M I.  D o b rze  s p is a li się ty m  
razem  n as i re p re z e n ta n c i: 
P R Z Y B Y Ł A  I  W IT K Ę ,  k tó rz y  
—  po ty m  k o n k u rs ie  —  m uszą  
być  zn o w u  u w a ż a n i za czo ło ­
w y c h  skoczków  św ia ta . W itk ę  
zn a la z ł się na  7— 8 p o z y c ji 
w ra z  z  z a w o d n ik ie m  N R D  
Q ueckem , n a to m ia s t P rz y b y ła  
na 13. Po p ierw szej serii P rz y ­
b y ła  zna jd ow a ł się na trzecim  
m iejscu i m ia ł ogrom ną szan­
sę na zdobycie brązowego m e­

Skończy się marazm!
-  zapowiada nowy zarząd Automobilklubu

N IE W IE L E  M O Ż N A  B Y Ł O  O D N O T O W A Ć  c iekaw ych im ­
prez sportowo -  turystycznych w  działalności szczecińskiego 
A utom obilk lubu . Czy nadchodzący rok  przyniesie  jak ieś  zm ia  
ny?
S Ą D Z Ą C  Z  Z A P O W IE D Z I } .  ,T Ą K  N P . w  k w ie tn iu  n a s tą p i 

—_  , * , , r t n m n TT • o f ic ja ln e  o tw a rc ie  sezonu , t r a d y -
P R O G R A M O W Y C H  i  p ie r w -  Cy jn ą  ju ż  „ p o g o n i ą  z a  l i s e m ” . 
szych  e ne rg iczn ych  k ro k ó w , Z e  s p o rto w y c h  im p re z  o d b ęd ą  się  
p o d ję ta y c h  p rzez  n o w y  za rząd  e l im in a c y jn e  w y ś c ig i, k tó r e  w y
_  ________________________ _ ło n ią  n a jle p s z y c h  z a w o d n ik ó w  do
na  cze le  z je go  p rezesem  d r  m is trz o s tw  P o ls k i ,  w ie le  im p re z  
J e rz y m  U N IE C K IM  —  m ożna b ęd z ie  o rg a n iz o w a n y c h  pod  . . . .  - -------  _ . --STWA
ż a ją c y  s ię  sezon.
o p ty m is ty c z n ie  p a trze ć  na z b li **ein „ iow -LE C iA  p a ń s t w a  p o l  
- - - S K IE G O ” . M ię d z y  in n y m i r a jd

s z la k ie m  w y z w o le n ia  p n . „Je s te ś ­
m y  tu  od  1000-lec ia” , o ra z  w s p ó l-  
n y  r a jd  z  N R D , k t ó r y  z o s ta n ie  
z a k o ń c z o n y  o g n is k ie m  n a g ra n i­
c y  w  K o łb a s k o w ie  I  w rz e ś n ia  
196« r .  w  X X V I I  ro c zn ic ę  n a ja z ­
du  N ie m ie c  h it le r o w s k ic h  n a  P o l­
skę.

N O W Y  P R O G R A M  szczec ińskiego  
A u to m o b ilk lu b u  z a k ła d a  ta k ż e  ro z ­
w i ja n ie  s z e ro k ie j i  p o p u la rn e j 
a k c j i  tu r y s ty c z n o -w y p o c z y n k o w e j  
d la  z m o to ry z o w a n y c h . T z w . m a ła  
t u ry s ty k a  sa m o c h o d o w a  ju ż  od 
p ie rw s zy c h  d n i w io s n y  b ęd z ie  
s y s te m a ty c zn ie  p ro w a d z o n a  w  
k a ż d ą  sobotę i  n ie d z ie lę . C e­
le m  je j  je s t  s tw o rz e n ie  a t r a k ­
c y jn e g o  w y p o c z y n k u  n ie d z ie ln e g o  
n a  b iw ą k a c h  w  n a jp ię k n ie js z y c h  
o k o lic a c h  naszego  w o je w ó d z tw a .  
A u to m o b ilk lu b  n ie  o g ra n ic z y  się  
tu  t y lk o  do s w o ich  c z ło n k ó w , a le  
b ęd z ie  ta k ż e  za c h ę c a ł w s zys tk ic h  
„s a m o c h o d z ia rz y ”  in d y w id u a ln y c h  
i  z  z a k ła d ó w  p ra c y . I  w re s zc ie  

-A u to m o b ilk lu b  z a m ie rz a  p ro w a ­
d z ić  s ze ro k ą  a k c ję  d o s zk a la n i"  
k ie ro w c ó w -a m a to ró w .

Z O R G A N IZ O W A N A  z o s ta n ie  t a k ­
że  im p re z a  d la  k ie ro w c ó w  w o zó w  
c ię ż a ro w y c h . W s p ó ln ie  z  b a za m i 
t ra n s p o rto w y m i A u to m o b ilk lu b
p rz e p ro w a d z i k o n k u rs  sp ra w n o ś c io ­
w y  o t y t u ł  n a jle p s z e g o  k ie ro w c y .  
P ro g ra m  o b e jm u je  s tro n ę  p ra k ty c z  
n ą  i  te o re ty c z n ą . B ę d z ie  to  p ie rw ­
sza p ró b a  w p ro w a d z e n ia  pó łsp o r-  
to w y c h  im p re z  d la  k ie ro w c ó w  w o ­
z ó w  c ię ża ro w y c h .

A . Z B O R O N

Już nie Empor 
lecz Hansa Rostock

Z N A N Y  D O B R Z E  szczę c iń - 
s k im  s y m p a ty k o m  p iłk a rs tw a  
I - l ig o w y  (O b e rlig a ) zespół E m - 
p o ru  R o s tock  z m ie n ił z n o w y m  
sezonem , k tó r y  w  N R D  ro z ­
p oczą ł s ię  w  ub. n ied z ie lę , sw ą  
nazwę. B rz m i ona obecn ie  —  
Hansa Rostock. N ie  ty lk o  zresz­
tą  E m p o r z m ie n ił nazw ę  —  do 
k o n a ł tego także  m . in . je go  
p ie rw s z y  teg o ro czny  lig o w y  
p rz e c iw n ik ,  T u rb in a  E r fu r t ,  
k tó ra  z w ie  s ię  obecn ie  R o t-  
W eiss (m ecz w y g ra ła  H ansa  
2:0). (ms)

Porażka CSarke’a
S Y D N E Y  P A P . S z e ś c io k ro tn y  r e ­

k o rd z is ta  ś w ia ta  w  b ie ga ch  d łu ­
g ic h , A u s t r a l i jc z y k  R on C la r k e ,  
zo s ta ł p o k o n a n y  w  b ie gu  n a 1 
m ilę ,  ro z e g ra n y m  podczas m i ­
s trz o s tw  s ta n u  V ic to r ia  w  M e l­
b o u rn e , p rze z  sw ego ro d a k a , m ło ­
dego s tu d e n ta  R a lp h a  D o u b e lla .  
T r iu m f a t o r  b ie g u  u z y s k a ł re z u l­
t a t  4.02,0, a  C la r k e  —  4.02,6.

Imprezy sportowe
G odz. 11 —  h a la  s p o rto w a , W o ­

je w ó d z k a  S p a r ta k ia ­
d a ju n io r ó w  w  b o k -

G odz. 18.30 —  h a la  s p o rto w a , o k rę ­
g o w a l ig a  k o s z y k ó w ­
k i ,  C z a rn i Szczec in  
— B a łt y k  K o s za lin .

Dziękujmy...
. . .p i łk a rz o m  P o g o n i za  p o zd ro ­

w ie n ia  z obozu  k o n d y c y jn e g o  w  
P o la n ic y .

Osipewieiizi redakcji
B A R B A R A  Z Y G A S . W y n ik i  i 

ta b e lę  H L W  w  m ia rę  m o ż liw o ś c i 
za m ie s z c z z L i o b ie  s zc zec iń s k ie  g a -  ■ 
z e ty . *

dalu . W  drug ie j s e r ii skoków  
zgubiły  go nerw y. Z a  bardzo  
poszedł do przodu po w yjściu  
z progu i m ia ł w  pow ietrzu  
kłopoty. D w a j d a ls i nas i re ­
p re z e n ta n c i —  W a la  i  K o c ja n  
z a ję l i 28 i  37 m ie jsca .

S o b o tn i k o n k u rs  s ta ł n a  b a r  
dzo w y s o k im  poz iom ie , a  je d ­
nocześnie  o b f ito w a ł w  lic z n e  
d ra m a ty  i  n ie s p o d z ia n k i. K to  
m ó g ł p rzypuszczać , że p ie rw ­
szy z a w o d n ik  ra d z ie c k i Iw a n -  
n ik o w  z n a jd z ie  s ię  d o p ie ro  na 
10 m ie jscu ?  T a k a  s ław a  ja k  
F in  H a lo n e n  na 14 p o z y c ji, je ­
d e n  z  fa w o ry tó w  'k o n k u rs u  
E n g a n  —  na 34 p o z y c ji, a zna­
k o m ity  skoczek ra d z ie c k i K o -  
w a le n k o  p rz e w ró c ił s ię  w  
p ie rw s z e j s e rii.

R E K O R D  S K O C Z N I u s ta n o w io n y  
k r ó tk o  p rz e d  m is tr z o s tw a m i p rze z  
N o rw e g a  A n tz e n a  —  78,5 m . zo s ta ł 
p o b ity  t r z y  ra z y  w y n ik ie m  79,5 m  
p rz e z  s k o c zk ó w  —  N o rw e g a  W ir -  
k o lę , N ie m c a  N e u e n d o rfa  o ra z  
K o w a le n k ę .

Z a r a z  po  k o n k u rs ie  p rz e d s ta w i­
c ie l P A P  p rz e p ro w a d z ił ro z m o w ę  
z n a s zy m i s k o c zk a m i. B y l i  z a d o ­
w o le n i, a le  ró w n ie ż  ź l i  że  n ie  w y ­
s z ły  im  d ru g ie  s k o k i. P rz y b y ła  
ro z p a c z a ł, ż e  t a k  n ie fo r tu n n ie  z a ­
p rze p a ś c ił szansę n a  b rą z o w y  m e ­
d a l. O b a j n as i s k o c zk o w ie  sądzą  
je d n a k , że  je szc ze  le p ie j w y p a d n ą  
n a d u ż e j s k o c zn i w  H o lm e n k o lle n .  
Z  k a ż d y m  d n ie m  b o w ie m  do ch o ­
d zą  do  fo rm y .

Wyniki konkursu 
skoków

1) W ir k o la  (N o rw e g ia )  —  s k o k i
73.5 m  —  78 n o ta  234,5 p k t .

2) N e u e n d o r f  (N R D )  —  79,5 —
77.5 —  236,8

3) L u k a r in ie m i (F in la n d ia )  —
77.5 —  79,5 —  219,9

4) H a s k a  (C S R S ) —  76 —  73,5 —  
215,3

5) K u e h r t  (N R D )  —  75 —  73,5 —
214,7

6) S jo e b e rg  (S z w e c ja )  —  74,5 —
73 — 212,1

7—8) W itk ę  (P o ls k a ) 75,5 —  72 —  
210,1; Q u e c k  (N R D ) 74,5 —  72,5 — 
210,1

0) P . L esser (N R D ) 73,5 —  75,5 —
210,0

10) Iw a n n ik o w  (Z S R R ) 73 — 73 —  
208,7.

Sylwetki medalistów
W IR K O L A  u ro d z ił się  w  1943 ro ­

k u  w  T ro n d h e im . Z  z a w o d u  s p rze ­
d aw ca  s k le p o w y . Z a c z y n a ł k a r ie r ę  
s p o rto w ą  od k o m b in a c j i k la s y c z ­
n e j .  N a  O lim p ia d z ie  w  In n s b ru c k u  
n ie  o d g ry w a ł w ię k s z e j r o li .  Jest 
a k tu a ln y m  m is trz e m  N o rw e g i i  n a

d w ó ch  sk o czn ia ch . Z ło ty  m e d a l, 
z d o b y ty  w  so botę , je s t  n a jw ię k ­
s zy m  suk ce se m  w  je g o  k a r ie rz e  
s p o rto w e j.

N E U E N D O R F  u ro d z o n y  w  1940 
ro k u  w  R u h la . Z  za w o d u  n a u c zy ­
c ie l g im n a s ty k i. Jego  e ra  p a n o w a ­
n ia  w ś ró d  s k o c zk ó w  N R D  zac zę ła  
s ię  d o p ie ro , k ie d y  w y c o fa ł się  z  
czy n n e g o  ż y c ia  sp o rto w e g o  R e c k -  
n a g e l.

B R Ą Z O W Y  M E D A L IS T A  L u k a -  
rin ie im i, u ro d z o n y  w  1941 . ro k u ,  
z  z a w o d u  je s t  s p rze d a w c ą  s k le p o ­
w y m . D o p ie ro  w  ty m  ro k u  w y p ły ­
n ą ł n a  szersze w o d y . Jego  n a jw ię k  
s zy m , d o ty c h c za s o w y m  os iąg n ię ­
c ie m  b y ło  4 m ie js c e  n a  teg o ro cz­
n y m  a u s tr ia c k o -n ie m ie c k im  t u r ­
n ie ju  sk o k ó w .

Vera
na łyżwach

M IS T R Z Y N I  Ś W IA T A  i z ło ­
ta  m e d a lis tk a  z T o k io  V E R A  
C A S L A V S K A  je s t w s zec h stro n  
n ą  sp o rts m e n k ą . Ł y ż w ia rs tw o ,  
k tó r e  t r a k tu je  ja k o  s p o rt u zu  
p e łn ia ja c y , o p a n o w a ła  ró w n ie  
z n a k o m ic ie r

C A P

S S c fa d  
na Lubljanę 

u s t a l o n y

Ł Ó D Ź  P A P . P o  m e c za c h  n a ­
szych  h o k e is tó w  z d ru g ą  re p re ­
z e n ta c ją  Z S R R  u s ta lo n y  z o s ta ł w  
L o d z i o s ta te c zn y  s k ła d  n a s ze j re ­
p re z e n ta c j i  n a  m is tr z o s tw a  ś w ia ta  
w  L u b lja n ie . R e w a n ż o w y  p o je d y ­
n e k  z  h o k e is ta m i r a d z ie c k im i b y ł  
o s ta te c zn ą  e l im in a c ją  d la  b ra m ­
k a rz y  W iś n ie w s k ie g o  i  T k a c z a , 
o ra z  n a p a s tn ik ó w  S z a la  1 K o m o r -  
sk ie g o .

O s ta te c zn ie  b a r w  P o ls k i n a  M S  
b ro n ić  b ę d ą : b ra m k a  —  K o s y l,  
W iśn ie w s ik i, o b ro n a  —  K u r e k , G ó ­
ra lc z y k , Z a w a d a , R e g u ła  i S z la p a , 
a ta k  —  K ila n o w ic z , S te fa n ia k ,  
Ż u ra w s k i, K .  F o n fa ra , A . F o n ­
fa ra , S z a l, W ilc z e k , B ia ły n ic k i ,  
J o s z ty ła , K o m o rs k i.

R e p re z e n ta c ja  P o ls k i w  n a jb l iż ­
szy p o n ie d z ia łe k  w y je ż d ż a  do  
S z w a jc a r i i ,  g d z ie  ro z e g ra  d w a  
s p o tk a n ia . ' P rz e d  m is tr z o s tw a m i  
P o la c y  w y s tą p ią  jeszcze w  A u ­
s t r i i  (1 m a rc a  P o ls k a  —  A u s tr ia  
w  K la g e n fu rc ie ) .
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„Firmowe”  plotki
na niedzielę

♦  M A R Z Y M Y  O T Y M  —  po ­
w ie d z ia ł w  s p e c ja ln y m  w y w ia  
d z ie  d la  p o lsk ie g o  ty g o d n ik a  
„ S p o rto w ie c ”  t re n e r  re p re z e n  
t a c ji  h o k e jo w e j Z S R R , C z e r-  
n y s ze w  —  a b y  z m ie rz y ć  się 
w re s zc ie  z ja k im ś  zes p o łem  
k a n a d y js k ic h  za w o d o w c ó w . 
C h c e m y  p o ró w n a ć  s iły  I  po ­
zn ać  s w o ją  w a rto ś ć .

♦  D E C Y Z J A  R e g in y  H e ltz e r  
n ie  w y s tę p o w a n ia  w  z b liż a ją ­
cy ch  się m is trz o s tw a c h  ś w ia ta  
je s t  w y n ik ie m  z a ta rg u  p o m ię ­
d zy  m is tr z y n ią  E u ro p y  a d z ia ­
ła c z a m i a u s tr ia c k im i. U w a ż a  
się  je d n a k , iż  c a ła  s p ra w a  zo­
s ta n ie  z a ła g o d zo n a , a  k ru c z o ­
w ło s a  H e itz e r  w y s tą p i w  D a ­
vos.

♦  J A K  S IĘ  D O W IA D U J E ­
M Y  w ie lc e  za s łu żo n y  d la  
szc zec iń s k ie j P o g o n i p o m o c n ik  
„ B a jb e k ”  —  J a b ło n o w s k i czy  
n i s ta ra n ia  o  u z y s k a n ie  
z w o ln ie n ia  z k lu b u .

♦  W  C Z E R W C U  p rz y je d z le  
n a jp ra w d o p o d o b n ie j do P o l­
sk i s ły n n y  h o le n d e rs k i ju d o ­
k a , A n to n  G e e s in k , a b s o lu tn y  
m is tr z  ś w ia ta , z ło ty  m e d a lis ta  
t o k ijs k ie j O lim p ia d y .

♦  G Ó R N IK  Z A B R Z E , Jako  
p ie rw s z y  p o ls k i zespó ł, ro z ­
p o c zn ie  w k ró tc e  „ n a  s e r io ”  
te g o ro c zn y  sezon p iłk a rs k i .  
J u ż  dz iś  z a b rz a n ie  w y je ż d ż a ­
ją  d o  s to lic y  A r m e n i i  — E r y -  
w a n ia , g d z ie  w e z m ą  u d z ia ł w  
t u r n ie ju  z  u d z ia łe m  (m . in .)  
D y n a m a  K i jó w  i  je d n e g o  z l i  
g o w y c h  zes p o łó w  w ę g ie rs k ic h .

♦  M R . C O X , m a n a g e r am e ­
ry k a ń s k ie j In t e r l ig i ,  k t ó r y  po ­
do b no  m ia ł z b a n k ru to w a ć , d a ł 
je d n a k  zn ać  o sob ie , p rz y s y ła ­
ją c  P o lo n ii B y to m  te le g ra m ,  
a b y  p rz y g o to w a ła  się d<j ob ro  
n y  P u c h a ru  A m e r y k i .  P rz y  
o k a z ji  m r .  C o x  „ o b c ią ł”  Jed­
n a k  P o la k o m  h o n o r a r iu m  za  
te g o ro c zn e  w y s tę p y  w  U S A  
o 500 d o la ró w .

Z e b r a ł:  m s

Prestiżowy mecz 
Czarnych

D Z IŚ  o godz. 18.30 ro z e g ra n e  zo­
s ta n ie  w  h a l i  s p o r to w e j t rz e c ie  
s p o tk a n ie  I I  ru n d y  o k rę g o w e j l i ­
g i k o s z y k ó w k i (ż e ń s k ie j) , w  k tó ­
ry m  C z a rn i S zc zec in  z m ie rz ą  się  
z B a łty k ie m  K o s z a lin . Je s t to  t r a ­
d y c y jn ie - ju ż  b . z a c ię ty  p o je d y n e k , 
gd yż  oba ze s p o ły  n a le żą c e  do  
te j  s a m e j fe d e r a c ji  (S ta r t ) ,  p ra g n ą  
u d o w o d n ić  w  n im  s w o ją  w y ż ­
szość.

M E C Z  S E N IO R E K  p o p rze d z i t r a ­
d y c y jn e  ju ż  s p o tk a n ia  d ru ż y n  m ło ­
d z ie żo w y c h  (sa la  L ic . P e d ag o ­
g ic zne g o , go d z . 12).

„Challenge Martini Rossi“

Woyda zwycięża w N. Jorku
N O W Y  J O R K  P A P . Rozpoczął się tu  w ie lk i m iędzyna­

rodow y tu rn ie j szerm ierczy „Challenge M a r t in i Rossi” , w  k tó ­
rym  s ta rtu ją  rów nież reprezen tan ci Polski. W  pierw szym  
dniu  zawodów  odbył się tu rn ie j flo re to w y, zakończony p ię k ­
nym  sukcesem P olaka —  W ito ld a  W oydy.

„ M A Ł Y  P O L A K ”  —  ja k  
o k re ś la ją  W o yd ę  w s zys tk ie  
ś w ia to w e  agenc je  —  z a ją ł zde 
c yd o w a n ie  p ie rw s z e  m ie jsce , 
w y g ry w a ją c  w s z y s tk ie  w a lk i 
f in a ło w e . N a jb a rd z ie j zac ię ty  
p o je d y n e k  s to c z y ł W o yd a  z 
„w e te ra n e m ”  p lansz, b rą zo w ym  
m e d a lis tą  Ig rz y s k  O lim p ijs k ic h  
w  R z y m ie  —  A m e ry k a n in e m  
A x e lro d e m . O sta teczn ie  P o la k  
w j7g ra ł to  s p o tk a n ie  5:4. D ru ­
g ie  m ie jsce  w y w a lc z y ł A u s tr ia k  
I<osert —  p rz e g ry w a ją c  dw a  
p o je d y n k i z  K a m u t i (W ęg ry) 
2:5 o ra z  z W o yd ą  1:5. D ru g i 
nasz re p re z e n ta n t w  te j b ro ­
n i —  H e n ry k  N ie la b a  z a ją ł 7 
m ie js c e  w  f in a ła c h , odnosząc 
d w a  zw y c ię s tw a .

Zwycięstwo
Rosjanek

W  S O B O T Ę  o d b y ł się  n a  m i ­
s trzo s tw a c h  ś w ia ta  w  H o lm e n k o l­
le n  b ie g  k o b ie t  n a 10 k m . Z g o d n ie -  
z p rz e w id y w a n ia m i ś w ię c iły  w  
m m  t r iu m f  b ie g a c zk i ra d z ie c k ie ,  
i  k tó ry c h  K la u d ia  B O J A R S K IC H  
z d o b y ła  z ło t y  m e d a l a j e j  ro d a c z ­
k a , s ła w n a  A łe w t in a  K O Ł C Z IN A  
s re b rn y . B rą z o w y  m e d a l n ie o c z e ­
k iw a n ie  z d o b y ła  S zw e d k a  — T o -  
n im  G U S T A V S S O N . P o lk i p o b ie ­
g ły  s ła b ie j n iż  m o ż n a  b y ło  o c z e k i­
w a ć  i  z a ję ły  m ie js c a : W e ro n ik a  
B u d n a  16, J ó z e fa  C ze rn ia w s k a  —  
17, S te fa n ia  B ie g u n  —  20 i  S ta n i­
s ła w a  S k o ru s a  —  28.

Ośmiu polskich 
trenerów wyjeeizfe

do Meksyku
M E X IC O  P A P . W  M e x ic o  

pod p isan a  zosta ła  u m o w a  na 
m o c y  k tó r e j do M e k s y k u  w y -  
je d z ie  8 p o ls k ic h  tre n e ró w . 
Ze s tro n y  m e k s y k a ń s k ie j u m o ­
w ę  p o d p is a ł p rze w o d n iczą cy  k o  
m ite tu  o lim p ijs k ie g o  tego k ra ­
ju ,  gen. Jose de Jesus C la rk  
F lo res , a ze s tro n y  p o ls k ie j 
a m basado r P R L  w  M e k s y k u  
J e rz y  G ru d z iń s k i.

W śród  o śm iu  p o ls k ic h  tre n e ­
ró w , k tó rz y  p rz y g o to w y w a ć  
m a ją  m e k s y k a ń s k ic h  s p o r to w ­
ców  do s ta r tu  . Ig rz y s k a c h  
O lim p ijs k ic h  będz ie : 3 sp ec ja ­
lis tó w  w  le k k o a tle ty c e , 2 —  
w  b oks ie  o raz  po  je d n y m  w  
sze rm ie rce , s ia tk ó w c e  i  g im n a ­
styce.

Cudowne dziecko
S K A N D Y N A W O W IE  m a ją  s w o je  

n a rc ia rs k ie  „ c u d o w n e  d z ie c k o ” . 
Jest n im  n a jm ło d s z y  u c ze s tn ik  m i­
s trz o s tw  ś w ia ta , 1G -Ietni s k o cze k  
f iń s k i —  P E N T T I  N IE M I  z O ii lu .  
W szys cy  fa c h o w c y , łą c z n ie  z  k o n  
tu z jo w a n y m  K a rik o n e ń e m , p .z e p o -  
w ia d a ją , że  ju ż  n a  ty c h  m ls ttz o -  
s tw a c h  N ie m i z d o b ę d z ie  k tó ry ś  z 
m e d a li.
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P O L S K I —  „ M rs . D a l ly ”  g . 19.30; 
W S P Ó Ł C Z E S N Y  —  „ T r z y  b ia łe  
S trz a ły ”  g . 13; M U Z Y C Z N Y  —  „ M y  
f a i r  la d y ”  g . 16; P L E C IU G A  —  
„ N o w e  p rz y g o d y  G u ig n o la ”  g . 14.

D E L F IN  — K in o  S tu d y jn e  (te l. 
468-78) — „ W ię ź n io w ie  z  A lto n y ”
g . 13, 15.30, 18, 20.30 —  w ł. -a m e r y k .
— od la t  14; p o n ie d z ia łe k : g . 15.30,
18, 20.30; „C h ło p ie c  z d w óch  ś w ia ­
tó w ”  g . 10.30, 13; K O S M O S  ( te l.
355-02) — „ Z ło to  A la s k i”  g . 9,
11.15, 13.30, 16, 18.30, 21 —  U S A  —  
od  la t  16 —  p a n o ra m , (n ie d z ie la  i  
p o n ie d z ia łe k );  C O L O S S E U M  ( te l.
458-18) —  „ W ie lk i  s k o k ” g . 11.15, 
13.30, 16, 18.30, 21 —  f r . - w ł .  —  od la t  
16; p o n ie d z ia łe k : g . 16, 18.30, 21;
B A Ł T Y K  ( te l.  733-35) — „ C h ło p ie ę  
z  d w ó ch  ś w ia tó w ”  g . 11.10, 13.30
—  d u ń s k i —  od la t  7; „ J u tro  M e ­
k s y k ”  g . 15.50, 18.10, 20.30 —  p o i. —  
od  la t  14; p o n ie d z ia łe k : „Jego  
d z ie w c z y n a ”  g . 11.10, 13.30, 15.50,
18.10, 20.30 —  w ł . - f r .  —  od la t  16; 
P O L O N IA  ( te l. 218-34) —  „S y n  k a ­
p ita n a  B lo o d a ”  g. 13, 15.30, 18, 20.30
—  f r . - w ł .  — od la t  12 —  p a n o ra m .;  
p o n ie d z ia łe k :  g . 10.30, 13, 15.30, 18, 
20.30; P IO N IE R  ( te l.  475-02) —  „ G e ­
n e r a ł”  g . 13; „ A k tu a ln o ś c i”  g . 15, 
16; „ B ia łe  p u s tk o w ie ”  g. 17; „ Z y ­
c ie  ra z  Jeszcze”  g . 18.30, 20.30 —  
p o i. —  od la t  16 (n ie d z ie la  i  po ­
n ie d z ia łe k ) ;  M U Z A  (P o m o rz a n y ) —  
„H a s z e k  i Jego S z w « k ”  g . 17; 
„ N o c  p rze d ś lu b n a ”  g . 19 — czeski
—  od la t  16; P A Ł A C  M Ł O D Z IE Ż Y
—  „ O s ta tn i c o w b o y ”  g . 12, 14, 16, 
18 —  U S A  —  od la t  12; M A R S  —  
„ P o p io ły ”  g . 17 — p o i. —  p a n o ra m , 
od  la t  16—  I  i  n  część; P R O M IE Ń
—  „ K o b ie ty  s trze żc ie  s ię”  g . 14,
16.10, 18.20, 20.30 —  f ra n c . —  od la t  
16 — p a n o ra m .;  F A L A  —  „ B ia ły  
K a n io n ”  g . 13, 16.15, 19.30 —  U S A
—  od  la t  14; E C H O  (K rz e k o w o ) —  
„S z e h e re z a d a ”  g. 17.30, 20 —  fra n c .
—  od la t  16 —  p a n o ra m .;  Ś W IT  
(S k o lw in )  — „R o m an s  z  n ie z n a jo ­
m y m ”  g . 17.30, 19.30 — U S A  —  od  
la t  16; M E W A  (Z e le c h o w o ) —  „ C i­
sza”  g . 17, 19 —  ra d ź . —  od la t  14; 
S Z M A R A G D O W E  (Z d ro je )  —  „S po­
sób b y c ia ”  g . 14, 16, 18, 20 —  p o i.
—  od la t  16; P R Z Y J A Ź Ń  (D ą b ie )
—  „ B a n d a ”  g . 15, 17, 19 —  p o i. —  
od la t  16; H U T N IK  (S to łc zy n ) —  
„ D r e w n ia n y  ró ż a n ie c ”  g . 17, 19 —  
p o i. — od la t  16; B A J K A  (P o lic e )
—  „ R ę k o p is  zn a le z io n y  w  S a ra -  
gossie”  g. 15, 18.15 —  p o i. —  od la t  
16; 1 M A J  (Ż y d ó w c e ) —  „ P rz y b y ­
c ie  ty ta n ó w ”  g . 15; „ S ta r c y  n a  
c h m ie lu ”  g . 17.15. 19.30 — czesk i —  
od  la t  16; M A R Z E N IE  (W ie lg o w o )

—  „ U m a r l i  m ilc z ą ”  g . 17, 19 —  I I  
część — N R D .

P O R A N K I D L A  D Z IE C I  
I  M Ł O D Z IE Ż Y

D E L F IN  — „ B o c ia n  i ż a b k a ”  g. 
10, 11, 12 —  od la t  7; B A Ł T Y K  — 
„ L a ta ją c a  c h a tk a ”  g . 10.10; P O L O ­
N IA  — „ Z a m e k  p u ła p k a ”  g . 10, 11, 
12; P IO N IE R  —  „ C y r k ”  g . 10, 11, 
12 —  od la t  7; M U Z A  —  „C o  w ie ­
m y  o P o p ie lu ”  g. 15.30; M A R S  —  
„ C z a ro d z ie js k i p ie rś c ie ń ”  g. 11, 12; 
P R O M IE Ń  — „ S p o tk a n ie  ze szDie 
g ie m ”  g. 10, 12; F A L A  — „ K r ó ­
le w n a  i  r y b a k ”  g. 12; E C H O  —  
„ K ró le w n a  ze z ło tą  g w ia z d a ”  g. 
16; Ś W IT  — „K s ię g a  d ż u n g li”  g. 
15; S Z M A R A G D O W E  (Z d r o je )  —  
„ W s p o m n ie n ie  z w a k a c ji”  g . 12; 
H U T N IK  —  „R o z ta ń c zo n e  p a n to ­
f e lk i”  g . 12; P R Z Y J A Ź Ń  —  „ K o p ­
c iu s ze k ”  g . 12; 1 M A J  —  „ K ra w ie c  
N ite c z k a ”  g . 13; M E W A  — „ U t r a ­
cona k o ro n a ”  g . 12; B A J K A  —  
„P ie rw s za  w y p ra w a ”  g . 11; M A ­
R Z E N IE  —  „ P o ru c z n ik  M a r y n in ”  
g . 12.

R E P E R T U A R  K I N  —  n a  p o d s ta w ie  
in fo r m a c ji  W Z K .

F O T O P L A S T Y K O N  —  W o j. P o l. 36 
— „ E u ro p a ”  g . 10—20 ( I I  część);

13 M U Z  —  p l.  Ż o łn ie rz a  2 — czyn  
n y  od g . 15; d a n s in g  g . 20; T P P R
— W o j. P o l. 66 —  M ie js k ie  e l im i­
n a c je  k o n k u rs u  re c y ta to rs k ie g o  g. 
10; o d c zy t: „ A k tu a ln e  m o m e n ty  w  
s y tu a c ji m ię d z y n a ro d o w e j”  g . 18; 
f i lm  „ P o c ią g  n a t y ły ”  g . 18, 20 —  
ra d ź . od  la t  16; G A R N IZ O N O W Y
—  P o g a d a n k a  d la  m ło d z ie ż y  „ M i­
k o ła j  K o p e rn ik ”  g. 17; N O T  —  
W o j. P o l. 67 —  d an s in g  g . 19 —  24; 
K O N T R A S T Y  —  W a w rz y n ia k a  7-a
—  w ie c z o re k  ta n e c z n y  g . 20 —  24; 
S P Ó Ł D Z IE L C Ó W  —  W o j .  P o l. 20
— k o n c e r t  ..R a ze m  i  osobno”  g . 
16.30; J U N A K  —  W o j. P o l. 186 —  
w ie c z o re k  m ło d z ie ż o w y  g . 18 —  22; 
P A P IE R N I  —  S to łc zy ń s k a  134 —  
p re m ie ra  n o w e j s z tu k i la le k  „B aśń  
o s tra c o n y m  czasie”  g . 13;

M U Z E U M  —  S T A R O M Ł Y Ń S K A  27 
—  rze źba  p o m o rs k a , s z tu k a  p o lsk a , 
X V I I I —X X  w ie k u , rene sa n so w e  
s tro je  k s ią ż ą t szc zec ińskich  g . 10 —  
16; W A Ł Y  C H R O B R E G O  3 — w y ­
s ta w y  m o rs k ie , p rz y ro d a , k u l tu r a  
A f r y k i  Z a c h o d n ie j, z d z ie jó w  k o ­
w a ls tw a  i m o n e ty  n a  P o m o rz u  Z a ­
c h o d n im  g . 10 —  16; 13 M U Z  —  p l.

Ż o łn ie rz a  2 — m a la rs tw o  K .  D a g -  
r.a n  — W ró b lo w e j.

S Z P IT A L E

M IE J S K I  S Z P IT A L  D Z IE C IĘ C Y  — 
św . W o jc ie c h a  7; I I I  K L IN IK A  
C H IR .  — P o m o rz a n y ; S Z P IT A L  
W O J S K O W Y  — O d d z ia ł P o ło żn ic zy
— P io t ra  S k a rg i;  P R Z Y C H O D N IA  
S T O M A T O L O G IC Z N A  — A l .  P ia ­
s tó w  1 —  g . 9 — 12;

A P T E K I

N R  6 —  A l .  W o j . P o l. 134 —  t e l.  451-97; 
N R  8 — A l.  W y z w o le n ia  107 — te l.  
210-12; N R  33 —  p l. G ru n w a ld z k i 42
— te l. 345-51.

D Y Ż U R Y  D E L IK A T E S Ó W

N R  4 —  A l .  W y z w o le n ia  17 —  g . 
10 —  15; N R  3 —  K rz y w o u s te g o  9
— g . 15 —  20.

P R O G R A M  P O L S K I

8.30 „ A rc y d z ie ła  s z tu k i ś w ia to w e j”  
— p ro g ra m  z M o s k w y , 9.45 P o ls ka  
k r o n ik a  l i lm o w a , 10 D la  m ło d y ch  
w id z ó w  „ Z a b a w y  pod w o d ą ” , 10.30 
T V  k u rs  ro ln ic z y  „ P ro d u k c ja  pasz 
z ie lo n y c h  n a k is z o n k ę ” , 11.15 W ia ­
dom ośc i d z ie n n ik a  T V ,  11.20 S p ra ­
w o zd a n ie  z za w o d ó w  n a rc ia rs k ic h  
o m is trzo s tw o  ś w ia ta , 12.30 D la  
m ło d y c h  w id z ó w  k in o  „ P rz y g o d a ” ,
14.05 P ro g ra m  z c y k lu  „ Ś w ia t ,  
o b y c za je , p o lity k a ” , 14.25 „ B a w c ie  
się  z n a m i” , 14.55 D la  d z ie c i te le -  
za b a w a  „ B a rb a ra , A n n a  m ożesz  
s ta r to w a ć ” , 15.50 D la  d z ie c i s łu ch o ­
w is k o  z  c y k lu  „ U la  z  I l b ” , 16.15 
„ S z k la n a  n ie d z ie la ”  —  ode. I ,  16.25 
F i lm  z  s e r ii „ K o ń , k tó r y  m ó w i” ,
16.55 „ S z k la n a  n ie d z ie la ” —  o de. I I ,  
17 Z  c y k lu  „ P o r t r e ty ” , 17.30 F ilm  
p o i. „ C a p e lla ” , 17.45 F ilm  z s e r ii  
„ K a p ita n  S o w a n a  t r o p ie ” , 18.10 
„ S z k la n a  n ie d z ie la ”  —  ode. I I I ,  
18.15 F i lm  z s e r ii , .B o n a n za ” , 19 
„ S z k la n a  n ie d z ie la ”  —  o de. IV ,  
19.20 D o b ra n o c  d z ie c io m , 19.30 
D z ie n n ik  T V ,  20 F ilm  w ł .  „R y c z ą ­
ce la ta ”  —  od la t  16, ' 21.45 —  
„ N ie d z ie la  s p o rto w a ” , 22.25 Ś p ie w a  
A n n a  G e rm a n , p ro g ra m  n a  ju t r o ,

^ m e lo d ia  n a d o b ran o c .

, P O N IE D Z IA Ł E K
*

16.50 In fo rm a c je  i p ro g ra m  d n ia ,
16.55 W ia d o m o ś c i d z ie n n ik a  T V ,  17 
D la  d z ie c i f i lm  z s e r ii „ T o m e k  i 
p ies” , 17.15 D la  m ło d y c h  w id zó w  
„ S z y m o n  i  K u b u ś ” , 17.35 Z  c y k lu

„7 m ilio n ó w  m ło d y c h ” , 17.50 K in o  
k r ó tk ic h  f i lm ó w , 13.20 Z  c y k lu  
„ P a ra g ra f  i  ż y c ie ” , 18.45 M a g a zy n  
p o p u la rn o -n a u k o w y , 19.20 D o b ra ­
noc d z ie c io m , 19.30 D z ie n n ik  T V ,  
20 „C o  d a le j s ió dm a k laso?” , 20.05 
5 le k c ja  ję z y k a  an g ie ls k ie g o , 20.25 
T e a tr  T .  —  „ O s ta tk i” , o k . 21.55 
k o n c e r t  C h o p in o w s k i, 22.15 D z ie n ­
n ik  T V ,  22.25 „ N a  p ó łk a c h  ks ię ­
g a rs k ic h , p ro g ra m  n a ju t r o ,  m e lo ­
d ia  n a do b ran o c .

U W A G A : T e le w iz ja  zas trzeg a  so­
b ie  p ra w o  z m ia n y  p ro g ra m ie

T R O G R A M  B E R L IŃ S K I

9 K ro n ik a , 9.25 P rz e g lą d  w y d a ­
rz e ń , 9.35 U n iw e rs y te t  T V ,  10 W i­
d o w is k o  d la  d z ie c i od la t  6, 10.20 
P ro g ra m  z  R o sto ck u , 11 N a rc ia r ­
sk ie  m is trzo s tw a  ś w ia ta  w  O slo , 
12 W iad o m o śc i, 12.05 P ro g ra m  d la  
w s i, 13 N ie d z ie ln e  ro z m o w y , 13.30 
N a rc ia rs k ie  m is trzo s tw a  ś w ia ta , 
15.15 P ro g ra m  z R o s to c k u , 15.50 
K o m e d ia  „W eso łe  k u m o s z k i z  W in d  
soru.” , 17.25 W ia d o m o ś c i, 17.30 
„ P rz e z  rz e k ę ” , 18 S p o r t , 18.50 P o ­
z d ro w ie n ia  T V ,  19.30 K r o n ik a ,  p rze  
g lą d  w y d a rz e ń , 20 R e p o r ta ż  T V ,
20.30 K o m e d ia  „ A rc h ip e la g  L e -  
n o ir a ” , 22.05 K ro n ik a , 22.20 S p o rt , 
22.35 „ D ź w ię k i k a r n a w a łu ” .

P O N IE D Z IA Ł E K

9.50 G im n a s ty k a  d la  w s zy s tk ic h , 
10 K ro n ik a , 11.05 F ilm  „ T a t a ,  m a ­
m a , m o ja  żo n a i  j a ” , 14.25 M is trz o  
s tw a  ś w ia ta  w  n a rc ia rs tw ie , 16.20 
G im n a s ty k a  d la  w s zy s tk ic h , 16.30 
W id o w is k o  d la  d z ie c i od la t  8,
18.05 S p o rt , 18.30 T e le re k la m a ,  
18.45 O m ó w ie n ie  p ro g ra m u , 18.50 
P o z d ro w ie n ia  T V  d z ie c ię c e j, 19 „ W  
stu d io ” , 19.25 P ro g n o za  pog od y , 
k r o n ik a , p rze g lą d  w y d a rz e ń , 20 
Im p re z a  ro z ry w k o w a  „ M u z y k a  
Jest le k a rs tw e m ” ,  22.05 „ C z a rn y  
k a n a ł” , 22.25 K r o n ik a , 22.40 S p o rt .

W IA D O M O Ś C I:  7.30, 8.30, 12.05, 17, 
21, 23.50; S E R W IS  R Y B A C K I:  16, 
24.
7.50 20 m in u t  pog od n y ch  m e lo d ii, 
S.10 Ś p ie w a  zespół p ie śn i i  ta ń c a , 
8.35 „ R a d io p ro b le m y ” , 8.45 „B ig  
Ł e a t n a  d z ie ń  d o b ry ” , 9.05 „ Z ie m ie  
n as ze” , 9.25 „M u z y c z n e  c ie k a w o s t­
k i ” , 10 N o ta tn ik  k u l tu r a ln y  W y ­
b rzeża , 10.13 N o ta tn ik  k u l tu r a ln y ,
10.30 K a b a re t  p io s e n k i, 10.57 S łu ­
c h o w isk o  „ O p in ia ” , 11.42 „ M a łe  
ra d io ” , 12.10 P o ra n e k  s y m fo n ic z ­
n y , 13.30 „ M o s k w a  z m e lo d ią  i  p io  
s e n k ą ” , 14 P o e ty c k i k o n c e r t  ży ­
cze ń , 14.30 K o n c e r t  o rk ie s tr  ro z ­
ry w k o w y c h , 15 D la  d z ie c i „ L u d k a  
i  in n i” , 16.05 „D z ie ln o ś ć ” , 16.30

K o n c e r t  c n o p in c w ^ m , rr.ro  ,, 
czy m  m ó w ią  w  św ie c ie ” , 1713» 
„ Z g a d u j z g a d u la ” , 19 R e w ia  p io ­
s e n e k , 19.30 S łu c h o w is k o  „ K a r n a ­
w a ł” , 20.10 M u z y k a  ta n e c zn a , 21.25 
K o n c e r t  s ły n n y c h  so lis tó w , 22.10 
R e fle k s je  z ch łop s k ieg o  Z ja z d u ,
22.30 „ N ie d z ie ln e  w ie c z o ry  m u zyc z  
n e” , 0.05 — 2.55 P ro g ra m  n o c n y  
O p r .) .

Kronika
m ypadkóin
W  P Ł O T A C H  p rz y  u l .  S ło w a c ­

k ie g o  z o s ta ł p rz y g n ie c io n y  śc ię ty m  
d rze w e m  d rw a l —  5 8 -le tn i B ro n i­
s ła w  G .,  k tó r y  p o n ió s ł ś m ie rć  na  
m ie js c u .

W C Z O R A J  w ie c z o re m , n a  zab a­
w ie  w  g m ac h u  p rz y  u l .  S zy m a­
no w sk ie g o  w y b u c h ła  b ó jk a , po d ­
czas k t ó r e j  u d e rz o n y  zo s ta ł no­
ż e m  1 9 -le tn i R y s za rd  W . R an n eg o  
p rz e w ie z io n o  do  s z p ita la  p rz y  u l.  
U n ii L u b e ls k ie j.

4 O S O B Y  (ro d z ic e  i  d w o je  d z ie ­
c i w  w ie k u  5 i 8 la t )  u le g ło  w c zo ­
r a j  z a tru c iu  czadem  w  K lę s k o w ie  
p rz y  u l. P s zen n e j 13. P ie rw s z e j 
p o m o c y  u d z ie l i ł  z a t ru ty m  le k a rz  
p o g o to w ia .

N A  U L . O k rz e i w p a d ł pod cię­
ż a r ó w k ę  7 - le tn i M iro s ła w  S . S tan  
ch łop c a , k tó r y  p rz e b y w a  w  szp i­
ta lu  p rz y  u l .  U n i i  L u b e ls k ie j je s t  
c ię ż k i (z ła m a n ie  m ie d n ic y ).

W  K O Ł B A S K O W IE  p o w . Szcze­
c in  u le g l i p o p a rz e n iu  w rz ą c ą  w o ­
d ą  3 - le tn i J e rz y  M . i je g o  m a tk a .  
D z ie c k o , k tó re g o  s ta n  je s t b . c ięż ­
k i ,  p rz e b y w a  w  s z p ita lu , ’m a tc e  
u d z ie l i ł  p ie rw s z e j p o m o cy  c h iru rg  
p o g oto w ia .

N A  U L . M ic k ie w ic z a  (ró g  T r a u ­
g u tta )  w p a d ła  pod t r a m w a j T e o f i­
la  K .  z a m . p rz y  u l .  M ic k ie w ic z a  
95. K o b ie ta  o d n io s ła  lic z n e  o b ra ­
ż e n ia  cie lesne .

W  M A G A Z Y N IE  m le c z a rn i G o l­
czew o  (p o w . K a m ie ń  P o m o rs k i)  
n ie z n a n y  s p ra w c a  w y w o ła ł p o żar. 
S p ło n ę ły  s k rz y n ie , s ta n o w ią c e  opa­
k o w a n ia  w y ro b ó w  m le c za rs k ic h . 
S t r a ty  —  n a  r a z ie  n ie  usta lo ne .

<ap)

Kto zgubił?
P a n i, k tó ra  l  b m ., b ęd ą c  w  po ­

ra d n i le k a rs k ie j p rz y  u l .  Ja nosi­
k a  c e le m  b a d a n ia  k r w i  z o s ta w i­
ła  ta m  z e g a re k , p roszona je s t  o  
o d e b ra n ie  zg u b y  (g a b in e t z a b ie ­
g o w y  —  p o k ó j n r  34).

P fz e to vę i
D y re k c ja  M ie js k ie g o  H a n d lu  D e ta lic zn e g o  w  
Ś w in o u jś c iu ,. u l .  A r m i i  C z e rw o n e j n r  3, og łasza  
p rz e ta rg  n a  w y k o n a n ie  ro b ó t b u d o w la n y c h , 
e le k try c z n y c h  i  s a n ita rn y c h  w  p a w ilo n a c h  
h a n d lo w y c h  w  M ię d z y w o d z iu  i  W is e łc e . W  p rze  
ta rg u  m o g ą  b ra ć  u d z ia ł p rze d s ię b io rs tw a  p a ń ­
s tw o w e , sp ó łd z ie lc ze  i  n ie u s p o łe c zn io n e . O fe r ­
t y  n a le ż y  s k ła d a ć  w  D y r e k c j i  M H D  w  te r m i­
n ie  do d n ia  25.11.66 r .  K o m is y jn e  o tw a rc ie  
o fe r t  n a s tą p i w  d n iu  28.11.66 r .  o  g o d z in ie  10. 
D o k u m e n ta c ja  te c h n ic zn a  do  w g lą d u  w  D z ia le  
A d m in is tra c y jn o -G o s p o d a rc z y m , I I  p ię tro , p o ­
k ó j n r  20. Z a s trze g a  się p ra w o  d o w o ln e g o  w y ­
b o ru  o fe re n ta  b ez p o d a n ia  u z a s a d n ie n ia . 625-K

D y r e k c ja  S zc zec iń sk ic h  Z a k ła d ó w  G a stro n o ­
m ic z n y c h  w  S zc zec in ie , u l.  W y s z a k a  33—34, 
ogłasza p rz e ta rg  n a  w y k o n a n ie  re m o n tu  w  
n a s tę p u ją c y c h  z a k ła d a c h :  „P o d  G rz y b k ie m ” , 
u l. Ś c ie g ien n eg o  9, w a rto ś ć  ro b ó t 160 tys . z ł;  
„ O le ń k a ” , u l .  M a łk o w s k ie g o  27, w a rto ś ć  r o ­
b ó t 320 ty s . z ł;  „ K o g e l-M o g e l” , u l.  R c o s e v e lta  
54, w a rto ś ć  ro b ó t 120 ty s . z ł;  „ S o rre n to ”  u l. 
M ic k ie w ic z a  2, w a rto ś ć  ro b ó t 125 ty s . z ł. D o k u ­
m e n ta c ja  te c h n ic zn a  do  w g lą d u  w  D z ia le  R e -  
m o n to w o - In w e s ty c y jn y m . O fe r ty  n a le ż y  s k ła ­
dać do d n ia  25 lu te g o  1966 r .  O tw a rc ie  o fe r t  
n a s tą p i 26.11.1966 r .  o  godz. 11. W  p rz e ta rg u  
m o g ą b ra ć  u d z ia ł p rze d s ię b io rs tw a  s p ó łd z ie l­
cze i  p r y w a tn e . Z a s trze g a  się  w y b ó r  o fe re n ta  
b e z  p o d a n ia  p rz y c z y n . 626-K

Z a k ła d y  P rz e m y s łu  O d z ie żo w eg o  „ O d ra ”  w  
S zc zec in ie , A l .  N ie p o d le g ło ś c i 38, og łas za ją  
p rz e ta rg  n a  w y k o n a n ie :  a) w y ło ż e n ie  p la c u  
k o s tk ą  b ru k o w ą  (Ł ry lin k ą ) , b ) b u d o w y  ś m ie t­
n ik a  z  m a te r ia łó w  w ła s n y c h  w y k o n a w c y ,  
o r ie n ta c y jn y  te rm in  u k o ń c ze n ia  ro b ó t  — k o ­
n ie c  I I  k w a r ta łu  b r .  P rz e ta rg  o d b ę d z ie  się w  
s ie d z ib ie  z a k ła d ó w  7 m a rc a  b r .  o  godz. 10.30. 
D o k u m e n ta c ja  te c h n ic z n a  do  w g lą d u  o ra z  p o d ­
k ła d k i  k o s z to ry s o w e  - i  w  d z ia le  ad m .-g o s po -  
d a rc z y m , p o k ó j n r  5 w  go d z . od 11— 15 co­
d z ie n n ie  (so b o ty  do go d z . 13), ta m ż e  in n e  
d o d a tk o w e  in fo rm a c je , a ta k ż e  s k ła d a n ie  o fe r t  
w  z a la k o w a n y c h  k o p e rta c h  do 5 m a rc a  b r. 
D o ,  w z ię c ia  u d z ia łu  w  p rz e ta rg u  zap ra sza  się  
je d n o s tk i p a ń s tw o w e , sp ó łd z ie lc ze  1 p rze d s ię ­
b io rs tw a  p r y w a tn e . O r ie n ta c y jn y  ko s z t p rz e ­
ro b u  —  60 tys . z ł .  627-K

'P iW W M C tfposzuliw ętH i/..

Z a k ła d y  Z b o ż o w o -M ły n a rs k ie  w  S zc zec in ie , u l.  
M a t e jk i  34, p rz y jm ą  od z a ra z : m e c h a n ik a , bos­
m a n a , m a g a z y n ie ra . W a r u n k i  p ła c y  do  om ó­
w ie n ia  w  R e fe ra c ie  K a d r . 628-K

Z a k ła d  E k s p o rto w o -Im p o rto w y  O d d z ia ł S zcze­
c in -P o r t ,  n a b rze że  G re c k ie , te l. 430-31, w e w n . 
394 p rz y jm ie  n a ty c h m ia s t  do  p ra c y  m ę żczy znę  
n a  s ta n o w is k o  rze c zo zn a w c y  d/s in w e s ty c ji.  
W a r u n k i :  w y k s z ta łc e n ie  w y ższe  p lu s  3 la ta  
p r a k t y k i  lu b  w y k s z ta łc e n ie  ś re d n ie  ( te c h n ik  
b u d o w la n y  p lu s  5 la t  p r a k t y k i) .  W y n a g ro d z e ­
n ie  od  2 600—3 200 z ł  m ie s ię c zn ie , p lu s  10 p ro c . 
p re m ii.  K a n d y d a t  w in ie n  zg łosić  się  ze sk ie ro ­
w a n ie m  z  U rz ę d u  Z a t ru d n ie n ia  M R N . 629-K

M ie js k i H a n d e l M ię s e m  w  S zc zec in ie , z a tru d n i  
od  z a ra z  z -c ę  g łó w n e go  ks ię g ow eg o  z w y ­
k s z ta łc e n ie m  e k o n o m ic z n y m  o ra z  6 - le tn ią  p ra k  
t y k ą  w  s łu żb ie  f in a n s o w o -k s ię g o w e j. W a ru n k i  
p ła c y  do o m ó w ie n ia  n a  m ie js c u : S zc zec in , G e n . 
Ś w ie rc ze w s k ie g o  29, I I I  p ię tro . 630-K

S zc zec iń sk ie  Z a k ła d y  S p o ży w cze  P rz e m y s łu  
T e re n o w e g o  w  S zc ze c in ie , u l .  G o ś c is ła w a  1, 
z a tru d n ią  od  z a ra z  sta rszego  e k o n o m is tę  d/s 
a n a liz . W y m a g a n e  ś re d n ie  w y k s z ta łc e n ie . W a ­
r u n k i  p ła c y  i  p ra c y  do  u zg o d n ie n ia . Z g ło sze ­
n ia :  S zc zec in , u l.  G o ś c is ła w a  1, t e l .  345-67.

631-K

F a b ry k a  A p a r a tu r y  M le c z a rs k ie j w  S zc zec in ie , 
u l .  G d a ń s k a  21-b, z a t ru d n i n a ty c h m ia s t n a s tę ­
p u ją c y c h  p ra c o w n ik ó w :  te c h n ik a -m e c h a n ik a  do  
D z ia łu  G ł.  T e c h n o lo g a ; te c h n ik a -m e c h a n ik a  
w z g lę d n ie  e k o n o m is tę  ze zn a jo m o ś c ią  w a rs z ta ­
to w eg o  p la n o w a n ia  o p e ra ty w n e g o , k a lk u la to ra  
o ra z  te c h n ik a -m e c h a n ik a  n a  s ta n o w is k o  in ­
s p e k to ra  B H P . W a r u n k i  p ła c y  i  p ra c y  do  
o m ó w ie n ia  n a  m ie js c u . 632-K

T e re n o w e  Z a k ła d y  C e ra m ik i B u d o w la n e j w  
P ło n i ,  p - ta  S m e rd n ic a , z a t ru d n ią  od z a ra z  n a ­
s tę p u ją c y c h  p ra c o w n ik ó w  u m y s ło w y c h : s t. asy  
s te n ta  la b o r a to r iu m ; sta rszego  m e c h a n ik a ;  s ta r­
szego te c h n ik a  B H P  i  p .p o ż ., sta rszego  te c h ­
n ik a  ra c jo n a liz a c ji  i p o s tęp u  te c h n ic z n e ­
go. W y m a g a n e  w y k s z ta łc e n ie  w y ż s z e  lu b  
ś re d n ie  te c h n ic z n e , co n a jm n ie j  3 - le tn i staż  
p ra c y , w y n a g ro d z e n ie  od 2 000—2 500 z ł  m ie ­
s ięc zn ie  p lu s  p re m ia  re g u la m in o w a ;  s ta rszy ch  
e k o n o m is tó w : z a o p a trz e n ia , f in a n s o w o -k s ię g o ­
w y c h , p la n o w a n ia  i  z a tru d n ie n ia , o rg a n iz a c ji  
i  s ta ty s ty k i —  w y n a g ro d z e n ie  od  1 700 do 2 300 
z ł m ie s ię c zn ie  p lus p re m ia  re g u la m in o w a . W y ­
m a g a n e  w y k s z ta łc e n ie  w y ższe  lu b  ś re d n ie  e k o ­
n o m ic zn e  i  co n a jm n ie j 3 - łe tn i s taż p ra c y . P o ­
n a d to  p ra c o w n ik o m  po  ro c z n y m  o k re s ie  p ra c y  
p rz y s łu g u je  d e p u ta t  w ę g lo w y  w  w y so k oś c i 2 500 
k g  ro c z n ie . Z g ło s ze n ia  p r z y jm u je  S e k c ja  Z a ­
t ru d n ie n ia . In fo rm a c je :  te le fo n  323-83. D o ja z d  
do  m ie js c a  p ra c y  au to b u se m  P K S  ze  S zczec i­
n a  w  czasie 30 m in u t .  W  p ó ź n ie js z y m , o kre s ie  
z a p e w n ia m y  d o ja z d  ś ro d k ie m  tra n s p o r to w y m  
p rz e d s ię b io rs tw a . 633-K

S zc zec iń sk ie  P rz e d s ię b io rs tw o  T ra n s p o rto w o -  
S p rz ę to w e  B u d o w n ic tw a , z a t ru d n i n as tę p u ­
ją c y c h  p ra c o w n ik ó w :  k ie ro w n ik a  d z ia łu  p la n o ­
w a n ia , s p ra w o zd aw czo ś c i i  a n a liz y ;  k ie r o w n i­
k a  d z ia łu  e k s p lo a ta c ji;  k ie r o w n ik a  w a rs z ta tu  
S p rz ę tu  B u d o w la n e g o ; st. r e fe re n ta  d /s sp rzę tu  
b u d o w la n e g o  in s p e k to ra  d /s  p .p o ż .;  o p e ra to ­
r ó w  sp rzę tu  c ię żk ie g o  (sp ec ja ln o ść  k o p a rk i f 
spy ch a cze ). Z g ło s ze n ia  p r z y jm u je  S P T S B ,  
D z ia ł  K a d r  I  S z k o le n ia , S zc zec in , u l.  T a m a  
P o m o rz a ń s k a  13-a. W a r u n k i  p ra c y  i  p ła c y  do  
u zg o d n ie n ia  n a  m ie js c u . 591-IC

P rze d s ię b io rs tw o  P o ło w ó w  D a le k o m o rs k ic h  i 
U s łu g  R y b a c k ic h  w  S zc ze c in ie , z a tru d n i od 
z a ra z : 2 e k o n o m is tó w -b ra n ż y s tó w  w  d z ia le  z a ­
o p a trz e n ia , w y m a g a n e  w y k s z ta łc e n ie  w yższe  
lu b  ś re d n ie  o raz  p ra k ty k a  w  s łu żb ie  z a o p a ­
t r z e n ia ;  w y k w a lif ik o w a n ą  m a s zy n is tk ę  (b ie g łe  
p is a n ie  n a m a szy n ie ), p ra c a  a k o rd o w a ; s ta r ­
szego r e fe re n ta  z  w y k s z ta łc e n ie m  ś re d n im  
o ra z  p r a k ty k ą  w  ro z lic z e n iu  p ro d u k c ji;  e k o ­
n o m is tę  -  s p e d y to ra , w y k s z ta łc e n ie  m in im u m  
ś re d n ie  i p ra k ty k a  w  s łu żb ie  tra n s p o r tu  k o le ­
jo w e g o  i sp e d yc ji; te le m o n te ra  — p r a k ty k a  
m o n te ra  w  te le k o m u n ik a c ji .  W a r u n k i  p ła c y  
w /g  U k ła d u  Z b io ro w e g o  w  P rz e m y ś le  R y b n y m . 
K a n d y d a c i w in n i zg ło s ić  się w  d z ia le  k a d r ,  
p l.  B a to re g o  4, p o k ó j n r  130. 611-K

Z a rz ą d  S p ó łd z ie ln i In w a lid ó w  im . 7 L is to p a ­
d a w  S zc zec in ie , u l. G ro d z k a  n r  7 z a tru d n i  
od  z a ra z  in ż y n ie ra  b ra n ż y  o d z ie żo w e j lu b  s k ó ­
rz a n e j n a s ta no w isk o  g łó w n e g o  tec hn o lo g a  
lu b  k o n s tru k to ra . W y m a g a n e  u d o k u m e n to w a ­
n e w y k s z ta łc e n ie  1 p r a k ty k a . P ła c a  3 500 z ł 
m ie s ię c zn ie  p lus p re m ia  u z n a n io w a . Z g ło sze ­
n ia  osob is te  z d o k u m e n ta m i w  Z a rz ą d z ie  S p ó ł­
d z ie ln i p r z y  u l.  G ro d z k ie j n r  7. 593-K

O b w o d o w a  P rz y c h o d n ia  P o r to w a  w  S zc zec in ie , 
u l.  K a p ita ń s k a  3-a , z a tru d n i od  z a ra z  2 le k a rz y  
p rz e m y s ło w y c h  do S to c zn i R e m o n to w e j w  
S zc zec in ie . P ła c a  w g  s ta w k i M in is te rs tw a  Z d ro ­
w ia .  634-K

F a b ry k a  A p a ra tu ry  M le c z a rs k ie j w  S zc zec in ie , 
u l.  G d a ń s k a  21-b, z a t ru d n i n a ty c h m ia s t n a ­
s tę p u ją c y c h  p ra c o w n ik ó w : ś lu s a rza , s z l if ie rz a -  
p o le r n ik a , to k a rz a  o ra z  e le k tr y k a .  W a r u n k i  
p ra c y  i  p ła c y  do o m ó w ie n ia  n a  m ie js c u .

P rze d s ię b io rs tw o  P o ło w ó w  D a le k o m o rs k ic h  
i  U s łu g  R y b a c k ic h  „ G r y f ”  w  S zc ze c in ie , za ­
t r u d n i n ie z w ło c z n ie :  3 in ż y n ie ró w  z p r a k ty k ą  
w z g lę d n ie  te c h n ik ó w  z d łu g o le tn ią  p r a k ty k ą  
s to czn iow ą  w  W a rs z ta c ie  R e m o n tó w  S ta tk ó w ;  
in ż y n ie ra  z p ra k ty k ą  k o n s tru k c y jn ą  i  te c h n o ­
lo g ic z n ą  w  stoczn i; in ż y n ie ra  n a sta no w isk o  
k ie ro w n ik a  k o n t ro li  te c h n ic z n e j;  in ż y n ie ra  lu b  
te c h n ik ą  n a  s ta no w isk o  st. b u d o w n ic ze g o -  
k o o rd y n a to ra  p ra c  re m o n to w y c h ;  ek o n o m is tę  
z  d łu g o le tn ią  p ra k ty k ą  i  zn a jo m o ś c ią  zag a d ­
n ie ń  ro z lic z e n ia  u s łu g  re m o n to w y c h  f lo ty ;  
in ż y n ie ra -e k o n o m is tę  lu b  te c h n ik a  z d łu g o le t­
n ią  p r a k ty k ą  i zn a jo m o ś c ią  z a g a d n ie ń  t ra n s ­
p o r tu  sam ochodow ego n a  s ta no w isk o  d yspozy­
to ra  w  b a z ie  t ra n s p o rtu ; ek o n o m is tę  z  p r a k t y ­
k ą  i zn a jo m o ś c ią  za g a d n ie ń  ro z lic z e n ia  p ro ­
d u k c ji .  W a r u n k i p ła c y  i  p ra c y  do o m ó w ie n ia  
w  D z ia le  K a d r  1 S z k o le n ia  Z aw o d o w e g o  p l. 
B a to re g o  4. 636-K

P o m o rs k a  A k a d e m ia  M e d y c z n a  w  S zc zec in ie , 
R y b a c k a  n r  1, z a tru d n i p ra c o w n ik a  n a  s ta no ­
w is k o  st. re fe re n ta  D o m u  s tu d e n c k ie g o  n r  1. 
W y m a g a n e  w y k s z ta łc e n ie  ś re d n ie , zn a jom oś ć  
p ro w a d z e n ia  s p ra w  ad m in is tra cy jn O T g os p o d ar-  
czy ch . W a r u n k i  p ła c y  do  o m ó w ie n ia  n a  m ie j­
scu. 637-K

Ż e g lu g a  n a  O drze w  S zc ze c in ie , A l .  N ie p o d le g ­
ło ś c i 41/42, z a tru d n i od z a ra z  k ie ro w n ik a  d z ia ­
łu  f in a n s o w o -k s ię g o w e g o  z u p o sa żen ie m  m ie ­
s ię c zn y m  2 800 z ł do  3 100 z ł, p lu s  p re m ia  u z n a ­
n io w a . R e f le k tu je m y  n a  p ra c o w n ik ó w  w y s o k o  
k w a li f ik o w a n y c h . 638-K

G O S P O S IA  do  p ro w a ­
d zen ia  d o m u  (d z iec ko  
2,5 la t )  — p o trz e b n a ,,  
t e l .  458-92. 1604-G

G O S P O S IA  z  re fe re n ­
c ja m i —  p o trz e b n a ,
C ie s zk o w s k ie g o  12.

1576-G

G O S P O D A R S T W O  ro l­
n e , 7 h a  z b u d y n k a m i,  
40 k m  od W a rs z a w y  
p r z y  l in i i  k o le i W ars za  
w a  —  R a d o m , ta n io  
sp rze d a m  z p o w o d u  
sta ro śc i. O fe r ty :  B ro d o -  
w ic z , W a rs z a w a , S a d y  
Z o lib o rs k ie  11 -A  m . 11, 
t e l .  33-67-58. 539-K

K U P IĘ  d o m e k  lu b  m le  
szk a n ie  w y d z ie lo n e , 
(S zczecin  lu b  o k o lic a ), 
t e l .  348-35. 1548-K

O G R O D N IC T W O  w  Ł o ­
d z i, w  ty m  1,57 h a  z ie ­
m i, 1 000 m  k w . szk ła  
o g rzew an eg o , d o m  5 - iz -  
b o w y  w o ln y  — sp rze ­
d a m . O f e r ty :  18394
„ P ra s a ”  Ł ó d ź , P io t r ­
k o w s k a  96. 570-K

W  D N IU  15 lu te g o  
1966 r .  z o s ta ł o tw a r ty  
p u n k t  u s łu g o w y  w  za ­
k re s ie  che m ic zn eg o  c zy  
szczen ią  o d z ie ży  p rz y  
A l.  W y z w o le n ia  79, (v is  
a v is  S zp ita la  K o le jo ­
w e g o ). 1497-K

2 P O K O J E , k u c h n ia ,  
o gród  —  z a m ie n ię  n a  
p o k ó j,  k u c h n ię , w  Szcze  
c in ie . A lf e k ,  W o lin ,  
P a rk o w a  4. 16-P

S A M O C H Ó D  „W a rs z a ­
w a ”  —  sp rze d a m . P a r ­
k in g , B ra m a  P o rto w a ,  
n ie d z ie la  od  g o d z . 10.

1625-G

S A M O C H Ó D  „W a rs z a ­
w a ” , m a ło  u ż y w a n y  —  
sp rze d a m . P rz e b ie g  34 
ty s ., A l .  P ia s tó w  15— 5, 
t e l .  367-05. 1539-G

„ S IM K A -E T O IL E ”  33
tys . k m  o ra z  „ M o s k ­
w ic z  407”  —  sp rze d a m . 
P a rk in g , B ra m a  P o rto ­
w a , go d z . 10 lu b  t e l.  
466-11.

M A R IA N  K A Z IM IE R -
C Z A K  z g u b ił p rze p u s t­
k ę  S to c zn i R e m o n to ­
w e j .  1627-G

W Y D A W C A :  S zc zec iń sk ie  W y d a w n ic tw o  P ra s o w e  R S W  „ P R A S A ”  w  S zc zec in ie . R E D A K C J A  i  A D M IN IS T R A C J A :  S zc zec in , p l. H o łd u  P ru s k ie g o  8; re d a g u je  k o le g iu m . T E ­
L E F O N Y :  c e n tra la  430-21; s e k r e ta r ia t  re d . n a c ze ln e g o  457-41; zas tęp ca re d a k to ra  n a c ze lne g o  478-21; s e k r e ta rz  re d a k c ji 428-33; s e k r e ta r ia t  te c h n ic z n y  430-21 (w e w n . 51); d z ia ł 
m ie js k i 462-35; d z ia ł m o rs k i i  s p o r to w y  427-77; d z ia ł łą czn o śc i z c z y te ln ik a m i 450-21; B iu ro  O głoszeń 428-62; re d a k c ja  p o ra n n a  (po  g o d z . 6) 240-28, d a le k o p is y  240-18. P r o -  
n u m e ra tę  n a k r a j  p rz y jm u ją  u rz ę d y  p o czto w e, lis tonosze o ra z  o d d z ia ły  i  d e le g a tu ry  „ R u c h ” . M o ż n a  ró w n ie ż  d o k o n y w a ć  w p ła t  n a  k o n to  P K O  N r  10-6-13770, P rze d s ię ­
b io rs tw o  U p o w s ze c h n ie n ia  P ra s y  i K s ią ż k i „ R u c h ”  w  S zc zec in ie , A L  N ie p o d le g ło ś c i 41/42. P re n u m e ra ty  p rz y jm o w a n e  sa d o  10 d n ia  m ie s iąc a  p o p rze d za ją c e g o  o k re s  p r e ­
n u m e ra ty . C ena p re n u m e ra ty :  k w a r ta ln ie  — 37,50 z ł;  p ó łro c zn ie  — 75 z ł;  ro c zn ie  —  150 z ł. P re n u m e ra tę  na za g ra n ic ę , k t ó r a  je s t  o  40 p?oc. d ro ższa  — p rz y jm u je  E i u r *  

K o lp o r ta ż u  W y d a w n ic tw  Z a g ra n ic z n y c h  „ R u c h ” , W a rs z a w a , u l.  W ro n ia  23, te L  20-46-88, k o n to  P K O  N r  1-6-100024. S zc z , Z a k ł .  G r a f .  R —3
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+  B rak piaskarek 
^  Kom unikacja  autobusowa sparaliżowana

Skutki gołoledzi
R A N O  —  niebo było czyste, w  południe —  zachm urzyło  

się, potem  zaczął padać deszcz. Co praw da n iew ie lk i, ale  
w ystarczyło , aby chodniki i  jezdn ie przypom inały  ś liz­
gaw kę. Dlaczego? W edług in fo rm acji P IH M  —  po m roźnej 
nocy x p ią tku  na sobotę (m inus 14 st. C) w czoraj nastąpiło  
raptow ne ocieplenie —  term o m etry  w skazyw ały  0 st. 
P rzy  zetknięciu z zim ną naw ierzchnią deszcz zam ien iał .»ię 
w  lód.

S K U T K I ś liz g a w ic y  n ie  d a ły  k a c ja  a u to bu sow a  M P K . O d 
na siebie d łu g o  czekać. D o godz. 18.15 u le g ł c a łk o w ite m u  
c h w ili, k ie d y  p iszem y te  s łó - sp a ra liż o w a n iu  ru c h  na  t r a ­
w a  (godz. 23.00) p o g o to w ie  r a -  sach do Ż yd o w ie c , D ą b ia , K i -  
tu n k o w e  za no tow a ło  ju ż  15 je w a , W ie lg o w a , a u to s tra d y  
w y p a d k ó w  z ła m a ń  i  zw ich n ięć , o raz  na lin ia c h  D ąb ie  —  K lu c z , 
K o m e n d a  R u chu  D rogow ego  Bezrzecze —  K rz e k o w o . K a re t  
M O — siedem  k ra k s . W ręcz  t ra g i k i  p o g o to w ia , jadące  do cho- 
czn ie  p rz e d s ta w ia  s ię  k o m u n i-  ,ry c h  w  ty c h  d z ie ln ica ch , lą d u -  

_______ ją  w  ro w ie  a lb o  k rę c ą  się w

Naród swej młodzieży

Wszyscy 
na SFBS
W  Z G Ł O S Z E N IA C H , k tó r e  n a ­

d a l o tr z y m u je m y  od p ra c o w n ik ó w  
szc zec ińskich  z a k ła d ó w  i  in s ty ­
t u c j i ,  d e k la ru ją  o n i część sw ych  
z a ro b k ó w  n a S p o łe czn y Fun du s z  
B u d o w y  S z k ó ł. O s ta tn io  zo b o w ią ­
z a n ie  o d alszy ch  św iad c zen ia ch  
p o d ję li p ra c o w n ic y : S zc zec iń sk ie ­
go B iu ra  P ro je k tó w  B u d o w n ic tw a  
P rze m y s ło w e g o , n a u c zy c ie le  i p e r ­
sonel a d m in is tra c y jn y  s zk o ły  n r  
50 p rz y  u l. Felcza-ka i s zk o ły  n r  
60 p rz y  u l.  W itk ie w ic z a , Z a k ła ­
d ó w  N a p ra w c z y c h  T a b o ru  K o le ­
jo w e g o , Z a k ła d ó w  C h em ic zn yc h  
P o lic e  w  b u d o w ie , S zczec ińsk ich  
Z a k ła d ó w  M a te r ia łó w  B iu re w y c h ,  
O k r . W a rs z ta tó w  T e le k o m u n ik a ­
c y jn y c h , P rz y c h o d n i O b w o d o w e j 
N r  3, P o g o to w ia  R a tu n k o w e g o , 
S z p ita la  G a rn izo n o w e g o , C e n tra li  
D O K P .

M ło d z ie ż  L ic e u m  N r  1, pod k ie ­
ru n k ie m  w y c h o w a w c z y n i k l .  IX - c  
m g r D o n a ty  K a m iń s k ie j,  z o rg a n i­
zo w a ła  udan~ za b a w ę  k a rn a w a ło ­
w ą , z k tó re j c a łk o w ity  dochód  
p rzezn a czo n o  n a  S F B S . (D y l)

Dziś obraduje
XV miejski zjazd 

delegatów SD
D Z lS  o godz. 10, w  sali 

P M R N  rozpocznie obrady X V  
M IE J S K I Z J A Z D  D E L E G A ­
T Ó W  S T R O N N IC T W A  D E M O ­
K R A T Y C Z N E G O  w Szczecinie. 
R e fe rat polityczno-spraw ozdaw  
czy wygłosi sekretarz M K  SD  
W łodzim ierz O K U L J A R . P o­
rządek obrad zjazdu p rzew idu­
je  w ybo ry  do K om ite tu  M ie j ­
skiego i M ie js k ie j K om is ji Re 
w izy jn e j. Delegaci om ówią m. 
In . k ie ru n k i dalszego rozw oju  
usług w  naszym mieście, zagad 
nienia związane z realizac ją  pla  
nu 5-letn iego i udział w  nim  
środowisk stronnictw a.

D Y R E K C J A  P a ń s tw o w y c h  T e a ­
t ró w  D ra m a ty c z n y c h  za w ia d a m ia  
że  o s ta tn ia  p rz e d s ta w ie n ia  sz tu ­
k i  H a n le y a  „ M rs . D a i ly ”  z D a ­
n u tą  S z a fla rs k ą  w  ro l i  ty tu ło w e j ,  
o d b ęd ą  się w  T e a trz e  P o ls k im  w  
d n ia c h  od 21 do  28 lu te g o  b r .

F IL M Y  o św ia to w e : „ S z tu k a  a n ­
ty c zn a  w  B u łg a r i i” , „ R u in y  h i ­
s to r ii”  o ra z  b a jk a  „N ie u d a n e  po ­
selstw o”  w y ś w ie tlo n e  zo s ta n ą  dziś , 
W n ie d z ie lę  o godz. 12, w  sa li 
M u z e u m  p rz y , u i.  S ta ro m ły ń s k ie j  
27.

W P R A W K A  tan ec zn a  P o ls k ieg o  
K lu b u  T an e czn e go  o d b ęd z ie  się 
dziś , i> godz. 19, w  sa li s zk o ły  N r  
B, p rz y  A l.  P ia s tó w  7.

P R Z Y C H O D N IA  P rz e c iw g ru ź li­
cza z a w ia d a m ia  m ie s zk a ń c ó w  u lic  
L u tn ia n e j ,  M o n iu s z k i i E jsm o n d a , 
że w  p o n ie d z ia łe k  p rz e p ro w a d z a ­
n e będą d !a  n ich  b ad a n ia  ra d io -  
fo to g ra fic z n e . W e w to re k  b a d a n ia  
m i o b ję c i będą m ie s zk a ń c y  u lic  
R o d z ie w ic z ó w n y  i  K a rp iń s k ie g o .'

K O L E J N E  ze b ra n ie  Z a rz ą d u . T o ­
w a rz y s tw a  P rz y ja c ió ł P o lite c h n i­
k i S zc ze c iń s k ie j o d b ę d z ie  się w  
p o n ie d z ia łe k , 21 b m . o godz. 12.30, 
w  D o m u  P r a c o w n ik ó w . N a u k i  
p rz y  u l. W ie lk ie p o ls k ie J  19. W  
p ro g ra m ie : o m a w ia n ie  obch o d ó w  
X X - le c ia  u c z e ln i o ra z  p re le k c ja  
nt. „ F o to g ra m y  z C zarn e g o  L ą -  
au” , k tó rą  w v c ło s i p rz e w o d n ic z ą -' 
cy T P P S  m g r W ł. M ig o ń .

k ó łk o  po je z d n i.  W  w ie lu  w y  
pad kach  k ie ro w c y  zm uszeni 
b y l i  .za w ró c ić  do bazy.

P o n u ry  o b raz  s y tu a c ji po ­
g łę b ia ł fa k t ,  iż  u lic a m i m ias ta  
k rą ż y ło  je d y n ie  7 p ia s k a re k  
M P O  (na dw adz ieśc ia  k i lk a  
s tan o w ią cych  ta b o r p rze ds ię ­
b io rs tw a ). Jest to  ilo ść  abso­
lu tn ie  n ie w ys ta rcza ją ca . Cóż 
je d n a k  m ożna z ro b ić  w  sy ­
tu a c ji,  k ie d y  po  n ie d a w n y m  
pożarze n ie  u ru ch o m io n o  je sz­
cze w a rs z ta tó w  nap ra w czych  
i  reszta  w o zów  s to i bezczyn­
n ie  z p o w o d u  u s te re k  te ch n icz ­
n ych . Co p ra w d a  m e ch an icy  
u s iłu ją  coś ro b ić , a le  —  ja k  
nam  z a k o m u n ik o w a ł d y ż u rn y  
d ys p o z y to r —  n ie  m a nad z ie i, 
a by  do ra n a  w y s z ły  na  u lic e  
d od a tko w e  p ia s k a rk i.

P IH M  zapow iada  na dziś 
dalsze opady deszczu ze śn ie ­
g iem . N a leży  s ię  w ię c  spodzie ­
w ać, iż  g o ło le d ź  t rw a ć  bę­
dzie  nad a l. Sąd-zim y, że od 
ra n a  p rz y s tą p ią  do p ra c y  do­
zorcy. T rze b a  z ro b ić  w szys tko , 
a łjy  zm n ie jszyć  ż n iw o  ś liz g a ­
w ic y . (ap)

R zu t oka  na te rm o m e tr  s ta ' 
s ię  n ie m a l codz ie n nym  r y tu ­
a łem  w ie lu  szczecinian, k tó rz n  
zada ją  sobie p y ta n ie : będzie  
m ró z  czv n ie  będzie?

Fo t. S t. C ie ś la k

-o**»- • ■■

- * *  ‘ <1
h " v ■ f  i • *  < ą

„  s łw m

Z ü i - 'M '

Ą  r& T .¿V '
^ 0 ^

Rosną nowalie
W  14 S Z K L A R N IA C H  

ogrodniczego  P G R -u  na  
G um ie iica ch  ro śn ie  ju ż  80 
ty3. g łó w e k  sa ła ty , k tó re  
zn a jd ą  się w  sprzedaży w  
p o ło w ie  m arca . Razem  z 
sa ła tą , k tó ra  zostan ie  ze r­
w a na  w cześn ie j, rosną  po­
m id o ry  —  20 tys . k rz a k ó w , 
z k tó ry c h  gospoda rstw o  
sp od z ie w a  się zeb rać  25 
to n  p o m id o ró w . P ie rw sze  
p o ja w ią  s ię  w  m a ju .

N A  Z D J Ę C IU : ro b o tn ic e  
P G R  G um ie ńce  podczas 
zabiegów  p ie lę g n a c y jn y c h  
p rz y  sadzonkach.

W Teatrze 
Współczesnym

baśń indiańska
„Trzy białe strzały”

W  N IE D Z IE L Ę  20 lu te g o  b r . O 
godz. 13 w  T e a trz e  W spó łczesnym  
o d b ęd z ie  się p re m ie ra  baśni— in ­
d ia ń s k ie j J a n a  M a k a r iu s a  „ T r z y  
b ia łe  s tr z a ły ” . A u to r  s z tu k i opo­
w ia d a  o le g e n d a rn y c h  czasach, 
k ie d y  n a z ie m i ż y ły  je szc ze  p rze d ­
p o to p o w e z w ie rz ę ta  z a g ra ża ją c e  
ż y c iu  lu d z i. J e d y n ą  o b ro n ę  przed  
n im i s ta n o w iły  lu k  i b ia łe  s tsza- 
ly .  O  p rzy g o d a c h  d w ó ch  b ra c i, 
k tó rz y  w y ru s z y li  n a  p o s zu k iw a ­
n ie  o w y ch  s trz a ł, o p o w ia d a  sz tu ka .

„ T r z y  b ia łe  s t r z a ły ”  re ży s e ro ­
w a ła  E w a  K O Ł O G O R S K A , d e k o ­
ra c ję  o p ra c o w a ł Jan u sz  A . K R A ­
S O W S K I, a m u z y k ę  W a le r ia n  P A W  
Ł O W S K I.

R ó w n o cze śn ie  te a tr  o g ło s ił- k o n ­
k u rs  ry s u n k o w y  d la  d z ie c i i  m ło ­
d z ie ży , k tó re g o  w a ru n k i po d an e  
są w  p ro g ra m ie  te a tra ln y m . N a ­
des ła ne  r y s u n k i w e zm ą  u d z ia ł w  
w y s ta w ie  zo rg a n iz o w a n e j w  T e a ­
t r z e  W sp ó łcze sn y m .

P rz e d s ta w ie n ia  b a jk i o d b y w a ć  się  
b ęd ą co d z ie n n ie  o godz. 10 i 13.

(n o -e l)

Zespół „Terno“
w Szczecińskiem

D Z lS ,  n a  zap ro s zen ie  W P IA ,  
p rz y je c h a ł do  Szczec ina cy gańs ki 
zes p ó ł m u z y c z n o -ta n e c z n o -w o k a ln y  
„ T E R N O ”  z B ia łe g o s to k u . P ie r w ­
szy w y s tę p  o d b ędzie  się dziś , w  
D ę b n ie . N a s tę p n ie  zespół w y s tą ­
p i w  k i lk u  m ie js co w o ś c ia ch  n a ­
szego w o je w ó d z tw a . N a  p o czą tk u  
m a rc a  a r ty ś c i cygańscy b ęd ą k o n ­
c e rto w a ć  w  S zc zec in ie , w  sa li k i ­
n a C olosseum . S o lis tk ą  zespołu  
je s t  zn a n a  p ie ś n ia rk a  R A N D IA .

izf wybrali
nowe władze
W  P IĄ T E K  odbyła się w  Szczecinie V I  konferencja spra­

wozda wc®o-wyborcza m ie jsk ie j organizacji Z M S , z udziałem  
ponad 109 delegatów, reprezentujących 15-tysięczną rzeszą 
Z M S -ow ców  naszego m iasta. W  konferencji uczestniczyli, m . 
in . sekretarz Zarządu G łównego Z M S  —  H . K A N IC K I,  sekre  
tarz K W  P ZP R  —  St. R Y C H L IK , I  sekretarz K M  P Z P R  S. 
B A R T C Z A K , z-ca przewodniczącego P M R N  —  E. G A Ł K A .

R E F E R A T  P R O G R A M O W Y , kowski, St. Kom orow ski i  Z.
p o d su m o w u ją cy  d o tych czaso w y Ś liw iński. W y ró ż n ia ją c y m  się  
d o rob ek  m ie js k ie j o rg a n iz a c ji w  p ra c y  k o ło m  Z M S  p rz y z n a - 
Z M S  o ra z  w y ty c z a ją c y  k ie ru n -  no  d y p lo m y  uznan ia . D y p lo m y  
k i p ra c y  na  n a jb liż s z y  okres , ta k ie  o trz y m a ły  o rg an iza c je  w  
w y g ło s ił d o tychczasow y p rz e - S to czn i im . A . W arsk iego , ZP O  
w o dn iczą cy  Z M  Z M S  —  J. R A  im . 22 L ip c a  o raz  L ic e u m  P e - 
T A J C Z Y K . W  d y s k u s ji,  k tó ra  d ag og iczn ym  im . W . S pasow - 
toczy ła  się w o k ó ł p ro b le m ó w  sk iego . -
z a w a rty c h  w  re fe ra c ie , za bra ło  N a  zakończen ie  V I  k o n fe -  
3 los w ie lu  m ó w có w , p o rusza ją c  re n c ji s p ra w o z d a w c z o -w y b o r- 
p ra w y  in te re s u ją c e  ś ro d o w i-  ezej  m ie js k ie j o rg a n iz a c ji Z M S  

>ko m łod z ie ży  Z M S -o w sstie j. u c h w a lo n o  i  za tw ie rdzo n o  p ro  
N a jw a żn ie jsze  z n ic h  to  zagad gra m  d z ia ła n ia  na okres  następ  
n ien ia  s o c ja ln o -b y to w e  m łod z ie  n ych  d w ó c h  la t  o ra z  d oko na ­
my p ra c u ją c e j, za pe w n ie n ie  n0 w y b o ru  n o w y c h  w ła d z , 
m łod z ie ży  w ła ś c iw y c h  fo rm  w y  p rz e w o d n iczą cym  Z a rzą du  M ie j 
p oczyn ku  1 k u ltu ra ln e g o  spę- sk ie go  Z M S  zos ta ł Dionizy.
dzen ia  czasu. Stąd konieczność, 
co postulowało w ie lu  dyskutan  
tów , u tw orzenia w  Szczecinie 
K L U B U  M Ł O D Z IE Ż O W E G O , 
w  k tó rym  m ogłaby spotykać  
się zarówno młodzież szkolna 
ze starszych klas, ja k  1 p ra ­
cująca. Z M S -o w c y  za de k la ro w a  
l i  w s ze lką  pom oc p rz y  p racach  
zw ią za nych  z u tw o rz e n ie m  ta 
k ie go  k lu b u , ja k  do tą d  sp ra w a  
ro z b ija  s ię  o b ra k  lo k a lu . W  
to k u  d y s k u s ji p os tu low an o  ró w  
n ież zw róce n ie  w ię ksze j n iż  do 
tą d  u w a g i na w ła ś c iw y  p ro f i l  
d z ia ła ln o ś c i w y c h o w a w c z e j w  
poszczególnych ś ro d ow iskach  
m łodz ieży , ze szczegó lnym  
u w z g lę d n ie n ie m  p ra c y  id eo w o - 
p o lity c z n e j i  k u ltu ra ln o -o ś w ia  
to w e j. W  p ra c y  te j n a leża łoby  
po łożyć  w ię k s z y  nac isk  na p ro  
b le m a ty k ę  m o rską , w y n ik a ją c ą  
ze s p e c y fik i naszego m iasta .

Podczas konferencji, zasłuże­
ni w  pracy na rzecz środowi­
ska działacze Z M S , udekorowa  
ni zostali „ G R Y F A M I P O ­
M O R S K IM I”, p rzyznanym i im  
przez P rezyd ium  W R N . O trzy ­
m ali je : J. R ata jczyk, J. P iń -

M IK S Z O . (D y l)

B e z i m i e n n i
W Ł A Ś C IW IE  m ożna b y  p rz y to c z y ć  tu  k i l ­

ka dz ie s ią t n a z w is k  o f ia rn y c h  lu d z i, k tó rz y  
bez n a m y s łu  p rz y s tą p il i do  a k c ji ra tu n k o ­
w e j. M a m  tu  na  m y ś li p oża r, k tó r y  m ia ł 
m ie jsce  w  u b ie g ły  c z w a rte k  p rz y  u l.  K o ­
rze n iow sk ieg o . N ie  sposób tu  je d n a k  w y ­
m ie n ić  w s z y s tk ic h  b oh a te ró w . N ie  o to  z re ­
sztą ch od z i, n ie  z m y ś lą  o  nag ro dz ie  po­
s p ie szy li n a  pom oc.

N ależą się im  je d n a k  s ło w a  p o d z ię k o w a n ia  
za o f ia rn y  u d z ig ł w  s p ra w n y m  zabezpiecza­
n iu  te re n u  ob ję teg o  pożarem , za ra to w a n ie  
m ie n ia  społecznego. W id z ie liś m y  ic h  w te d y , 
k ie d y  u k a z a ły  s ię  p ie rw sze  p ło m ie n ie  na  
dachu  b u d y n k u  M PO . B y l i  także  i  w te d y , 
k ie d y  p oża r b y ł ju ż  ugaszony, a  tys iące  
m ieszka ńcó w  S zczecina w y p o c z y w a ło  w  
w  sw o ic h  dom ach  po c a ło d z ie n n y m  d n iu  
p ra cy .

Bez ro zka zu , k ie ru ją c  s ię  z d ro w y m  ro z ­
są dk ie m , w y n o s i l i z  p łonącego b u d y n k u

i  zagrożonego w a rs z ta tu  sp rzę t, u rządzen ia  
i  rozebrane  p o ja zd y . P iln o w a li o toczenia , za­
bezp ieczając w e jś c ia  na  te re n  o b ję ty  poża­
re m , p o m a g a li p rz y  beczkowozach w y n o s il i 
m eble, c h ro n il i  d o k u m e n ty , z b ie ra l i w odę  
z za lan ych  pom ieszczeń. ;

O p ty m is ty c z n y m  akcen tem  w  te j a k c ji 
b y ł fa k t ,  źe n ie  r o b i l i  tego na  rozkaz, 
że n ie  b y ło  poleceń. T o  b y ła  sam orzu tna  
a kc ja . To  b y ło  to , co n az y w a m y  społeczną, 
o b y w a te ls k ą  postaw ą. A le  czas ju ż  w y m ie ­
n ić  sam ych  b oha te rów . B y l i  n im i p ra c o w n i­
cy M P O  za ró w no  c i, k tó ry c h  pożar za s ta ł na  
m ie js c u  w  bazie, ja k  i  c i, k tó rz y  na  w ieść  
o k a ta s tro fie  z je c h a li z tra s y . B y l i  to  także  
p ra c o w n ic y  w a rs z ta to w i M P K  i  u czn io w ie  
ze s z k o ły  p rz y z a k ła d o w e j. I  w reszc ie  fu n k ­

c jo n a riu s z e  M O .
C e low o  n ie  w y m ie n ia m  tu  s tra ż y  p oża r­

n e j, bo je j  ro la  b y ła  in n a . W y k o n y w a ła  ona  
ty lk o  s w ó j o bo w ią ze k  za w od o w y . Ż A K

Jutro
akademia OHIO

w Śródmieściu
W  P O N IE D Z IA Ł E K  21 bm. 

o godz. 18, w  m ałe j sali Prez. 
M R N  w  Szczecinie odbędzie się 
uroczysta akadem ia z okazji 
obchodów X X -le c ia  powstania  
Ochotniczej R ezerw y M il ic j i  
O byw ate lsk iej. Akadem ię orga­
nizuje  Dzie lnicow a Rada O R M O  
Szczecin-Sródmieście.

„Hamburgery“
-  k u lin a rn y  

s z la g ie r
W  G A R M A Ż E R N IA C H  M H M  

u kaza ła  się k u lin a rn a  nowuść, 
k tó rą  śm ia ło  m ożna za liczyć  do 
n a jlep szych  p ó łfa b ry k a tó w  w y  
p ro d u k o w a n y c h  z m yś lą  o  u -  
ła tw ie n iu  ko b ie c ie  p ra c u ją c e j 
p rz y g o to w a n ia  p o s iłk u . Są to  
s iekane  k o tle c ik i (w ie p rz o w o - 
w o ło w e ), k tó ry m  p ro d u c e n t —» 
C h ło dn ia  S k ła d o w a  w e  W łoc ­
ła w k u  —  n a d a ł nazw ę „ H A M ­
B U R G E R Y ” . K o t le c ik i,  p a n ie ­
ro w a ne , o pakow ane  w  p o lie ty le  
now e  w o re c z k i, są s tosu n kow o  
ta n ie  (6 szt. —  13.50), a d o  sma 
żenią ic h  n ie  po trze b a  t łu s z ­
czu. Je dn ym  s ło w e m , o b ia d  ó la  
m in u tę , i  to  ob iad  sm aczny  i 
ta n i.

P ie rw sza  p a r tia  „H A M B U R ­
G E R Ó W ”  je s t ju ż  w  sprzedaży  
(k u p o w a liś m y  je  w  g a rm a ż e rn i 
p rz y  u l. W ie lk ie j) .  N a jle pszą  o -  
k a z ją  do  w y p ró b o w a n ia  tego 
k u lin a rn e g o  s z la g ie ru  je s t .ju ­
trz e js z y , bezm ięsny, p on ie dz ia ­
łe k . Je steśm y p e w n i, że Szcze­
c in ia n ie  ro z s m a k u ją  s ie  w  
„H A M B U R G E R A C H ” .


